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Bulwar Nadmorski w Gdyni, 

Wyposażenie Centrum Zdrowia Dziecka 

Chorym dzieciom 
wszyst_ o co najlepsze 

Fot, M. Zarzecki 

Wizyta 
·E. Wojtaszka 

) 

w Moskwie 
< 

Do Moskwy przybył na zaprosze-

Ur~czysta akademia w 1dniu wyzwolenia stolicy 

nie rządu radzieckiego minister • to le spraw zagranicznych PRL Emil m a 
Wojtaszek, Rozpoczęły się · rozmo-
wy ministra spraw zagranicznych ez 
ZSRR Andrieja Gromyki z E, Woj-

• taszkiem. W toku rozmów wyrażo­
no przekonanie, żet rezultaty buka­
reszteń~kiej narady Doradczego Ko­
mitetu Polityc2:11ego państw - stron 
Układu Warszawskiego sprzyjają 

odprężeniu i uzdrowieniu klimatu 
w Europie oraz przyczyniają się do 
rozwoju jesi:cze ściślejszej wspól· 
pracy i koordynacji działalności 

państw socjalistycznych na arenie 
międzynarodowej. Tego samego 
dnia. A. Gromyko wydal na cześć 

E. Wojtaszka śniadanie, podczas 
którego obaj ministrowie wygłosili 

n -ugur c5a 

przemówienia. 

Czyn, praca, lnlcjatywa ! aktyw­
nośt warszawiaków - dla rozkwitu 
socjalistycznej Ojczyzny - pod ta­
kim hasłem 17 bm. upłynęła 32 ro­
cznica wnwolenia Warszawy spod 
hitlerowskiej okupacji. Kolejna rocz­
nica - podjęcia przez Polaków na 
ruinach stolicy heroiczne;;o dzieła 
odbudowv. dzięki któremu Warszawa 
imie „miasta - bohatera" splotła z 
imieniem miasta pokoju i pracy. 

Uroczysta akademia, która odbyła 
sie wieczorem w Sali Kongresowej 
Pałacu Kultury i Nauki uczciła 32 
rocznicę wyzwolenia Warszawy, a je 
dnocześnie zainaugurowała Dni 
Moskwy. Tegoroczne obchody wyzwo 
lenia Warszawy, sa wspólnym świę­
tem mieszkańców obu stolic. 

Przed południem - społeczeństwo 
Warszawy oraz goście - delegacja 
władz partyjnych i miejskich Mos­
kwy - oddali cześć Polakom wal­
czącym za wolność nasza i waszą 
oraz poległym na naszej ziemi żoł­

nierzom radzieckim. 
Wypełniony dzień mieli przodow­

nicy pracy z całego kraju. którzy do­
rocznym zwyczajem spotkali ~ie 17 
bm. , w Warszawie: przedstawiciele 
załóg robotniczych budowlani, rol­
nicy, ludzie nauki i kultury. zwie­
dzili największe budowle stolicy. 

AKADEMIA 
W S ALI KONGRESOWEJ 

PALACU KULTURY I NAUKI 

cl Narodu zaprosił na nią ludzi dob· 'odbudowy młasta. budowniczych 
rej roboty, reprezentujących wszyst- fundamentów Polski Ludowej. 
kie środowiska społeczne i zawodo- Sala Kongresowa wypełniona po 
we. regionu warszawskiego. wetera­
nów walk z faszyzmem. oionierów (Dokończenie no str. 2) 

· załoga Stoczni Gdańskiej 
_ im. Lenina odpowiedziała 
na list I sekretarza KC PZPR 

Stocznia Gdańska Im. Lenina jest 
jednym z zakładów. do których zo­
stał skierowany list I sekretarza KC 
PZPR Edwarda Gierka. W liście 
tym, jak wiadomo, zawarty jest apel 
o wszechstronne I wnikliwe rozwa­
żenie wszystkich możliwości oełnego 
wykonania uchwał V Plenum KC. 

cy, kt6ra wiąże s!ę z wykorzystaniem 
istniejących rezerw w dziedzinie za­
trudnienia. 

Konferencja prasowa 

w 75-lecie Sopotu W Centrum Zdrowia Dziecka w 
i\liędzylesiu pod Warszawą aktual· 
me trwają rozmowy z pr,;yszlymi 
pracownikami tej placówki. Kadr:i, 
dobierane są bardzo troskliwie, sto­
sownie do wielkich i odpowiedzial­
nych zadań, jakie stawia program 
medyczny centrum Wymaga on bo­
w:em fachowców, którzy leg1tymo, 
wać się będą zarówno wiedza spe-· 
cjalistyczną, jak i umiejętnością 
traktowania małych pacjentóv, jako 
pewnej całości psychofizycznej. 
Stąd właśnie udział w realizacji pro 
gramu centrum psychologów i peda­
g,ogów. 

Dla wypełnienia tych wszystkich 
zadań potrzebny jest odpowiedni po 
ziom technicznego wyposażenia, do­
orze wrganizuwane zaplP.-Cze diagno­
,tyczno-terapeutyczne, wieloprofilo­
wa poradnia spec::jalistycma Prześle 
di.my owo wyposażenie centrum na 
!JrZykladzie dwóch obieKtów które 
wstaną oddane do użytku jako 
pierv,:sze, tj. prawdopodobnie w po­
łowie b:eżącego roku. 

GDAŃSK SOPOT GDYNIA 
Centralnym punktem obchodów 

32 rocznicy wyzwoleni-a Warszawy 
sood okupacji hitlerowskiei była u­
roczysta akademia w Sali Kongreso­
wej Pałacu Kultury i Na"ki. 1'::tóra 
zainaugurowała zarazem Dni Mos­
kwy. 

List. O<lczytany na wczorajszej kon 
fereneji samorządu robotniczego zna­
lazł żywy oddźwięk wśród załogi sto­
czni Przyjęła ona wvsokie wskaźniki 
techniczno-ekonomiczne tegorocznei!o 
planu. Zadania obejmują m. in. bu- ' 
dowę 27, a zwodowanie 25 statków 
o nośności ponad .324 tys. ton, wykona 
nie dwóch silników okrętowych na 
eksport, 135 kotłów okrętowych itp, 
Po raz pierwszy gdańscy stoczniowcy 
będą budować statek dla Węgier. 

Perła potrzeb u je 
odpowie_dniej 
oprawy 
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Stołeczny Komitet Frontu Jednoś-

W czasie konferencji samorządu 
robotniczego poruszano sprawy pro­
dukcy;ne. socjalne i dyscypliny pra-

IM-
Program medyczny centrum za­

kłada, że będą tu kierowane dzieci 
przede wszystkim z tych ośrodków 
kraju, które są gorzej wyposażone 
w aparaturę i kadrę, nie mające mo 
Wwości kompleksowego oddziaływa 
nia leczniczego, jakim będzie dyspo 
nować centrum. W CZD mali pa­
cjen<:i będą mogli korz,·stać ze 
wszechstronnej opi°eki leka.rskiej, na 
którą składa się -diagnostyka, tera­
pia i rehabilitacja. Ponadto w cen­
t rum zostaną stworzone możliwości 
leczenia w tych dzi;,łach pediatrii. ktr 
re są uznane za deflcyto,,·e, a więc 

Jak minęły pierwsze tygodnie 1977 roku? Trwające obch<:>dy · 75-lecio u~ko­
nia przez Sopot praw miejskich, są 
okazją do bliższego przedstowieoia 
problematyki, nurtującej mieszkańców 
tego miasta, jego władze oraz coraz 
większe rzesze przybywających tu co 
roku w sezonie letnim turystów. 

leczenia zaburzeń rozwojowych. me­
taboliczntch i endokrynologicznych. 
\\'iele również uwagi poświęc' ~,~ w 
cf'n!rum kardioloi:tii. kardiochirur­
gii, neurochirurgii i neurologii dzie­
cięcej. 

o 
alóg 

Przewodniczący MRN, I sekretarz KM 
PZPR w Sopocie Stanisław Wysiecki 
wspólnie z: Towarzystwem Przyjaciół So 
potu, zorganizował w tym celu konfe­
rencję prasową, podczos której przed­
stawił plaoy rozwojowe miasto. 

Sopot jest częścią aglomeracji gdań­
skiej i zgodnie z plonem zogospoda• 
rowonia. · przestrzennego tejże aglome­
racji, pełnić mo rolę ośrodo rekreacyj­
nego o zasięgu ponadregionalnym. 

WS ĘJUJJ.4&4.iW_WWW:!&i&!!W&i WM * Wyższe plany produkcji * Nowe wyroby 
rynkowe * Pod znakiem postępu technicznego 

Warunki środowisko naturalnego ta• 
rasowe ukształtowanie terenu, piękne 
lesiste wzgórza, szerokie plaże o prze• 
de wszystkim mikroklimat, decydujq o 
tym, że Sopot jest miastem unikatowym 
w skali naszego kroju, 

Takie położenie zobowiązuje do 
szczególnie wnikliwej dziololności pło• 
nistycznej i inwestycyjnej, oznacza tak­
ie konieczność odstąpienia od do· 
tychczasowej proktyki fragmentaryczne­
go plonowania i ukierunkowywania roz 
woju prze$trzennego miasto, zgodnie z 
podstawowymi zolożeniomi, określony­
mi przez dominujące jego funkcje tj, 
rekreacyjnq, uzdrowiskową i m?eszko• 
niową, 

Bęc ... 
CAF - Momot 

Zabójstwo 
kanadyj~k:ego związkowca 

W kanadyjskim mieście Wind;;;ur 
!prowincja Ontario/ zastrzelony zo­
s:ał w poniedziałek ol-letni Char­
les Brooks, przywódca związku za­
wodowego pracowników przemysłu 
samo~hodowego Kanady W wybo­
rach powszechnych w 19i-! roku 
Brooks kandydował do parlamentu 
z ramienia nowej parti i demokra­
tycznej przeciwko obecnemu mini­

Wczoraj w .,\\'icczorze Wybrzeża" 
zamieściliśmy błyskawiczną sondę, 
przc-pro,,·adzoną w zakładach pra­
c-~· \V;ybrzc-ia. Kic-rownict n·a zakła­

dów odpowiadały na jedno pytanie: 

Jutro o godz. 13-ej 

„Stefan Batory" wypływa 

w rejs karnawałowy 
Już jutro po godzinie 13 „Stefan 

Bato1-y'' wyruszy z Gdyni w 4-
dniowy rejs karnawałowy po Bał­
tyku. O'tg.:mLiatorzy: PLO, ,,Orbis" 
i nasza redakcja przygotowali dla 
500 pasażerów z Trójmiasta.· r.-0dzi i 
\Var,zawy moc karnawałowych nie7 
spodzi,1nek i szampa11skie _ zabaws 
na trzech balach karnawałowych. 

Uczestnicy rejsu są proszeni o 
zgłaszanie się do odprawy na ')\vor­
cu :'..!orskim i do i:aokrętowani.i na 
tran;atlant;vku w . godzinach - od 11 
do 12.30 .. Wymagane s,1 - pieczątki w 
dowod,1ch 9$obi,tyeh n,f.· p1"2ekroc·ze­
nie -granicy ;'(RD, no i oczywiście ... 
\ueacje balowe. 

W dniu 20 bm. ,.Stefan Batory" 
o godzinie 11 zawinie do Warne­
milnde, skqd uczestnicy rejsu auto­
karami udadzą _się na zwiedzanie 
Rostocku. O godzinie 19 statek o­
puści port :--;RD, a o godzinie :n na 
jego pokładzie rozpocznie się wielki 
jubileuszowy bal „Wieczoru Wybrzc 
ża". 

slrO\\'i rolnict\,·a Kanady, Eugene l'tolę gospodarzy na naszym trans 
\\"helan owi. ' atlantyku będą pełnili kpt. ż.w. B,,-

:-.Iordcrstwa dokonano \\' lokalu lcsław Rakowski, intendent Jerzy 
związku Policja aresztowała osob- Grześkowiak, a gości pomysłowo 

nika podejrzanego o zamordo\vanie będzie bawił oficer rozrywkowy 
Brooksa. . Eryk. l..: u lm. (wś) 

Jak mim;ly pierwsze dwa tygodnie 
nowego roku? 
Dziś publikujemy dalszy ciąg na­

szej sondy. Oto odpowiedzi: 
Dyrektor naczelny Zarządu Portu 

Gdo~sk inż.· BOGUSŁAW BUJWID : 
Pomyślnie rozpoczęli nowy rok pra­

cy dokerzy gdańscy. W ciągu 17 dni 
stycznia przeładowali oni już 1378 ty. 
sięcy tan toworów i stale przekracza ­
fą wskaźniki dobowe planu. Przypomi­
namy, że dokerzy gdańscy otrzymali 
zadanie przeładowania w br. 25 mln 
ton towarów. 
Wyjątkowo wysokie obroty notuje 

Port Północny . Baza paliwowo wyłado­
wała już 515 tys. ton ropy, o bazo 
węglowa wyekspediowała za morze po­
nad ,300 tys. ton węgla. · 

Port Północny w br. odwiedziły już 
z ładunkiem ropy zbiornikowce „Ry­
sy li", ,,Kasprowy Wierch", ,.Czanto­
rio", statek rodziecki „Krym" ze 105 
tys.-·ton ropy i NRD-owski „Luetzken­
dorf" z 81 tys. ton ropy. Dzisiaj wieczo 
rem z ładunkiem ok. 130 tys. ton ropy 
wpływa „Zowrot", 

Tragedia kolejowa 
w Australii 
Do straszliwej trociedii doszło dz;ś 

w oodzinoch noiwiekszeoo ruchu na 
linii koleiowej w pobliżu Sydney. O 
oodz. 8.22 ro-no poci o o ekspresowy wy. 
pełniony posożeromi uleał cześciowe­
mu zniszczeniu przez wolocy sie most 
Mimo upływu 7 oodzin od momentu 
katastrofy władze nie by/y w stonie 
ustalić dokladnei liczby ofiar wypad­
ku. Z aktualnych ocen wynika, że przy. 
ouszczoln'e ponad 80 osób poniosło 

śm;erć, o około 100 zostało ron,wch. 
Jeżeli dane te zostano ootwierdzpne, 
katostrofa urośnie do ronqi naiw'ek­
szei trociedii koleiowei Australii 

Zabójca l-letniego chłopca przed ławą przysięgłych . w Troyes 

Opowiadam się za arą ,śmierc~ 
mó o · a ·o 

Dzi4 rozooczy,na sie przed Iową 
orzvsie<ilvch w Troyes, 180 km na 
wschód od Porvżo proces Patrlcka 
Henry, porywacza i za bóicv 7-łetn ie-cio 
chłooca. · Przewiduie s'e. że otrzyma 
on wvrok śmierci. Miody 23-letni męż-

czyrna nie zawahał , ,. stw!erdt!ć w 
czasie przeslucha,nia, . w którym c,o­
czcitkowo wvstec,owol w roli świodlco: 
„ooowiodom sie za kara •mierci dla 
morderców dzie<:l .... " 

30 stvcz,nia 1976 roku ok. ooludnl,o 

rnołv Fi~iD Bertronc POtrW<J,nv 
sprzed szkoły Saint-Pierre 
45 min. oóźni•i ononimowv 
zożQdoł telefonicznie od 

(DolcońeHM na ńt', Zł 

W bozie węglowej były m. in. ma• 
sowce „Huto Lenina" i „Uniwersytel 
Warszawski". Wczora j do portu z ła ­
dunkiem rudy wpłynę/o „H uto Kcto-

W ubiegłym roku w porcie gdyńskim rozpoczęto budowę nowoczesnej bazy 
kontenerowej. Zakończenie robót planowane jest na rok 1981, 

Na zdjęciu: roboty niwelacyjne I zbrojenie terenu. 
(Do~ończenie no str 2) CAF - 1Jklejewski 

8 milionów bezrobotnych! Harmonijny rozwój miasta, przy jed· 
noczesnym zachowaniu jego rekreacyj­
nych i kulturowych walorów, wymaga 
ograniczenia intensywności zabudowy 
na terenach mieszkaniowych, renowacji 
i modernizacji zespofów dawnej archi­
tektury starannego wkomponowonio 
nowych elementów, (budynki, urządze­
nia inżynierskie) w krajobraz miasta, 
dbałości o detale orchitektonrczne, ma­
lq architekturę i zieleń miosto. 

Jak zrealizować obietnice wyborcze? 
(Korespondencja z Nowego Jorku) {Dokończenie na str, 4) 

::--:ajważniejszym problemem, prz.ed 
którym stoi nowa administracja 
amerykal'lska, jest wyprowadzenie 
kraju ze stagnacji ekonomicznej. 
przyspieszenie tempa wzrostu gos­
podarczego, obniżenie stopy inflacj: 
oraz przynajmniej częściowa reduk 
cja bezrobocia. :rego Amerykanit 
oczekują od Cartera i to im obie­
cał w toku kampanii w1borczcj. 

Ale wywiązanie się z tych obiet­
nic nie będzie łatwe. Około 8,1 proc. 
siły roboczej kraju, czyli bliskn 8 
milionów ludzi. jest bez pracy, Na­
wet ci amerykańscy ekonomiści. 
którzy 1vidzą oznaki wychodzenia 
kraju z - jak -określają - najg!ęb 
szej recesji od czasu II wojny - !ą 
dalery od. optymizmu. :--:a rok 1977 
przewidują oni tempo wzrostu gos­
podarczego o 5 procent. en byłoby 
poprawą w stosunku do n połowy 

1976 roku, kiedy wynosiło ono 4,5 
procentu, ale i tak mniej wobec 
ubiegłego roku jako całości, gdyż 

stopa ta obliczana jest na 6 pro-
cenJ. .-

Takie niewielkie przyspieszenie 
wzrostu w roku bieżącym nie wy­
-;tarczy ' do redukcji bezrobocia 
Stąd administra.cja Jimmy Carte­
ra - . jeszcze przed objęciem urzę 
du przez prezydenta-elekta - za 
prezentowała dwuletni program 
pobudzenia gospodarki kraju. Za­
kłada on między innymi: niewielkie 
cięcia podatkowe, mające na celu 
pobudzenie spożycia oraz stworze­
nie nowych miejsc pracy, a także 
rozwój programu robót publicznych, 
zg·odnie z którym rząd federalny 
stwo-rzvlbv do września 1978 roku 
800 tysięcy stanowisk pracy, Całość 
programu ma kosztować skarb pań 

17 bm. w porc~ w Barcelonie hiszpański frochtowl.c iden:yl się I barką, na 
której znCJjdowali si ę marynarze r lotni.slrowca „ Guam". Według ostatnich do­
nieiień z~nęło 23 marynany amerykań skich. a U umono za zaginionych, 

stwa oke>ło 30 mlliardów dolarów w 
ciągu 2 lat. 

Niektórzy członkowie Kongresu, 
przywódcy związkowi i burmistrzo 
wie wielkich .miast, gdzie bezrobo­
cie jest naj"<Yi..sze, · naciskali na pre 
zydenta-elekta, by przeznaczyć 
większe sumy na stworzenie nowych 
stanowisk pracy jeszcze w tym ro-

., 
fDokońc:zenie na str. 2) 

Pogoda na jutro 
Jak informuje dyturny 9ynoptyk 

Gdyńskiego Instytutu Meteorologii i Go­
spodarki Wodnej, jutro zachmurzenie bę 
dzie małe, rano mglisto. Temperatura. 
od minus 13 st, C rano do minus 6 st. C 
w dzień. Wiatry słabe z kierunków po­
łudniowych, 

Nie wszędzie uporano się ze śniegiem 

129 km dróg 
zablokowany.eh przez zaspy 

Ponad 11,.5 tv,. osób 1mi'cowoło no 911 ołuQów k!-mieszowvch, 137 spy-
wczoroi przv odśnieżaniu dróQ. Mimo charek, 14 pluąów wirnikowych oraz 
wvsilków, droQOwcY nie wszędzie u- ponod 2,5 tv6. piaskore-k. 
porali siQ z padaiQcvm wciQŻ śnie-
ole-m. W woiewódz-twoeh włocławskim 
i toruń.ki-m drocii oczyszczone w trze­
ciej kole],no-ści zostalv zoblokowo,ne 
przez zaspy. Zwały śnie<iu zataraso­
wały tom 19 odcinków dróq o łącznej 
dluqaści 129 km. 

Centralny ZorzQd Dróa Publicznvch 
poinformował, te usuwanie zasp zaj­
mie około dwóch dni. Droqowcv mu­
szą bowiem skierować sorzet przede 
wszystkim na trasy o dużym znacze­
niu ko.munlkoevln'l'm, a pozo tvm cześć 
mo!zyn ule<1/a awarii. Wszystkie droąi 
odśnieżone w pierwszej i druQiei ko­
lejności, były wczoraj w południe -
wedloo donvch CZDP - przeie-zdne. 
Samochody ied·nok poruszały si~ z o­
Qraniczonq p-rędkościq, cidyż nowierzch 
nie wielu szos ookrvwoło ąołoledź. 

Dodatkowe utrud·n,ienie dla kierow­
ców stanowi/o l'(lnnc mQlo w niektó­
rych reiol'l'och kroju. 

Do walki H slcutkami zimy skierowo 

PIENIĄDZE LUB ŻYCIE 

„Taśmowo" pisał przez kolkę, przy 
użyciu szablonu, listy z żqdoniomi wy. 
płacenia pieniędzy, 24-letni Morek 
Nojszewski z Mińska Moz:owjeckiego, 
Odbiorcom listów groził, ie jeśli nie 
zapłacą okupu, pozbawi iycio ich, al­
bo ich dzieci. Nojszewski na obiekty 
swego szantażu wybierał lekarzy i 

(Dokończenie na str 2) 



Str. 2 WIECZ O R WYBRZE%A Nr 13 (6267) 

arszawa - miasto niezw łe I ~iAfl~', i 13 i =M 
BRUkSELA . 

Boh o 
(Dokończenie re str. 1) 

brzegi. Nad sceną symbol t egOl'Ocz­
nego świeta : st:\'lizowane sylwetki 
warszawsk iej Nik e oraz kremlow­
skiej baszty. Wokół am fiteatru has­
ło: ,.Warszawa oozdrawia Moskwę·•. 

O godz. 18.00, serdecznie witani, 
w prezydium zajmują miejsca człon­
kowie Biura Politycz:1ego i Sekre­
t ariatu KC PZPR: prezes Rad y Mi­
n istrów - Pioh- Jaroszewicz oraz 
Wojci~b Jaruzelski, Józef Kr,pa, Jó· 
zef Tc,irhma, Jerzy Lukaszewicz, 
Alojzy Karkoszka, Zdzisław Żanda­
rowski. 

Obecny jest prezydent miasta Je­
rzy l\la.jew ski, przedsta w iciele OK 
FJN. s tronnictw polityczn ych, on~a­
nizacji społecznvch i młodzieżowych. 
Gorącymi oklaskami witają zgro­

m adzeni delegację władz partyjnych 
i miejsk ich s tolicy ZSRR: członka 
Biura PolitvczneM KC, I sekretarza 
m oskiews kie go Komitetu Mie jskie­
go KPZ R, Wiktora Griszyna oraz 
przewodniczącei:so moskiewskie.i Ra­
dy Delegat ów Ludu Pracującego 
l\'ladymira Promysłowa. 

W liczne j grupie wetera-nów walki: 
Michał Rola-Żymierski i Zygmunt 
Berlin~. 

Obecni są amba.sador0<,vie krajów 
socjalistycznych akredytowani w Pol­
sce , wśród nich - ambasador ZSRR 
- Stanisław Pilotowirz. 
Rozlegają si ę 'dźwięki h y mnów 

państwowych Pol sk i i ZSRR. 
Głos zab iera Alo jzy Karkoszka. 
Na wstępie swei:io wystapienlo A. 

Karkoszka podkreślił, ie rodowód ool­
sko-radziedciej omjoźni iest prole• 
tariCt<:ki, rewolucyjny. Pierwsza Polsko 
Partio Rewolucyjnvch Robotników „Pro 
le tariat'', wraz I ideami s-ocjalizmu, 
wniosła do naszego ruchu robotnicze­
go świadomość internacjonalistycznej 
solidarności i ludem pracującym Ro­
sji. W jej imie walczyli robotnicy War• 
szawy na barykadach rewolucji 1905 r. 
Imieniem nasrec:io miasta nazwano re. 

wolucyine oddziały bronioce Republiłti 
Rad. 

Omawiajcie osiąąniecio wspókres• 
nej Warszawy, 1ctóre wynilcajq z kon· 
sekwentnej polityki oortii i państwa 
soeiolistyczneqo, A. Karkoszka stwier­
dzi!, ie czynnikiem dominujcicvm w 
postawach spolec1ności warszawskiej 
jest świadomość nierozerwolneqo zwiqz 
ku miedzv pomyślnościa rodzinnego 
miasta o dobrem ca/eqo kraju, 

W rozwoju Warszawy i kroju ucze• 
qólnie zapisały sie lata siedemdzie­
siote, Polska rozwija 5ie szybciej I 
bordzlej wszechstronnie, o rozwój qo. 
spodarczy zespolony został ściślej 1e 
stałym poleps:z:anem warunków żvcia 

ludzi procy, Przyspieszony też 10stal 
rozwój stolicy. 

Ws.zvstko, co czynimy dła rozwoju 
Wornawv, dla umocnienia ł'olski, czy· 
nimv z przeświadczeniem, że równo· 
cześnie dobrze to s/uiy umacnianiu 
wspólnoty socjalistycznej, której jesteś­
my nieodlocznym oqniwem. 

Nastepnie przemawia Wiktor Gri­
szyn. 

Mówca i,rzypomniał na wstępie, ii 
przyjaźń polsko-rodtiecka wvkuwoło 
się we wspólnej rewolucyjnej wolce 
proletariatu rosyi*iecio i polskieao z 
caratem, hartowała w śmiertelnych 
zmaqonioch z faszyzmem. Jei chlubne 
tradycje iyjo i mnoio się w toku bu· 
dowy socjolizmu i komunizmu, służą 
żrwotnym inłeresom narodów obu 
krajów, S',>rowie pokoju. 

W. Griszyn omówił dolej caioąnięcio 
Kraju Rod w minionvm roku, a no tym 
tle dorobek ludzi pracy Moskwv. 

Rok bieżący - jest dla ZSRR rokiem 
jubileuszowym 60 rokiem istnienia 
w/odry radzieckiej. W Moskwie, jak 
i w całym kraju, no szeroka skale 
rozwinęło sie · wsoólzowodnictwo soc· 
jolistyczne. Chodzi o to, aby stworzyć 
nierawodne awarancie pomyślnej re· 
olizacii calei 5-lotki. 
Nawiązując do rozooc1etvch w War· 

szawie Dni Moskwy W. Griszyn 

Plan i budżet na 1977 rok 
uchwaliła sesja WRN 

w Elblągu 
Wczora jsze obrad y sesji WRN w 

Elblągu poświęcone były u chwale· 
niu budżetu i planu społeczno.go5-
podarczego województwa na r ok 
1977. Obrady prowadził wtcepr:>:e­
,vodniczący WRN sekretarz KW 
PZPR Bokslaw Smaęala, obecni 
byli m. in. członek Rady Państwa 
Henryk Szafrańsk i i wiceminister 
finansów Marian Krzak. 

W tegorocznym planie wojewódz 
twa został po1ożony nacisk . na in­
tensywny ,rozwój gospodarki żyw­
nościowej i budownic twa, u mocnie­
nie równowagi rynkowej poprzez 
rozwój produKcji 1 poprawę e!r.lt ­
tywnosci gospooarowania. W ojo::wó­
dzt\l;o elbląskie p r eaestynowane 
jest pnede wszystkim ao rozwoJu 
rolnict\va i w tej dzieozinie zało­
żono odpowiednie wska:tnik i wzro• 
stu. Ogołem plan produkcji i usług 

w woiewództwie będzie więl{szy o 
ponad 7 proc. w porównaniu z u­
biegłym rokiem, przy czym produk ­
cja 1ynkowa wzroiśnie o 9 proc., a 
eksportowa o 13 proc. Dla pogłowia 
trzody chlewnej założono wskaźnik 
wzros tu 6 proc., zbóż - 6 proc., rn­
ślin przemysłowych - ponad 17 
proc., warzyw - ponad 12 pro~., a 
kukurydzy na paszę - p r awie 42 
proc. 

Istotnym przedsięwzięciem dla 
rozwoju budownichva jest powGła­
nie Elbląskiego Przedsiębiorstwa 
Budownictwa Przemysłowego i Korn 
binatu Budo·.vnictwa Ogóinego w 
Elblągu. Przewiduje się oddanii? w 
t ym r oku do użytku o ponad l l 
p r oc. mieszkań więcej, niż w ubie­
J:!łym roku, podczas gdy średni wska 
żnik krajowy wyniesie 5 proc. 
Dynamikę inwestycji zatwierdzo­

no w wysokości 38 proc.; pows taną 
n owe obiekty przemysłowe: rozwija 
ne będą także inwestycje w dziedti 
nie handlu i usług. Budżet wojs­
wództwa elbląskiego na bieżąC'y rok ..,..,, 

Opowiadam się 
za karą .śmierci 

(Dokończenie i e str. 1) 
dziecka okuo..i w wysokoś ci mil,ono 
fran ków. Wieczorem porywacz znów 
zadzwo ni/ i wówczas oicie:: F:lioo prze 
dlu żoic;c umyślnie rozmowe umożl iwił 
poH cii zlokalizowanie budki, z którei 
1e le fonowono . Stolo 6 km od Troyes. 
lnte rwe nc ia bvło iednak spoz.niono. 
Porvwacrnwi udało sie zbie c. 

i 1 d,ni później ode rwo/ sie ponow­
n:e. Za.żQdał, by okup złożono no por­
ki-nąu w pobliżu ied,ej z restauracji. 
Po li c ie udało sie dvskretnie zo· WO· 

ze m oicc Be rtranda w wvz11oczone 
m,eisce : nikt se iednok po p'enia ­
dze nie zclosil. 

Na parkinqu zauważono m/odeąo 
czlowie~a . Jeco zaoodkowe zachowa • 
n;e rwróc iło uwaoe policiontów. Został 
zatrzymany. Nazwisko: Po-trick He nrv. 
Po dtuq'm orzeslucho niu, w czasie 
k•ć '.eoo wvkazal sie wystarczaiacym a -
1:bi, został uwolniony. Obserwacji ied 
nok n·e zokońcZ0'10. 17 lu\e<;o Wf• 

wiadowcy zauważyli , że mył swój sc­
m:ichód no ulicy oddalonej od mie j­
sca sweqo sta łeoo ,zamieszkania. Poli ­
cie stw:erdzilc, że 3 tyqodnie wczeŚ· 
nie j pc d przvbronvm nazwiskiem wv­
najqf w tvch okcliccch pokój u pew-
nej rodz;ny. Pod łóżkiem Hen-
ry'ego rno!eziono pokaźnych roz-
miarów oa czke. o w niei cia ło mo łeqo 
Filipa Bertranda. Ponownie aresztowa­
ny, Patri ck Henry przyzna/ sie do 
winy 
Choć mina / rok od zabóistwo małe­

co Filipa, a nopięc;e n'm wvwolane 
opodło, ściaqn'ęto do Troves silne 
addz '.clv polic ii , bv proces mó~ł s;e 
adbvć w moi:liw'e sookoinei o:mosfe­
rze. 

zam yka się kwotą 2 mld 693 mln 
złotych. lgl 

ee·e~, n·r: hM 

Udaremniona 
inwazja na Benin 

PostaNo ludn ości stol icy Repu bliki 
Be ninu i szybka a kc ja odciziolów woj • 
skowych udaremil ;ły inwazję i próbę 
obalenia rządów pre zyde "lta Math ieu 
Ke rekou oraz pa rtii ludowe j re'Noiucji 
Beninu. 

W n iedzielę o świcie - po illformowalil 
rozgłośnia radim, a Beninu - na l otnisku 
międzynarodowym Kotonu WJ'ląduwal u ­
molot typu „DC-8" . Na pokładzie zna jdo­
wali si ę b iali i czarni najc n1n icy, zwer· 
bowa n i przez siły międzynaroe1owego im ­
peria lizmu. Zaj ę li oni szturme m pobli• · 
kie dzie lnice zamieszkałe pr7ei ludność 
afr)·kań•ką oraz p osuwali •ię w kie r u nku 
dzieln icy, gdzie znajdują • ię 11ló wne bu­
dynk i rządowe oraz w k ie r u nku między. 
n a.rodowej a,,to,;trady ląc,zącej Be nin , 
T ogo i Ghan ę. Jednakte n ybko prze:ru­
pow.tne oddziały wo.i•k ow e BPninu przy­
stap ily d o k o ntrataku i zmusiły n aje,d, · 
CÓ\\.' do u t·ieczk i. t..;d are-1un iono równirż 
próllę lądowani a posiłków. ;,,;a s tenm· oa­
n101o t z naj en1n ikami m u f. ia l zawrócić. 

lnwozia z zewnątrz d10 oba le nia 
obec"lych władz Be~inu wywoła ła po­
woż:ne zaniepokojenie wśród postępo­
wych państw Afryk i. Prezydent Ala ierii 
Huari Bu medien wysiał depeszę na re ­
ce prezydenta Kerekou, w której patepia 
o o res je na B~nin· i wvroio oo~owość u-­
dzielenia wszelkiej niezbędr.iej pomocy. 
Stwierdza on, iż w poprzedrl ich latach 
siły imoeriolistvcrne podeimowolv teqo 
rodzaju próby: no. oqresię no Gw;nee 
22 listopado' 1970 i otok izrcel~ki na 
miedzyncrodowe lo!nisko En tebbe w ub. 
roku. 

YC albo n ie byt - po­
wiedział wątpiący Ha­
mlet, który, jak w iado. 
mo, był duńskim króle­
wiczem. Inny s ławny na 
świecie Duńczyk Kier­

kegaard. dziewiętnastowiecznr filo­
zof napisał dzieło „Bojaźń 1 drże­
nie". w którym wyłożył teorię sa­
motności, lęku i zagrożehia. jak:e 
odczuwa jednostka w świecie, teZA: 
rozwiniętą przez współczesnych 
nam egzystencjalistów. I wreszcie 
równie znany Hans Christian An­
dersen stv,ierdz i ł w jednęj ze S\\'ych 
baśni: .,przekonałem się, że zad.i­
wole-nie jest rzadkim dobrem na t„j 
ziemi". 

TAK ŻLE I... TAK DOBRZE 

Ale i \n,pókześni DuńCZYC:Y, 
idąc zapewne w ślady swych wiel· 
kich rodaków, wątpią. boją się i nil" 
są zadowoleni. Co sta ło s ię Dtiń· 
czykom. pytają ią~i('dzi. którzy trak 
towali ich za·,,.-sze, jako sympa t~·cz­
nych kawalarzy. Faktem jes t jed­
nak. że jedynie w Danii nadal uirr.y 
muie ~ię pe~ym izm wśród więk· 
szcj części ~połeczeństwa . podcza5 
gdy w pozostał:l'Ch krajach EWG 
zaczęto już ponownie z wiarą pa­
trzeć w pri:ysz:łość. Zjawisko to 
trudno tłumacz:-,ć tylko ~tosun kowo 
wrsokim bezrobociem (100 tys. osób) 
i zadłużeniem zagranicznym , kied y 
w podobnej sytuacji znalazła s ię 
większość członków wspólnoty. Z 
drut::iej zaś s t r ony. wysokość za­
rob ków i poziom opieki społecznej 
w żadnym z krajów EWG nie jei;t 
tak wysoki . W Dan ii zan ot owan o 
w latach siedemdziesiątych najw~·ż 
!CZY wzrost d ochodów w całym za­
chodnim ~wiecie. 

A mimo to - a może właśnie dla 
tego - Duńczycy nie są szczęśliwi. 
Zapoznając się :,;. wynikami Jicz­
nyc-h badań na ten temat można są 
d7.iĆ'. r.e Edirnr Poe miał do pe·wnei:o 
s topn:a ra cję, kiedy mówił , j;e czlo 

stwierd1il, ,i kh celem lffł c,nedsla· 
wienie p<>lskim przyjaciołom cicistki 
boqateąo życia współczesnej stolicy 
Kroju Rad, 1opoznanie z osiągnięcia­
mi iei mies.zkońców. Wyr01ił przekona­
nie, ie impre1v rouzerzą wiadomości 
warszawiaków o Moskwie, jej historii 
i przyszłości. 

KończCtc mówco przekazał łQOfeczeń 
stwu polskiemu życzenia nowvch osiQg 
nięć ,J, budowie rozwinietecio społe­
czeństwo ~cjalistvczneqo i pomyślnej 
reolizacii postanowień VII Zjazdu PZPR. 
Długimi oklaskc:mi orzerywają ze­

br2ni obydwa wystąpienia. 
Rozlegają się dźwięki Międzynaro­

dówki; śpiewa j a cała sala. 
• • • 

Po przerwie - rozpoczyna się w i­
dow isko „Polonez przy jaźn i" dedy. 
kowan e orzez artyst6w oolskich i ra­
dzieckich ludziom pracy Warszawy 

Moskwy. 

W HOŁDZIE BOHATEROM 

W pon : edziałek spo!eczei1St\VO sto­
licy oddało hold pamięci poległych 

w w alkach o jej wyzwolenie żołnie 
rz:-, polsk ich i r adzieckich . 

Na ·cmenta r zach, pod p omnikami 
ż ołni ersk iej chwały oraz tabl icami 
upamiętniającym i martylorogię m ic 
,zkańców m ia st a podczas okupacji 
hitlerowsk iej złożono kwiaty. 
Żołnierze, kombatanc:, .harcerze i 
młodzieź szkolna - zac iągnęli war­
ty honorowe. 

P rzed Grobem Nieznanego żołnie 
rza na placu Zwycięstwa kwia ty 
złożyli p r zed,ta wi cie le Stołecznego 
Komitetu F'JN, delegacja władz par 
t yjnych i miejskich Moskwy , a tak­
kże delegacje: MON, ZBoWiD, 
FSZMP, stołecznych zakładów p ra. 
cy o ra z g :·upa p r zodowników p racy 
z całego kraju. 

K w iaty złożono również na cmen ­
tarzu - M a uzoleum żołnierzy Armi i 
Ra d zieckiej oraz na placu Teat,al­
n ym przed pomnikiem Bohaterów 
Warszawy. 

Kwiaty od delegacji Moskwy zło­
źyli członek Biura Politycznego KC, 
'I sekreta rz m oskiewskiego Komite. 
tu M iejsk iego KPZR - Wiktor Gri­
szyn óraz przewodniczący moskiew 
skiej Rady Delegatów Ludu Pracu. 
jącego - Władymir Promysło,11', 

W uroczystosciach u czestniczyli: 
sek retarz KC, I ~ekretarz Kom:tetu 
Warszawsk iego PZPR - Alfl.izy Kar 
kos,:ka i p rezydent m. st. Warszawy 

Jerzy Majewski. 

PRZODUJĄCY SAPERZY -
GOśćMI WARSZAWY 

W stol'cy Belg,1 odb~dz,e s i ę p ierw· 
!Ze w nowym roku posiedzen ie mini­
strów spraw zogronictoych 9 po1istN 
członkowskich Europejskiej Wspólnoty 
Gospodarczej. Ministrowie będą oma­
wiać problemy zwiozone z utworzen iem 
strefy rybo/owczej · EWG. 

RZYM 

W parlamencie w/oskim odbędz'e s ię 
dzisiaj qlosowanie nad dwoma oddzie l 
nymi wnioskami w sprawie zezwoleń :10 
przerywanie ciąży. Przypuszcza s·ę, że 

oba wn ioski zostaną odrzucone. 

MOSKWA 

W Moskwie odbyło :tię posiedzenie 
Rody Ministrów ZSRR, na którym poin­
formowano o wykonaniu z nadwyżką 
planu rozwoju gosoodorki narodowej i 
o wykonaniu budietu państwowego w 
1976 roku. 

W lutym 
mini-szczyt arabski 
Kairski dzie11nik ,.Al-Ahrarn'· p i · 

sze dziś, że w lutym odbędzie się w 
Damaszku spotkanie prezydenta 
Egiptu Anwara. Sadata. prezydent.:i 
Syrii Hafcza Asada, k r óla Jord ,mii 
Husa.ina. oraz przewodniczącego Or­
ganizacji \X.'yzwolenia Palestyny Ja­
sera Arafata. Rozmowy 4 przywód­
ców arabskich poświęcone będą o­
pracowan;u wspólnej strate;:i pol;­
tycznej na najbliższy okres, 

„ csrwzwa<- szew 

Egzekucje 
w Rodezji 

Agencja France Pres~e podała p:'I· 
wolując się na komunikat rodezyj­
skiego minis terstwa śprawi e<lli -10~­

ci, że wczoraj w Sali~bury powie­
szono 8 Afrskanów, skazanych na 
smierć · za dokonanie k '.lku aktów 
sabotażu. Skazan i złożyli apelac je 
od wyroku, ale ich wnioski zostały 
odrzu cone. 

• li 

(Ookończe!lłe ie str. 1) 
wica". Dziś port obsługiwał 36 stoi­
ków. 
Wyjątkowo duże obroty notuje ,.Siar 

kopol". Wys/a/ on za morze już 100 tys. 
ton siorki płynnej i granulowanej, a w 
kolejce po załadunek dalszych 90 
tys. ton oczekuje 6 statków. Port no­
tuje duży spływ statków z mak.uchami 
i statków zabierających mocznik. Ko, 
lejarze natom iast nie podstawiają wy­
starczającej ilośc i wagonów pod wy­
wóz ? portu rudy i fosforytów. 

(ws) 
Naczelny inżynier Gdańskiecio Prred-

siebiorstwo Budownictwa Miejskiego 
inż JANUSZ KRĘGLICKI: 

- Ostatnie opady śn iegu i mróz po­
dobnie jak no początku roku, ocl'(Wiś­
cie nie pomagojq nam w twi~kszeniu 
tempo robót. Ale w zasadzie załogi 

na;ze utrzymują terminy przewidziane 
w hormonogramoch. Czt:ść procowni­
ków mo zapewniony front robót w bu­
dynkach 10mkniętych i ogrzewanych. 
Wykonuje prcce wykończ&niowe. Dla 
oozostofych znolado s i ę zatrudnienie 
na innych obiektach pozo mieszka· 
niówkq. Dzi~ki temu posunq się na­
przód proce tynkarskie w ho1elu. ,.He­
weliusz" i b iurowcu „Proremu". W trak 
cie budowy mamy 17 budynków mie­
szkalnych 'no i oczywiście sporo robót 
kubaturowych m. in.- dla służby zdro• 
wlo. P'erwsre efekty z tegOfocznego 
plonu uzyskamy w pn:ysrłym miesią­
cu. Na ogól wiekszych k/oi,otów nie 
mamy 1 wyjatkiem broku krusl'!Wa, 
?Włoszc10 S!ICN':hetnego, qdyż i:wirow• 
nie 001Ómarzały i z ek!ploatocjq jego 
sq trudności. 

- Noczelny iniy"iN „Unimoru" mgr 
inf .. JERZV COtONłEW: 

- Konferencja Sa morrcidu Roborni­
crego talw:erdziki na ten rok wysokie, 
wvmooojace mobilizacji 1ałogi , wska­
źni ki · techniczno • ekonomiczne. No. 
pre>dukcia rynkowo ma wzrosnąć o 16 
o roc., a wvdc, jność o 17 proc. I lrte­
ba powiedr'eć, ie zoloqa dzi"!lnie re ­
alizuje nakre~lore todo„ ia. ZbHtomv 
s•e [ uż do wykonanie 60 oroc. plan•J 
mie,< ieczneao, co wskorn ie, że bedzie 
on w · rnlości wyko„ony. Ale dobre Wf· 

"'ki zoleio n·e tylko od nas, ale i od 
dostawców - koooerantów, kt6rvch 
momv w różnych ośrodkach kraju. N ie­
wqtpliwie no nierytmiczne zooootn:e­
nie naszvch zakładów wpływa też po­
goda, jak wiadomo utrudniająco tran­
sport. Z nowości moge zcoowied1il!> i: 
tn:y nowe typy telewizorów, które be­
dą stanowiły nową naszą „rodzine". 
Ponadto ~zybszy i lepszy montaż pod-

, 

zespołów dzięki zoinstolowaniu ag re­
gatu. lutowniczego. 

Oyrelctor techn iczny Gdańskie j Fa-
bryki Mebli inż. LECH PAWEŁKIEWICZ: 

- Jestem tego samego zdania , co 
wHyscy - wolałbym mnie j o meblach 
mówić, o więcej ich produkować! Na 
łWOje usprawiedliwie nie chciałbym jed 
nok dodać, że w stosunku do ubieg­
łego roku wyp rodukujemy o 10 proc. 
mabli więcej. Będą i nowości, które 
wypełnią około 15 proc. plonu. Są to 
nowe komplety h1chenne, o także 
komplety do przedpokoi, których pro­
dukcję zaczynamy rozszerzać wobec 
rosnącego zapotrzebowan ia , Wiąże s ię 
to z podniesien iem standardu budow­
nictwa. Nadoi tei będziemy utrzymy­
wać eksport mebli, gdyż jesteśmy zwią 
rani umowami. Jak .co roku o trzyma­
my trochę nowych u rządzeń produ k­
cyjnych i niestety, jok się na to za no ­
si, nie pozbędziemy się kłopotów ma­
teria/owych. 

Dyrektor naczelny Gda ńs ki ch Zó kło­
dów Srodków Odżywczych: mg r AN­
TONI żOŁNIERKIEWICZ: 

- Niestety, po pomyślnej realizacji' 
ubiegłdroczoych zadań , które wykon a . 
liśmy z r,adwyiką 30 mln zł, tocze li ś­
my ten rok od kłopotów. Nie ruszyły 
jeszcze dostawy zamówionych surow­
ców z importu, o bez n ich nie mo­
żemy uruchomić pełnego asortyme ntu 
wyrobów. Mie jmy jed'1ak nad zieje, że 
wkrótce otrzymomy oczekiwane su row­
ce i odczu ją Io nasi odbiorcy. Rozpo­
częliśmy dla nich. produkcje nowvch 
osortvmentów, Hó re powirrny s ie przy. 
jąe. Bedq to bud\'nie domowe oorcco ­
wane przez nas1e własne loboroto­
rium, błyskawiczne kisie le nie wvma ­
gojqce gotowania oraz mrożo„ a ka ­
wo, rorpu!tczo lna w zimne j wodzie . 
Wafoo dlo naszego zokłodu sprawa 
jP.<t budowa noweąo obis ktu, dzi<>ki 
któremu otworzą sie nowe moż liwo~i 
produkcyjr,e. 

Dyrektor naczelny ZPC „ Bo~tyk'' mgr 
MIECZVSLAW WIŚNIEWSKI: 

- Wystartowali śmy natych1'1'l;o s t p~l­
ną poro do real izacji tegorocznych ? O · 

dań. Nie mamy czasu do stracenia , 
odyi plon produkcji wzrasta o 5.5 p roc 
Oznacza to po"lod 800 ton wyro bów 
cuk iern iczych wii:cej niż w ub iegłym 
roku. Ukożq s'ę równie ż nowości - 8 
asortymentów karmelków i 5 wyrobów 
czekolodowych. Nowości ą bedzi" ta k­
re czekolada rumowa. Zwiększenie 
produkcji nastąpi m. in . d:6 ~ki rozru­
chowi tokupioneg o w Holand ii u rzą ­
d zenia do p rodukc ji mosy czeko la do­
wej, które od trzech dńi jui insta luje -

my. Dotychczas mo6ę czekoladową 
sprowadzaliśmy ze Szczecino, a te raz 
nowet będziemy mogli pomóe sqaiodom. 
Chc iałbym podkreślić, że znacznie po­
prawi ło się dyscyplina pracy, eo r~kuje 
zw iększenie wydajności . Jeśli chodzi a 
zbyt, Io Trójmiasto zaopatrujemy wła­
snym t ransportem, natomiast no hoj 
wysyłamy swoje wyroby wykorzystujqc 
puste przebiegi c iężarówek za pośred­
nictwem PKS. 

Dyrektor administracyjno • ha ndlo­
wy ZPO „Jontor" w Wejherowie m91 
WŁADYSŁAW KORZENIOWSKI: 

- Zaczęliśmy tegoroczny plan bez 
kłopotów. Zadania pierwszych 15 dni 
załoga wykonało rytm icznie, · a nowel 
z pewnym wyp rzedzeniem. Z niewielką 
nadwyż ką zrealizowaliśmy lei dostowy 
d ie n aszych odbiorców, a momy ich 
w 47 województwach, a więc n;ema!w 
ca łym kraju. Nasze wyroby należą do ',...._ 
a trakcyjnyc h i poszuki wanych - so to 
kurtki, skafandry i pidzamy dla dzieci, 
więc n1usimy od pawiednio dziel ić. Jed­
n oc ześnie za ś wykonać plan eksportu. 
Realizu jemy wiośni e pierwszq part,~ 
p idżam o raz kurtek dlo odbiorcy lO · 

g ra nicznego. Mimo to dostowy rynko-
we w tym roku bedą większe, bo Kon­
fere ncje Samorządu Robotn iczego zo­
okc:eptowcla plo n o 20 proc. wyższy 
n'Ż wvnosilo wykonan ie ubieglorocz~e. 
\'/szystko za ś wskozuje na to, ie b~: 
drie on wyko na ny, gdyż dostawy su­
rowcowe zapowiadają s ię pomyślnie . 

•z www.se a . t JA •~ a , SAA 

Aresztowania w CSRS 
.Jak poinform o\,·ala 17 bm. age~­

cja CTK, na mocy decy zj i p rokura­
tora genera lnego areszt owana ostat­
niÓ zgodnie z obowiązującymi w 
CSRS ustawami czterech obvwatel; 
czech oslowack:ch. Wymienia.jąc a­
resztowan~·ch agencja C TK podała 
w pełnym b rzmieniu nazwi,ko O{y 
Ornesta oraz inicja lv t r zech poz0-
stalych osób - V. li., J. L. i F. P. 
:'\a oska,2onych ciąży zarzut popel­
n!enia czynów karalnych wym:erzo 1 
nych przeciwko podstawom ust rojy 
pa ii.st wowego CzechoslowackieJ Re­
publiki Socjalistycznej. 

W toku przeprowadzonego śledz­
twa u;;talono, że osoby te przez 
długi czas utrzymywał~· kontakty t 
r.agran :cznymi o~rodkami szpiegow. 
skimi i emigranckimi, którym pr1.e­
kazy\'\"ał,v materiały, naruszające ir.­
tere,y Czechosłowacji. 

:..Iatel"iały te wykorzystywane · by­
ł l.Y przeciwko CSRS przez ośrodk; 

Tradycyj:1ym zwycza jem, z oka zji 
r ocznicy w yzwolenia Warszawy do 
stol icy przybyli p:·zodujący dowód­
cy g ;:-up rozm inowania z woj~k in­
żyn:eryj11ych M ON. 

8 11000 b o o h 
l emigranckie i zagraniczne ośrodk. 
masowego przekazu w rozma ityc 
publikacjach, które następnie by. 
pota jemnie przekazywane z powr~­
tem do Czechosłowacji. Do d ziała l ­
ności wymienione wyżej o,oby wcią 
gały również pracowników n iek tó­

Podcza~ spotkan ia "-' ~zefos t w ie 
tych woj,k gen. bryg . Cze~ław Pio­
trowski uhonorował 12 w y rói:n iaja­
cych 5'ę dowódców - m edalami 
,,Zasłuźoncmu S a perowi '\\'P". 

SPOTKANIE W KW PZPR 

(Dokoiictenie ze $Ir. 1 I 
ku. i:w!asicza w rej ooach o dużych 
skupiskach l\lurz:y nów or az mło­
dzi E'iy. 
• Jak j ed nak napisał ,,:,;ew Yor k 
T imes·· komentując propozycje Car 
tera - .,n ie są one rad :-·k:ilne i n ie 
pokojąc e dla b iznesu. J es t to pro­
gra m eklektyczny z typu „zadow o­
lić trochę wszystkich". że za d ow oli 
on swoją umiarkowaną in gerencją 

dz:e chciał Inwestować v.· 
zwiększyć produkcję . Czy 
1,npólpracować z rządem 
"·s pó łodpowiedzlalność za 
na ryn k u pracy. 

kraju i 
zechce 

i uznać 
syt uację 

1Lmo 1ahamowania t empa wzr06 
t\] gospodarczego. m iniony rok był 
jed11ak . według ofic jalnych dan ych . 

korzys tll." d la amerykańs-kiej korpo- rych placówek dyplomatycznyc:i 
racji. Przewidywane czyste zysk' krajów kapi t ali~tvcz11ych w CSRS. 
za rok 1976 wyrażą się 33 miliarda~ . Dal,ze • śledztwo w teJ spraw.e 
mi d olarów. Ekonomiści US.'\ trak- Jest w toku. 
tują te dane jako jeden z d owodów. / 
ie tzw. ek onomiczna pauza -km'icz; I 
s: ę. C iekawe t ylko. kiedy skończy 
się ona także dla 8 m ilionów b ez. 
robotn ych. F.:W,\ BO'\"IEC'KA I W ~iedz:b ie KW PZPR gospodarze 

W arszawy spotk ali się z deleg3cją 
~laskwy. Oma w iano przed s ięwzięcia 
służace dalszemu u macn ian lu i roz· 
szerŹaniu bratersk ich zw :azków obu 
~tolic i ich m:e,zkańców, 'zacieśnia­
ni u kontaktó,\· instancj i i or ga n iza­
cji part:-·jnych. orr,anizacji społecz­
nych, załóg zakładów pracy i środo­
wi!'k twórczych. Dzielono s i ę d oś. 
wiadczeniami, wynikajacymi z pra• 
cy partyjne.i nad dal~zvm rozwo jem 
,ooleczno -gospodarczyn1 ,vanzaw y i 
~Io•k\\'\'. 

w gospoda rkę wielki b izn es, to pew 
ne. Najwięcej bal s ię on jakiejkol ­
w iek formy kontroli cen i p lac. a 
także wię-kszej eks.pansji progra m u 
rob ót publicznyc h. k tór e mus ia łyby 
poc ią~ać większe w yda ~ki rządo­
we. 

Chorym dzieciom 
SMIER(: NA JEZDNI 

Dr.iś ~v Wa:·,zawie odb ,·wać si€; bę 
d ą l iczne imprezy związane z D n;a­
mi Moskwy. Prze.d południE'm dc1 ć'­
g:acia wbdz pilrtyinvch i miej~kich 
stolic:-· z,,·iązlrn fhdz:eckiego spot­
kał a s i~ z zal_ogą fabryki ~a"nocho­
dów na Żeraniu i weźmie udział w 
wi •cu przyiaźni. 
. Po południu w ~a lach \\ v,;tawo­
wych Pałacu Kultury i Xauk: ot\var 
ta zostanie wielka w,·,tawa pn. ,,:\fo 
~kw;i - stolica ZSRR". 

\V ,1\Iuzeum Lenina nastąpi oh,·ar 
cie wystawy ,.Pnl,ko-rndzieck:c br'ł 
ter,t\,·o b:·on1", któ:·ej znaczna czę"ć 
po!:w :ęcona jest wa lkom żo!n:e„zy r.:i 
dzieckich o w:-·7.wolenie Pol•k', a 
także powojenn:- m kontaktom i po­
kojowemu w,póld;>:ial,rn:u a:·m'i ob:v 
dwu krajów. 

w[ek jes-t dwa razy nieszczęś.l iVIT 
kiedy od2zuwa brak czegoś i k iedy 
to w reszcie osiąga. Kiedy D uikzy­
cy dorabiali s:ę, b.,· ło t o społeczet'l · 
stwo optymistycznie zapatrzon e w 
przyszłość. Lata sześćdzi<>siąte wspo 
mina .się jako z2oty okres w ży­
ciu Danii. V·.' :ększość oby w a tel i 
przei iadła s ię wtedy osta te<:znie t 

(Dokońcienie M su-. 1) 
Roboty publiczne nie zadowalają 

wielu wykw a lifi kowan yc h robotni- Będą n [mi poliklinika i dział d ia ­
kó,v. któn.y oc:zekują przede w szyst g11osty.:zno-lab ora tory jny. Te-n ostat 
kim powrotu d o ~wego zawodu Nie ni zosta ł. w yposaiony zgcdnie z po­
mniej jednak umawane są za lep- trzebami medycyny wieku wzwo jo­
sze niż nic. wego. Dzfał pomieści: zakład rent-

Rlisko 2 milion~· młodych Amery geno-diagnostyki, zak ład bada11 czyn 
kanów w w ieku do 19 lat jest b ez- : nościowych układów: nerwowego, 
robo tnych . Bezr oboc:e ,vśrt'l d młodzie ' krażenia i oddechowego. Obok te«o 
ż~· jest chronicz.nym j uż zjaw:skiem.1' -. ·1aborntorium z_ bakte:·io l og:ą O 

i 
wiru ,olog:ą oraz osrodek ,zctopow~-

Fakt. że tylko 800 tysięcy ludzi i pracownia cytogenetyk: z poradn ą 
spośród 8 milionów b ezrobotnych diagnostyki genetycznej. A daleJ po 
d opiero w ciągu 2 lat ma sz.·rnse cownle: okulistyczną, stomatologict 
otrzymania pracy w ramach pro- ną i audiol ogiczną. Pon'ew,ii' z te­
i:ramu · rz:ido,vei;o 'jest rozczarowa- go zaplecza będzie korL_vsta la poli­
niem dla t:-·ch . którzy liczyli. że Car klinika, dostęp do niej będa m'ał:-· 
tPr zrobi co~ szybc;ej i l\'ięcrj. Za - zaró \\·no dzieci ho,pitalizowane, jak 
pew ne d oradc-r prezvdenta-~1ekta i i leczone ambulatoryjnie. 
•pol ecuń• two liczą. że ożywfoi1ie \\' Jednakże opieka stacjonai'"na ornz 
przemy~ll' i handlu stworzy nowej świadczenia ambulatoryjno-,pecja li­
mi_ejsca prac~·. A le. to . zal_eżeć b<:· l sty_s:zne i konrn ltacyjne nie 1.vyczer­
d"Z:e od tego, czy w1elk1 b iznes bę- pu,1ą całego zakresu działalnośc1 

móc w lekcjach . .Jest e-śmy !!mutni. 
że okiec i matka kłócą ~i~ tak czę­
sto. J e~teśmy z! M:okowani. kiedy 
nasz ojciec pozostaj " b n prary a l­
b o też p rzepija penitję. J estdmy 
pn:erażeni. że tak wielu naszych ko 
Iegów staje ~:ę narkoman a m i - oto 
niektóre op: n :e powtarzając e s :ę w 
tych w ypracowan iach. 

przez. t zw. trudną młodzież. Od tt­
go cza~u d yskusja o Christ ianii 
wybucha w Danii średn:o co kwa:·­
tal. Jedn i uważają. że je! t to nie­
bezpieczna .. wylęgarnia przef;l~p­
ców i narkomanów··. inni że .. , .. al­
terna tywa dla l udzkości'' . :'11łodzież 
z:-'Jąca razem w Christ:anii ~arna 
dba o swoje sprawy, poma ga 1obie 

Duże problemy małego kraju 

amlet był Duńczykiem ... 
ro·,.,·prów na samochody, a ba r d110 
wielu wprowadzało się do now ych 
przestronnych d omków, ogrocizo­
n:,-ch plotkami r. żerdzi lub w :,-so­
kim źywopłotem . 

„G:-,;rnw:-,;A" ~fl,ODZIEZ 

A le wid o-:z,nie cena. faką zapla­
CMO za ten rozwój. okaza ła się za 
wysoka. Szczególnie młodzi eż nie 
jest zadowolona z rzeczywistości i 
pat n:y 1. pewnym polit owaniem na 
r ezultat y pra cy swych rodziców. 
Xa wi~nę :r;wiedzalem wielką szko 
lę w pobliż.u Aalborga n a Jutlan dii. 
Xauczycielka tej !'Zkoly, p. Ha n st'n 
przesłała m i nieda w no f ragmen t y 
wypracowai1 młodzieży na temat jej 
stosunku do życia. 
Jesteśmy zawiedzeni pisoz~ 

uczniowie - kiedy na!ze mam~· i 
ojcowie• muszą pracować całymi 
dniami. a potem 5ą s mutni i zgorz­
kn:ali w domu. Ch cielib y!l-my z ni­
mi ro,mawiać. li. l e oni nie che!\ 
~łuchać i niE' mogą, nam nawet po-

.Młodzi~ duń~-<:a ma dtitd-. j p r ze<! 
sobą inne cele n :i jej rod z:ce. Xie 
akcept uje ona pogoni starszej gene­
r -. cji za dobrami materialnymi. 

Jedna z moich dmiskich znajo­
m ych skarżyła się. że ma poważny 
k onflik t z córką. którą ch c:ala za ­
brać n a wycieczkę na Maderę, Cór­
ka. uczennica jeszcze, wolała ~~­
d zic t en wolny tydzi eń w namiocie 
razem 1.e s woim narzeczonym: Xa­
r zeczony, człowie:, już 24-letni, to 
kolejne zmartwien ie mamus i, ponie 
waż uważa 011. :te nie ma sens u 
pracować i w ys.ta rczy jeśli za robi 
się wylączu;e na 1kromne utrzym a ­
nie. 

MWOLSE :\-HASTO~ -
CURISTJA~IA 

Innym prze jawem b untu mlo ­
d zieiy dut'lskiej jest ,.woln e mia sto 
Chris tian ia'', jakie pow~talo w s(a ­
ryt"h koszarach wojsk.ow ych w ser 
cu Kopen ha11:i w Hl71 roku . Bud yn 
ki opanov.·ane IO<itały w ówczas 

i czuje ~ ię azc :,;.ę.~li,.,., · a.. c hocia ż ,:,.·a ­
runid żYc:a ,.wołają a pomstę d o 
11:eba'' w op:nii inspektoxów opieki 
~polecznej. 

Probl em Christian ii d zi eli llf)ołe­
czel'1stwo dui"i~kie . .?\awet w rządzie 
n 'e ma w t ej sprawie jedności i 
ustalone j uż plany zlikwidowania 
Christian ii v.1 ubi egłym roku ,.za­
wisły na kołku". 

SIE TYLKO :"\ł:LODZI 
S.\ l'ROBLEME)I... 

Społeczeństwo duńskie n!ezgo dn~ 
je~t nie ty lk o w spra w ie Christia n ii. 
K iedy doszło do pierws-zego podzia ­
ł u zdań w kwe&tii prz:ystąpien:a d o 
EWG przed 4 laty, dalsze konflik t y 
wybucha ły coraz częściej . Pod wpły 
w em powa:;i,neg n podziału - rów­
nież w rządzącej parl:i wcjaldemo­
kratycznej - rząd zawi esił plan y 
rnzbudowy energetyki Jądrowej . 
:\"iedawno powstały d ut.e rozn:ce 
zdań na temat, jakimi metodami 
z~·a lc r..aC' kryty! ekonom iczny, który 

Centrum Zd rowia Dziecka. Będą tci 
t akże szkolone kadry lekarskie, bę­
dzie s;ę też pro,vr,dzilo prace nauko 
wo-badawcze w zak:·esie f..,tnjeja­
cych tu specjalności. Sale \\0 ykładÓ­
we i sem:naryjne, b:bl ioteka specja­
list .vczna, a nawet hotel dla szkolą­
cych s;ę, • st\vorzą dobre war:mki dla 
µodnoszenia wiedzy fachowej leka­
n:y. Te warunki, a przede \\·szyst­
k:m zgroma dzona tu unikato\\'a apa­
ratura, stały się podstawą do nadania 
centru m uprawnień o~rodka kszta2-
cen: a podyplomowego. 

Wnystko co najlepsze w zak~e• :e 
w:cd zy medycznej i techn iki zg:·o­
madzono w centrum na usługi ma ­
l.vch pacjentó,v. Pomyślano nawe• ri 

hotelu dla matek, które będą mogl .­
uzyskać od fachowców wiele cen ­
nych w"kazówek na temat konty­
nuowania leczenia i rehdb:Ltacji :eh 
dz:ed w domu. 

szczególni„ ostro uderzył w pozba­
,1.:ioną ~urowców Dan:~. Socjalde­
mokratyczny rząd uważa. ż f' spole­
czezis-two musi - niestety - za­
cisnąć pasa. ~ocjaldemokratyczne 
związki zawodowe uważają nato­
miast. że kosztami należy, obci;iż~·ć 
w więknym ~topniu pracodawców. 

W'szystkif' s;ły postępowe Danu 
niepokoją si~ rosnącą popularno,;cią 
partii, k tóra nosi nazwę po;;' ępó­
" ·a. ]!!cz w gruncil!! rzeczy jest 
rE>a kcyjna i chciałaby cofnąć Da· 
n:ę. 1:kwidując podatki i równo• 
cześnie wszy11tkie ..:wiadczenia spo­
leczn P. a także wydatki państwa na 
kulturę i naukę. pokrywant> x wply 
wóv.· podatkowych. 

P rf'ITT'lil"r Danii. Anker .Toerge·n~rn 
por6\\,uł ti: parti'l z ruchem nazi­
• tow~kirn w Xi„mczech po kryzy­
, :fl . 
, St,via-d zil takżt- podczas !lcsji par 

lamentu duńskiego (Folket:ngu). że 
„demok1·acja duń~ka znalazła się w 
niebezpiecze11stwie w wyniku eks­
pansji prawicowego ruchu ~po\0cz­
n ego. która ułatwia powafa1e rozbi · 
cie p olitycznp Danii''. Wl"Zwal on 
Duńczyków do jedności przy rozwią 
zywaniu trudnych problemów kra ­
Ju. Istn i eją. jego zdaniem, po,,;ody 
d o ostrożnego optymi1.mu, inflacja 
została opanowa na. a eksport zaczy 
na ponowni e r-oimąć w szybkim tern 
p: e. 

Tak czy inaczej, Dania znalazła 
s '.ę na rozd rożu w swy111 d otvch­
czas o-wym rozwoju, który s zybko 
prze~sz:taki ł rolnicze społeczeństwo 
w nowocze-~n y naród przemysłowy. 

Odruchy niezadowolenia l gorąca 
- bardzo po\Vażna i interesująca -
d e-bala s-polec211a, jaka się obecnie 
toczy w D anii, $Wiadczą, że ten 
mały kraj poszukuje nowych dróg. 
któr ~ w:vprowadzą go x kryzi·~u i 
trudn~~ 

TOMA~Z WAL.\ T 

Wczoraj w Tczewie o godz, 19 „Stor" 
HG- 5827 prowadzony przez Jano O. 
potrąc ił 38-letoieoo Fra1ciszko K. be­
doceoo pod działc r,ie m alkoholu, któ­
ry ro ptownie wszed ł na 1ezdnie, Cięi­

ko ranny p ,eszv zmarł w d rodze c' · 
szai ·ale 

WYBIEGŁA ZZA AUTOBUSU 

W luzi-nie, am. We ihe rowo, 19, '.et· 
nic Ge· truda M. wb e q lo na droqe zza 
autobusu i potracono iostala prze! 
,.2uka" 0720-GK, którym jechol Mo­
r,on S. Kob'eto doznola t1owożnyc~ 
obroże'l . 

ZDERZENI~ TRAMWAJU 
Z AUTOBUSEM 

Wczo 0 0! o ąod,. 7.50 na ul. l'.o,o,o 
Mo•ksa u zb'eou ul. Reia motorniczv 
tromwoiu lin i „13" Bronis low L. 1"e 
przestrzeqo ;ąc svana lizocii św etl~ei 
wvmus,I pierwszeństwo przeio.zdu. Do­
szło do zde-rzen'a tramwaj u ze „S!o­
rem·• GN-1 Oi 3, kierowa 1ym przez Jo­
na A. Pojazdy są uszkodzone, olio r w 
ludz'och nie bvlo . 

W IVSJ 

(Oolcoń ctenie ze iłf, 1) 

w/aścic,el i prywatnych firm w l o<hl O· 

roz okolicy. Nazwiska i a dresy wyszu· 
kiwo l w ksiqice telefonicznej. 

Do łód zkiej mi licji zg łos i ło sie 9 o· 
sób, prosząc o ochronę przed sza~to­
żystq, Jak usta ł ono, okup zoplac,lo 
tylko pewna staruszka. WręctO JQC pie· 
niądze oswiadc1yla ono sza ntoi:ysc1e, 
że jest już tak storo, it nie boi s ,ę 
śmi~rci. N ie posiada tobe w nadmia­
rze pieniedzy. Ale oddaje mu swoją 
rentę, gdyi: wierzy, że p'en iQdze te 
pozwolą młodemu człowie kowi rozpo· 
czą ć nowe uczciwe życi e, 

- Mówiąc to plokalo. Tok s ię tym 
wzruszyłem, że też zapła kałem - ze· 
zna l N ojszewski. 

Nie przeszkodziło mu to już po kil­
ku godzinach wysiać nas tępny list do 
kole jnej upatrzonej ofia ry. Szan ta ży­
sto został ujęty, gdy usi łowa ł przejąć 
od właścicielki. kwiaciarn i okup. które· 
go za żąda ł pod groźbą -poz bawienie, 
życia trojga dzieci te j kobiety. 

Jak się okazało Nojszewski ]es! 
zdolnym kreślarzem I rysownikiem. Zo· 
miast procować, umiejętności swewy­
korzystywol jednak do przestępczych 
celów. M. in. wyprodukował kolekcję 
pieczęc i, mających mu sł użyć do fał­
szowania różnych dokumen tów. 

Szantażysto i fa /szerz skazany zo-
sta ł przez sąd na łączną korę 4 lot 
pozbawienia wol ności I 15 tys. zł 
g rzywny. 
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l uiny zniszczone-j stolicy. 

Świadkowie historii - 1.9 .I. 1945 r. 
--

W r <>c z~i cę 

WA dni po wyzwo­
leniu Warszawy, ·19 
;tycznia 1945 roku, 
:\lejami Jerozolim­
;kimi przeszła de­
'ilada żołnierzy 
wlskich i ludności 
:ywilnej. Na try­
Sunie wśród przy­
wódców Krajowej 
~ady Narodowej, 
Polskiego Komite­

tu Wyzwolenia Narodowego, 
dowódców I Armii Wojska 
Polskiego byli rówmez gospo 
darze stolicy. Wśród nich je­
dyna kobieta, Izolda Kowal­
ska -;- .,Krystyno", ówczesny I 
sekretarz Komitetu Warszaw• 
skiego Polskiej Partii Robot­
niczej. 

- CfJ zo,talo w nani pamh;l'i 
1 tf'j wyj,ł!kowcj tlc-filady? 

- O~.;:.da„1m pr,:emanz żoł-

n '"ZY ze śc'.~t1 ętym sP"cem i 
. •ądzę że ak e uczuc1<1 towarz}­

<1,,J~- nam WS7.}"'tkim. uczcsh1i­
ko.n tego historycznego wyda­

rzenia. Była to defilada nieza­
pomp:ana, p crwsza w \v )!nej 

Hol cy, de fil n da 'W) .:ięzco\v, ży­

ją·yc'l i poległych. B~·la to def;-

1.ida triumfu, bohaterstwa. po­
~1~ ęct>n:a miłości Ojczyz'). 
S~h ,,. n,ej żołnierze spod Len,­

no, ~zJ; żołn erze, którz:-· za~il"li 
,zereg. wo. ,ka \\' wyzwolonej 

juj Pol,ce, i ~zli tułacze - wa:-­

szawiacy. Stałam między Bole­

~lawe'Tl B crutem ' gen era !C'm 

:'.l'ch,tlem ·Rolą-Z~·m:erskim. Zna­
łam ich. byL ludźmi twardymi, 

oliarn:,-•ni ż,!•1 errnm, dramat:-cz 
rych wa:k o woho<ć kraju, a 

ró·\·nocw, 'lC b., li ludźmi. któ-

!Y walc z::di o Polskę w nowvm 
'.:<>.tale e ,p0lecz 1:-·m. :\"ietrudna 

byl'l mi do •11.ec. że ~ oni są me­

zwykle wzruszeni i n.ezwykle 

siln'e p:·zeżywa li te eh wile. 

- Jak wyglądała \\'arszawa? 

- :\ie powiem pewn_:e n·c no-
wego, bo wspom11ie1·1 z tamtyd1 
d·1· jcot mnó~two. \V każdym ra­
z:e '.\·idok by! niezwykły . Otu 
b"w:Pm zwyc:ężający i triurnfu­
j<Jcy żołn'erz poL<ki szedł wśród 
zwałów g,·uzóv,: swojej ukocha­
nej s~olicv. ,\le wówcz:1s my~la­
lam o czym ;nnym. \Vydawalo 
mi s:ę, że w czasie tej defila ­
d _•; wszyscv w rytmie :i:ołnicr­
s:{;ego krn,..:u składaliśmy w swo 
irh sercach przy,ięgę o poświę­
ceniu 1vszystkich s·ł dla jak naj 
szybszego wyzwolenia kraju 
<po<l jarzma faszyzmu . Patrzy­
łam w oczy tych warszawial.::ów 
t;iłacz;v. którzy jut w ciągu tych 
dwóch dni v.-olności zdołali wró­
c:ć do miasta nie istniejącel?'o 
którzy po pn.cmarsw żo łn 'erzy 
,pontan:.::.m:e dołączyli do defi ­
lady. Za sta!iawiający był bo­
w :em n:c t~,lko pęd do m:asta, 
którego nie było, ale także pn.c­
konan 'e. że stolica żyje, że bę­
dz'e żyć. Pa111:ętam też przej­
~ciowe chwile zadumy: jak żyć , 
jak pracować. co najp:erw ro­
bić? Tym zwątpieniom poloż,·la 
k:·e, ta właśnie defilada. Po­
mrślałam wówcza~: zwycięzcy 
pójd,i dalej, nc1 Bnlin. ~ my tu, 
w stolicy. musimy pokom,ć c hw1 
lowe słabości. musimy udowod­
nić. że cud jest możliwy. I lak 
1ę defiladę odbierali warszawia­
cy-, któny z now,·mi silami 
przystąp ' li do walki o tworzeni'.? 
życia w morzu gruz:6\v. 

- Ale l!ł st:,.-cznia b;ylo .luf, 
wiadomo, :i:e \\'arszawa będzie 
~tolicą ... ? 

T.ik. oczywifrie. 

n;;, w dniu ,,.-yjścia 

17 ~t~·cz.­
żoln:erzy 

I 
poh:,il:h i radliech.kh na lewy 

brzeg, Krajowa Rada Narodowa 

na wn:osek stołecznej Raqy :\"a­

r.ido,\ e_, postanow;Ja:. \Var,zawa 

będzie odbudow:wa i bęclz;c oer­

cem Pol-ki. Dla nas, członków 

Polsk.ej Part i Robotniczej, 
~t o!'nict,•v bloku demokratycz-

nPJ:'o i powiacaj<)cych warsza­
w:akow, decyzja ta była rozka­

zem rozumu i patr'ot}zmu. ,Jak­

że w~pan'ali, prężni i dynamici­

ni byE ci ludzie, którzy podjęl: 

tę pracę - zdawałoby s ę - nie­

moz •. wą do wykona·ra. Zabrall 
się przec:eż do roboty gołymi rę 

kall'i, bo i zwykłych łopat brn­

ko,~.110 . .Już wówcza, utwo:-zo­

ne został)- B ·ygady Odbudowy 

Warszawy • Xa apel S~ołecznej 

Rady :\"arodowej zgłosiły się ty.­

siące _ kobiet do odgruzow~,,-ania 

1 z jakim zapałem pracowały! 

A przecież jedyną rekompensa­

tą by·Ja gorąca zupa z kotła, tyl­
ko gorąca zupa. Pam:ętam jak 

zaczęła do życia powracać ulica 

:\larszalkowska. ta słynna parte­

rowa i\Iar,zalkow;;ka. która na' 

dług;e lata W<'szla do krajob,·azu 

W arszawy_ \V,pominajqc tamte 

dn chcę posłużyć s:ę słowami 

~larii Dabro\vsk:ej. 'xasza .wiel­

ka p:~ar~a pisała o tych. którzy 

na wiadomość „Sto! 1ca wolna" 

wracali „gotowi żyć wśród ru­
in, gotowi odbudować to m asto 

bardziej żywe w swej bohater­

skiej śm.e ci niż wszystk:e n1e­

n.1ruszone miasta ś,viata". Pa­

m,ętam - zgłosił się do mnie 

ameryk,.i1~ki dz:ennikarz. któ v 

w:dząc lo ,,·a··s7.aw,k·~ mor 

f 
i.~ 

~ 

I 
-• ,I ... 

w d'l;u w, wolen a - 17 s• vcz­
n:a na całym ob,zarze lir<>dmiej-
5,dm stol:cy nie mie,zkał ani je­
den człowiek. ~,atom'ast - mó­
wię przykładowo - gruzy tylko 
jednej dzielnicy. śródmieścia, 
<krywaly prochy ponad 100 tv­
się,•y zamordowanych przez h:­
tlero \iCÓ\\' lub poległych w c1.a­
< " walk puwstat"iczych. Jui jed­
r ak \\" st.vczniu przy :\fa, szal­
kowskiej 71 ot\,·ien.1 swoje pod­
woje pierwsza kawiarnia. zaś 
nie opodal w powalonym tram­
waju rozpoczyna sprzedaż zupy 
z kotła p'erwsza restauracja! 21 
st\ cznia zapala się w stolic~· 
Ś\\ iat!o elektryczne z polowvch 
:1!( ·egató,v, na razie w niektó-
1·,-ch t~·lko punktach i nielicz-
nych pomieszczeniach. N"ajpil­
niejsz.vm jednak wdan:em b:,·lo 
rozminow)'warije stolicy. Xa[J '.<y 

na murach •. m.n n:ct", sz~·bko 

się stają - jakby~my teraz po­

w'edzieli - ,.przydziałem n.i 

m'eszkan.e··. O powodzeniu po­

czat',ów tej hero cznej pracy za­
dl'cydowala miłość do \\'arsza­

wy, patriotyzm warszawiaków. 

2~ stvcznia zb:era s:ę już B.uro 
Organ;zacji Odbudowv Warsza­

wy i olo m1:!le stw·erd,rnmv, że 

wśród nas jc,t grupa sze~ćdzie­

:sięciu ant tektów. :\:ei,:lórzy już 

pr~yszli z planami od budo,, Y. z 
\\·Jasnymi koncepcjami i swo'r1· 

,,·1zJami przyszłej Wars iawv. 

~as, warszawiaków·. zagrzew::> la 

także do czynu \\', elka ofensy\\"a 

wolnosc., kolejne komunikaty o 
w.elk,ch zwyc ięst,\·ach .\rmi1 
Cze won ej żd11ie1 zy polskich. 

- Jak pani tera:i widł.i War-
~za"·<:? \ 

Manifestacja mieszkańców zburzonej ~tolicy. 
(CAF - Archiwum) 

!:(ruzów powiedział: 3estesc,e 
szaleni, bo klo jest w st•anie od­
budować to miasto? I ,totn ie. b>·· 
li$11lY bol1atersko sza leni, odbu­
dujemy to miasto!!! :\"ie wierzo­
no, że w czasie okupacj i, w la­
tach największego te:-roru, za­
nim Ołrnpanl zam(enil Warsz.i­
wę w cmentarz domów i htdz', 
architekci warszawscy w ścisleJ 
konspiracji opracov,,ywali plany 
rozwoju stolicy nie w ' edzaG 
wówczas. że będą musieli za­
cz,,1;ić od usuwania mJionów 
m~trów sześciennych gtuzów. 

- Od czego zaczął siE; ten pro 

gram odbudowy? 

- Od przerzucenia przez. Wi­
~lę w ciągu jednej doby mostu 

pontonO\\"E:'gQ_ :•fastępme od uru ­

chomienia ulicznych pomp wod­

nych i organizacji żywnośc;, u ­

zyskania opalu do piecyków in­
stalowanych na ulicach. Proszę 

pamiętać, a mówią o tym uwie­

rzyteln:one b a dania historyków, 

po prostu kocham. jak kocha Jl! 
każdy Polak·, a glówn!e ci, któ­
rzy urodzi li się i wychowali w 
tym wy;ąt:<:owym mieście, któ­
rzy w czasie tragicz nej okupacji 
\\ a!C?.yti o jej wolność . A prze­
cież każd~· warszawiak był cz~\­
st ką wielkiego ruchu oporu. 
:\lam też wielką satysfakcję, że 
d7.iE'lu odbudowy i budowy sto­
licy od pierwszych chw;l patro­
nowała partia . odważnie patrzą. 
ca w przyszrość: i potrafiąca po­
kierować sercami i · umysłam · 
ludzkimi. organizować i porwać 
~wym pro~ramem społeczno-po­

litycznym d6 wielkich czynów. 

, Serdecznie dziękuJę :ia rozmo­
wę. 

-~ ,-.._;-,~ -- -...,.._, 

' \ 

l Rozmawiał: 
\ 

i-
ł Jerzy Kochański s 

\ 

' 
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RAZ z liczną gru• 
p·ą przodujących i' 
gospodyń jedziemy 
do gminy Staro­
gard. Obejmujqc ~ 
25 tys. ho, ma w \ 
swym obrebie go- \ 
spodorstwo impo- \ 
·1ujące wysoką 10- \ 
warowością, ole ~ 
styctniowy spis u- \ 
1ownil m. in. 1575 \ 
pustych miejsc w \ 
chlewniach. PilnP. \ 
rndanie . · trze bo je ~ 

Matematyczne ukształtowanie tytułu tej pu­
blikacji nawiązuje do praw, rządzących eko­
nomiką rolną. Dominuje w niej kalkulacja 
pod kątem opłacalności . produkcji. Ona rów­
nież leży u podłoża dążeń do wprowadzenia 
w najbliższym czasie do chlewni w woj. gdań­
skim ponad 5 tys. świńskich mamuś. Aż tyle 
bowiem potrzeba, by nadrobić · wybrzeżowy 
regres w hodowli trzody, odnotowany przy 
styczniowym spisie pogłowia zwierząt inwen­
tarskich. 

nach kupowany~~.--; :0-:;:ol~ł:-ł:~:u:1~~ 
ocrywistych konsekwencji. 

Na co dzień 1wiqzany I gospodarstwami 
indywidualnymi Wojewódzki Związek Kółek 
Rolniczych, a w jego łonie Wojewódzka Rada 
Kół Gospodyń Wiejskich podjęli trud wyszu­
kania sposobu na szybkie zakwaterowanie w 
chlewniach minimum 2 tys. loszek. Odwołano 
się przy tym do niez:awodnych sprzymierzeń­
ców, mianowicie - do kobiet, pokaz:ując im, 
jakim sposobem można rozwijać hodowlę zapełnić do ko,ico moja. \ 

Nie do pomyślenia byłoby no dłuż'. , 
Spadek nastąpił przede wszystkim w gospo· 

dorstwach małych, które opierały tucz na pa-
szą metę marnotrawstwo 1rne1,c w ~ 

trzody na większą skalę. · 

kojcach dla trrndy w gospodarstwach, 
specjalizujocych si!l w t\•m kierunku 
hodowli. Włośnie zwiedza my to kie po 
drodze;· w· Barłożnie (gm. Skórcz) u 
słynącej z inicjatywy, umiejetności i 
sukcesów rodziny Agaty i Bogusławo 
Piernickich. Zródlo ich bogactwo sta­
nowi chlewn•o. w której rocznie produ­
kuje si~ 1400 tuczników ł tyleż war­
chlaków. 

Budynek jciko toki, uzyskał w 1976 r. 
I nogrode wojewódzką w konkursie 
„Złoto Wiecho". Własnym sumptem 
właścicieli ·chlewnio zostało do tego 
~to pnia zmechanizowano, że karmienie 
700 łapczywych ryjków zojmu;e zaled­
wie 20 minut, za jednym zamachem 
w obrotowym bebnie miesza sie 2,5 
tys. litrów różnych składników paszy, 
mechanicznie też zgornio sie nieczy­
stości do gnojownika. 

Jedna osoba rodzi sobie z tym wszy­
stkim znakomicie, a kwintesencjo sto­
roń polega na obserwacji so mopoczu­
cio zwierząt. by w pore zastosować 
szczepionki, dietetyczne herbat~i. od­
powiednie normy i dawki karmy ... 

Majce 75 ho, Pierniccy strukturę zo­
sif'!wów podporzodkowują potrzebom 
chlewni. Osiqgoją somowyslorczclność 
w sensie paszowym, o pon<:1dto nie 
stronią od kontraktowania zbóż i ko­
operacji z jednostkami uspołeczniony­
mi. 

Ich gospodarstwo jest oczkiem w 

OLSKI o roqram rządo­
wy, ustoloiocv zosadv 
walki z rakiem, cieszy 
s:e niesłobnacym zoin 
tere5owaniem no m:e 
dzvnarodowym forum 
medvcznvm. Proqrom· 
ten 1ostał uchwo 1onv 
w 1975 roku, o ktua!n 'e 
znajdujemy sie no 

o·~--wszvm e!apie jeao reolizoci'. 
W tym m"e iscu wa rto pczvpomn ,eć, że 

Pols~o ma w tej dziedzinie wieloletnie. 
chlubne trody:ie. Obe-:ny' Prcqrom rrn­
dowy iest bow·em już trzE!:·m z kolei 
b•,k·e·~vm planem zwalczania raka. 
P,e•w,zy za -nicjowało Morio Skłodow­

ska-Curie, druqi powstał w 1952 roku 
Jednakże dopie ro a'<luolnv proąram rza 
d,wv stowio przed o~koloaio oolsko wy 
rainy cel. określony w czasie i prze­
st·ze-,i · podwoje1'e do 1990 rokll l:czby 
wvleczeń luclzi chorvch no nowotworv w 
skali kraiu. Proorom wskornł realne spo 
soby i środ~i osiaqn:ecio teqo celu -
m. ·n przez ooarawe stosowo~ych me­
tod d oonostvcznvch. lecen'e komplek. 
sowe. rehabilitacje. szvbk'e wdrażon'e 
a~:oan'eć nauki do praktyki, wprowodze 
,,:e nowych preparotów orzeciwnowotwo 
rowvch oraz wyoosoienie o!ocówek o:,­
koloo'cznvch w nowoczesna opo•oture -
d·oonos!vczno i terapeutyczno. Promom 
rzadowy Po10-1to orzewicl,,oł w bvd.;e­
::ie oaństwa ko.1k··etne ścodki no ten 
ce'. 

W p raktyce leczniczej średn:o wy!e­
crer, całkowitych oblicza s e no 25 proc. 
Dotyczy to ied,,ak wszystk'ch rodzajów 
no·Notworów zołoszanych w różnych sto 
d,ach . Wśród chorych - le:zonych ora­
w,dlowo szanse wv!eczeń dochodza 
średnio do 50 proc .. o orzv niektórych 
tv!'loch roko nawe-t do 100 proc. 

Czy osiąan : Pcia olówneoo celu pro­
o·o.mu - czy-li podwojenie wskaźnika 
wyleczeń do 1990 roku - jest realne? 
No oeNno to~. O,koloo ia sto•N'o tu 
orzede wszystkim na orofilaktvk!l. Dr 
Wronkowski - kierownik Zokl. O rgo ni -

IE pa lrzyle:n, które to 
już wydon;e, ale wiem, 
i.e podobnie jak po­
przednie ,,ie poleży div 
go no półkach k,ięgors 
kich. Aż dz;w, że w do 
b•e mody no rói:~.e 
eksperymenty z powieś 
cią, cies.zy s:'l tok o-
q romno populo,rnośc'ą 

utwór powstały no 
przełomie XVIII i X/X 

s!ulec o,, O·rcha.iczny w konstrukcji , no ­
pisony archaizującym język•em. 

Autor był wybitnym polskim inte lek 
tuolisto - że użv1e tok współ:zernega 
ok,eślenia, choć trafniej byłoby no ­
._-voć go encyklopedystą . Był· 5ynem 
krojczeqo koronnego, studio pobierał 
we Włoszech, żołn ·erki uczył się w W :e 
dniu, podróżował do Turcj i, no Kou · 
koz, do Eqiptu i Monqolii, był w Hisz 
po,nii, na Mole e i w Maroku, 2wedrn 
wal cołq Europe, szukał śladów Slo­
wiorisr.czyrny w Dolnej Saksoni i, pisy­
woł eseje, rozprawy, opowiodonio- i 
utwory sce1iczne. Ale no.jwiększym je­
go dz:elem oka-zeta s 'ę „szko tulkowo 
powieść" . ,,Rękopis zne1leziony w Sara 
qossie". Włośn'e to dz:eło mam no 
myśli Autorem zaś jest - większość 
z cz· teln ;ków jui zapewn-e odgadło -
Jan Potocki. 

Potocki pisol tę ąigantyczną powieść 
po fran cusku. Za jego źycio uko,:ola 
się tylko mało jej cześć. W co loś,;i o ­
publikowane zostało to dz•eło dop,e •o 
w przekładzie Edmundo Cnoieckieqo, 
"'!" c>ołowie ub'eąłeąo stulec:o. Ten wloś 
n'e przekład stal się podstawą dla 
obecnej. dwutomowej publiko-cji, w se 
rii Biblioteki Klas.yki Polskiej i Obcej. 
nokia-dem „Czyteln 'ka". Ale ba ·- cói 
to za p·ekny jezyk - i · oryąino!u i 1>rze 
ktodu! Czyto się z wyp'ekcmi na po­
lictkoch, o jest hr s poro do czyta nia -
ob-o tomy !"czą lqczn:& p,rowle, 900 
stron 1 

Nokfęcono nowet film re Zbyszkiem 
Cvbul~kim w olównł!'j rołi, we::lluq „Rę . 
kopisu", CHe film to by/a tylko cząstko 

głowie Wojewódzkiego Ośrodka Postę­
pu Rolniczego w Luboniu i loka lnej 
służby rolnej. Naczelnik miasto i gmi­
ny Skórcz inż, Andrzej Gawl ik wspo­
mina przy okazji. jak to z myślą o ho­
dowaniu przez Piernickich „za jednym 
zamachem"' 220 ton żywco. Bonk Spół­
dzielczy w Pruszczu. nie obawiając sie 
żadnego ryzyka, wyasygnował im po­
nad milion złotych kredytu no budowę 
chlewni, o gmino zapewniło tej in­
westycji priorytet. 

Staronia hodowców wysokiej klasy 
były i są warte świeczki. W tak pew­
nych rekach każdy kilogram paszy jest 
rocjono•,11ony z pożytkiem, o paszo -
Io w całym· województwie i kroju wiel­
ki problem. 

Co zapobiegliwsi rolnicy z powodze­
niem pokonują tę barierę. Na przykład 
Kazimiero Bobo, gospodarująca z mę­
żem Franciszkiem w Dąbrowie (gm. 
Kolisko) należy do tych, którzy jeszcze 
lubią mieć w zagrodzie wszystkiego po 
trochu. To rozpraszanie sił i środków 
doje o sobie znać m. in. w ogranicze-
niu możliwości hodowlanych. · 
Weźmy chlewnię. Kiedy przed 17 la­

ty sprowadzili sie tutaj z Lubelskieqo 
no zakupi oną (od niezdolnego do pr'ci­
cy w rolnictwie inwalidy), podupadłą 
wlomość, pani Kaz imiero - jak przy­
znaje - chciało najpierw „uszporo-

I 
p r 

zocii Wołki z Rakiem dowodzi . że wy, 
krvwon e nowotworów wcześnie j o jed­
no tylko stadium kliniczne oodwoiłoby 
liczbe wvlecze1\, bez stosowo-,ia in­
nych niż dotychczas środków 

Profilaktykę ułatwia poznawanie czyn 
n :ków ryzyko i eliminacjo ich z ży­
cia codzienneqo, z bezpQŚre::ln ieao oto 
cze:1:0 człowieka. Moino np. zmniej­
szvć działa n :e znanych szkodliwości 
chemicznych. fzycznych. bioloaicznych. 
Ważne iest też rozpoznawanie stanów 
przedrnkowych. wyleczalr,vch w 100 
proc. I tym zoąadnienio,n - profilak­
tyce, wczesne,nu wyk rywaniu i d:oqna 
styce nowotwo rów - praqrom rządo­

wy poświeca wiele uwoqi. 
Oqromne sumy przezna-:zo program 

no ooaroture. Konce,trocia nowoczes 
nvch środ~óV:-' techniki medvcznei na ­
sto oi olównie w Ce ,1 trum o~koloqicz­
nvm w Worszowie. któreaa budowe 
przE;widz.ono no lota 80, w rozbudo­
wanych instytutach onkoloqii w Kro­
kow:e i Gl'wicach i w przewidzianych 
ceąionoJ.nvch oś rodka ch onkoloaicz­
nvch. Zarzadzen ie ministra zdrowia z 
l'pco 1975 r. p,rewiduie utworzen ie 11 
reą · o,ów z lokalnym centrum o'1ko1o­
oii w każdym reoionie. Ośrodk i takie 
is~nieja już w 10 reqionoch. 

Istotne dla rozwoju leczn 'ctwa on­
koloqiczneqo ies t tworze, 'e p rzvchod· 
ni w każdvm woiewództwie. Tu - jok 
w:adomo - po nowym p·odziole odm '­
n:strocvinym kroju zadania wzrosły do 
dotkowo. 

wać'' gotówkę, o dopiero później po­
kusić sie o inwestycję . Mąż jednak 
m iał lepszego noso. Od razu postowi/ 
no budowe chlewni. Teraz widać, i:e 
dobrze wybrał. 

Majo rozmówczyni nie uznaje M"ZY· 
monie po kilko świń i osiągania np. 
... 100 złotych zysku. U nich, podobnie 
jak u Piernickich, wyciąga się do 800 
zł zysku od każdej sztuki „jeśli nie li­
czyć wartości własnej procy i jeśli ma 
sie zogworantowoną wiosną karmę dla 
inwentarza" - podkreśla Kazimiero Bo­
bo. - Odstawiam 40-45 bekonów ro­
cznie - powiada. Przez cole lato jedzq 
tylko zielonki. Jeden z synów - tan, 
który teroz odsługuje wojskową po-
winność - właśnie z zam iłowan ia do 
hodowli trzody chce pozostać no wsi. 
Molźonkowie Bobo chcieliby juź 

winki przed kilku laty wystąp iło Przed­
siębiorstwo Usług Techniczn ych „Tech­
nirol" w Gdańsku, podległe Zjednocze­
niu Przeds ięb iorstw Pm\stwowych Go­
spodarstw Rolnych. Szkodo, że podoi 
klatek p iętrowych nie nodqżo za ogro­
mnym na nie popytem. 
Wróćmy jednak do Starogardu, gdzie 

po zwiedzeniu kilku nieprzeciętnie cie­
kawych obiektów zebrały się działacz­
ki Kół Gospodyń Wiejskich, .by odpo­
wiedzieć no pyton ie, jakim sposobem 
podtrzymać hodo"ilę trzody, by wyszłr:i 
Z im pO$U. 

Okazuje 1ie. że jedną z fo rm sprzy. 
jojących pozyskaniu loszek, które mo­
gą dać obfite potomstwo, jest uwai­
no selekcjo trzody, przeznaczone j -no 
rzeź. Wycofywan ie ich spod noża 
zmn1e1sza wprawdz ie doraźne pąrcje 
mięso, kierowanego no rynek. lecz kło 
dzie podwalinę pod przyszłe wyniki ho­
dowli. 

zw,ększyć hodowle o dodatkowych 100 
wo rchłaków, ole pod warunkiem, że 
udo się im zakup ić p iętrowe kojce. 
Tymczasem tego typu klatki, przezna­
czone do ·bateryjnego chowu świń. no 
razie wstowio się głównie do wielkicn 
chlewni. by osiagoć podwojenie co 
najmniej tysiąca tuczników w jednym 
obiekcie . Przede wszystkim korzystojq ~ 
z tej możliwości Państwowe Gospodo,- \ 
stwa Rolne i zespoły hodowlane spół; \ 
dzielni kółek rolniczych. , 

Ważne no tej drodze jest również 

(Dokończenie na str. 4} 
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Wiesława Rejnson i 
Z inicjatywą wprowadzenia !ej no• 

zol 
Wśród nowoczesnych środków, który 

mi już dysponuie lub dysponować bę­
dzie polsko onkoloqio, trzeba wym·•­
nić akce1erotory, które buduje IBJ (no 
licencji francuskiej), bomby koboltc­
we ·i urzodzenio rto. 

Wo!nvm czynnikiem w wole& z ro­
kiem jest równ'eż współpraca miedzy 
narodowa. Polską onkoloqie łączy np . 
szeroko współpraco z fnstvtuciami O!l· 

kolooicznymi krojów RWPG, z No ro• 
dowym Instytutem Zdrowia w USA i 
licz.~ymi krojami e·uropejskimi. Przysp;e 
,zo to wyn ik• badań naukowych, ulot­
wio 10c iednocześnie wvkorzvstonie w 
praktyce osioąnieć 5wiotowych. W ba­
don'och z ze kresu epidemioloo "i nowo 
l:"Norów. prowadzonych w Polsce w ro 
mach wspólp racy z Nort>dowvm łnsty• 
tulem Zdrow:a w USA. (na tzw. tere• 
nach repcezentotywnvch) onkolodzy po 
słuouio sie reiestrami nowotworów w 
wielkich miast-0ch (Worszaw<:1, Kroków, 
Kotowice) , w reąionoch przemysłowych 
i wie.iskich. W sum'e obeimujo bodo­
·n 'omi ok. 25 proc. m 'ejskich i 16 proc. 
wieisk'ej POPLilacji. Ana lizo tvch da­
nvch umożl iwia ustalenie qrup „wvso­
kieoo ryżyka"', wskozu;e no kierunki 
rozwoju poszcreąólnvch arui:, nowotwo 
rów. o wiec i sposoby zapobieąor, io, 
wczesneqo wvhvwonio i odpówiedn ie• 
ao leczenia chorych. Na dokładne 
określen'e zjawisk o wvstepowonia i rot 
powszechnienio nowotworów złośliwych 
w Polsce iest ied·n-0k iesrcze za wcieś 

I 

r 
eze • 

n:•. Obok rozwoju sieci placówek on­
koloqicznych i odpowied nieąo ich wy­
po,so ienio p rzewiduje s ie niemal trzy­
krotne zwiekszen ie liczby łóżek w za­
kładach lecznictwo onkoloąiczneqo. 

Toki skoncentrowany <ltak na nowó­
lwory precyzyjnie nakreślony w progra­
mie rzadowym musi przynieść wyniki. 
ProQ~ozy zochorowo lności no nowo­
twory w lotach 1980-1990-2000 zokło­
daiq. że profilaktyko, oqraniczen ie wpfy 
wu dziolan i-0 czv-nników rakotwórczych 
zn,niej!ly przvrost zachorowo1\ no no­
wotwory, ale ich n·e wyeliminuie ... Pro 
błem nowo tworowy pozostaje bowiem 
n·e rozwiozo-nv w skali światowej. 

Wiele zaleiy i od nos samych, od 
okcii społecznych, od oświaty sani­
tarnej. Przypomnijmy tu słowo dr. Wro,1 
kowsk'eao: samo wykrywanie choro·by 
w i:,ore, w stadiach uleczalny;:h, po­
dwoi liczbe wylecze6. Powodzenie pro­
filo~tyki zależy wiec od świadomeao 
udziału społeczeństwo, w interesie któ 
reqo lekarze prowadza badon·a epi­
demioł~iczne i orąonizujo profil<lk· 
tvane badania masowe. Cho roby no­
wMworowe so uleczo-lne, jeżeli lecze. 
nie podejmuje sie w pore! 

' 
Waleria Korycka i 

kona.n·,,ch przez dwie kobiety - L)'ne-tt:e 
From~ i So,rę Jane Moore. Jak p i.sze 
cutor - wszystkie trzy miały przewró­
cone w ąlowie, tyle, że koi:da inocrej. 
Ktiążko nazywa s:ę „Trzy kobiety i 
prezydent" (Wydawnictwo MON) i mo 
chora,kte-r senso.cyjnej publicystyki. 

Tok wie(; senso-cio· goni sensację -
lfle że sensacji tych nie wymyślił ża­
den pison powieści lorymina,lnych, ole 
samo życie .. . 

A jeieli chodzi o sensa:ję wymyśloną, 
to i toko się znajdzie. Jest n:ą nowrn 
powieść w „czytelnikows•k:ej" serii 
,,z jomni·kiem" a mianowicie - ,.Kr1y­
ir>wlr-o z „Prxelcroju''. Autor Zygmunt 
Zeydl&r-Zborowski. Nie komentuję 
bo nazwisko a.ufora i tytuł sto.rczo zo 
kome.flto~z. 

Fantasmagorie imć Jona Potockiego Między wyobrainiq a Miłośnicy poezji otrzymają w tych 
d,, iact:h pozycj~ o,rcyciekowq - zbiór 
wierszy współczesnych po~tów · amery­
ko,,skich, zotvtułowony „Wizjonerzy i 
bunt&wnicy" (Wydowr'l 'Ctwo Lit-e-radie} 
w p,aekło~tie Teresy Truszkowskiej. 
Zn-0lełli się tu tok znaczący dla wspoł 
cze~'1>!!j poNji amervkońskiej autorzy, 
iok Poul Blackburn, Jack Kerouac czy 
Allen Ginsberg. 

rzeczywistością O W azerbejdżańskim pejzażu Tajna misja ka 
pitona Pontoleono e Strzały do prezydenta 9 Tajemnico tui 
za rogiem Poezja zza Atlantyku e Białoruskie baśnie. 

teqo, co czekać może czyteln iko, któ 
ry zoąlębi s.ię w fo-ntastyczny świat 
p.rzyqód Ja no Potockiego. 

Tyle z tradycji lite.reckich, n-atomia.st 
z polsh~j lite rotu.ry współczesnej chciał 
bym zachęcić do przeczytaoio u roczej 
książki Zbigniewa Brzozowskiego „Dy 
cho z Kopernikiem" (.,Czyteln:k"). Są 
to opowiodonio, których bohaterom, 
u czy-nil outo,r dziec i, ksią±kę s.wą autor 
d edykuje zresztą ch łopcom z grupy 
VI Domu Dziecko - qdzie jest zatrud ­
niony. Nie są to je.dnak opowiadonio 
adresowane do dzieci, lecz do ludzi 
dorosłyc h. dla których sentymenty „bez 
qrzesznvch lot" sq wciaź żywe. Sw'o t 
realny łączy się tu bezp~~ d•nio ze 
świo-tem baśni - tok jak bywo to w 
świa.domości młodych, dla których rze 
ko może speln:oć funkcje Atla-ntyku. 

Z prozy obcej chciatbym oomówić 
moich przyiociól do przeczvtanio dwóch 
h'aźek „Ludzie i drzewa" i „Panta­
leon i wizytantki" - obu wydanych 
D'ZN Por\stwowy lmtvtut W ydawniczy. 
P e-N!S?ą napisał miody pi son z ro -

dz eckieąo Azerbeil:rża1u A~rOffl Ajlisi. 
Mo 010 wprowd·zie charakter aułobio 
qmficzny, o-le równoczeini e pełna, jest 
eozotvczneqo uroku, który ro.z po raz 
brzmi jak opowieść Szeche,ezady, kon 
frontowo·na z codz'enną rzeczywistos• 
cią. Druga to satyro no wspólczesnosć 
południowoamerykańską . autorstwo 
Carlosa Marrodano Co~a.s. Tematem 
jest „tajno• misjo" ko.pitana Pontoleo­
nCl' Po-nta ji, który ma zorgo:,,;zować do 
my publiczne dla żołnierzy odle>illych 
oornizonów nad qranicą w sercu 
dżunąli nad Amo.zor.ko. Akc jo to a­
trz11muje pieknie brzmią ce mio<10 -
.. Slui:by Wizyt<:1ntek p rzy Garnizonach. 
Postewnkoch Granicznych innych 
Ob:ektoch". · 

A teraz z innej d;z :edriny: Moksymi• 
lian Berezowski, autor wielu książek no 
temat aktualnych wydarzeń politycz­
nych i wielkich ofe-r preze-ntuje ksiqżk~ 
o wspÓ/czes.ności o merykońskiej z qlów 
nym zwrócen;em uwoqi no col(! hirto­
ri~ porwania Patrycji Heorst oro-z p,rób 
l'O'machów Ml pre-zyde,n i-o F()(d<J, do-

Nr:1 koniec. o dość n'ezwykłej ksią żce 
.,Niewyczerpany dzban", której obwa­
łu~· i szota. Qroficzna suqeruje ks'ąż­
kę dla da :eci. Ale w g.runcie rze~~Y tak 
nie jest. Przy bliż.szym obejrzeniu bo­
wiem, oko-w je sie, że ilust.otor Ma­
rian Murawski upiększył książkę ilu~­
troc jami które moqą n iei<:dno dz:ecko 
solidni~ przestraszyć - tyle tu kaścio­
tn;pÓw. stro-chów, upio_rów itd. No ob­
woluóe - człowiek zakrywający ze 
strachu oczy, przy czym jego ws zystk·e 
włosy s.tojq d~ba, ze zg.,ozy... Treść 
ksi a i-ki natomia st to oute.ntyczne bośn 'e 
b ia,orusk ie - ziemi mińskiej, smol.:.-ńs ­
kiej, mohylewskiej, grodz'eńskiej i Po­
leliio· - w wyb orze i opracowaniu Alek 
sa'ldlfo, Bors.zcze. często pogodne, 
śmieszne, pełne ludowej mądrości 
dowcipu ... 

MOL KSIĄŻKOWY 
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··-·-·-·-·-· -·-•-·-·-·· Ludxie ze szta,bu ·o,kcji z.imowej kon· 

Zima. potra.fi być niezwykle groźnym, trudnym do opanowania 
żywiołem. W Gdańsku już w październiku powołano do :iycia 
specjalny sztab, którego zadaniem jest sterowanie wszystkimi 
akcjami podczas zimowych miesięcy. Funkcję głównodowodzące­
go objął w sztabie a.keji zimowej wiceprezydent miasta KAZI­
MIERZ RYNKOWSKI, jego zastępcami ·mianowano inż. LECHA 
MOTYLEWSKIĘGO z Gdańskiego Zjednoczenia Gospodarki Ko­
munalnej i mgr. CZESŁAWA WENDYKIERA :__ dyrektora gdańs 
kiego Miejskiego Przedsiębiorstwa Oczyszczania. Ten sztab kieru­
je armią, której trzon stanowi 7 gdańskich przedsiębiorstw: MPO, 
-I Przedsiębiorstwa Gospodarki Mieszkanio""·ej, Miejskie Przedsię­
biorstwo Budowy i Konserwacji Terenów Zieleni oraz Wojewódz­
ki Zarząd Dróg i Mostów. 

- trałowali stan chodn.i-ków, s.kwerów i 

Gwoli ścisłości trzeba dodać, ie dotychczas, walcząc z zimą 
sztab nie musiał uciekać się do stosowania ostatecznych środków 
czyli zwoływania pospolitego ruszenia tzn. mobilizacji całego 
gdańskiego społeczeństwa. 

Została. opracowana niezwykle szczegółowo strategia. batalii o 
porządek i bezpieczeństwo w mieście podczas zimy. 

miejsc w pobliżu przy.sta-n,ków. Kontro­
lo wykazało, że nasz Czytelnik miał wiele 
racji. Ciągi piesze w mieście- nie zos­
tały w po,rę i no,leżyde oczyszczone ze 
śn,ie.gu i lodu. Przedstawiciel Zjedno­
czenia Ge&podarlci Komuno,1ne-j usiłuje 
choć trochę u-sproiwiedliwić dozorców 
odpowiedzialnych za ten stan rzeczy 
brokiem odpowiedniego sprzętu, o,le 
pociesza, że niedługo będziemy mieli 
s.peci<ilny, zmecho,nizowony sprzęt do 
usuwania śniegu i lodu z chodników, 

Teraz, kiedy ochłonęliśmy trochę po 
ostrym o.ta.ku zimy, kiedy prawie wszys 
cy zdążyli dostotecmie oponował umie 
jętność porus.zon-io się po ślizgawkach, 
możemy stwierdzić, że nie toki diabeł 
straszny jak go mo-lują. Inaczej mó­
wiąc, nawet z bardzo groźną zimą do-

"·-·-·-·-·-·· -·-·-·-•-•• brze zo-rganizowawszy akcję jej zwal-
czania moi:na• się uporał. Ale pod wo 

Wiadukty, kładki i prze1sc10 dla pie- łącznej długości około 380 km, W my-śl 
s.zych powinni odśnieżać pro:cownicy obowiąz.ujących przepisów główne tra 

, Zo1rządu D,róg i M~tów, o Miejskiego sy komunikacyjne powinny być oczysz­
P.rzedsiębiorstwo Budowy i Konse,rwo· czone ze śnicąu i posypane piaskiem 
cj'i Terenów Ziele.ni - tereny przylegle lub środkami chemicznymi w ciągu 
do zieleńców i przejścia przez parki. dwóch godzin od chwili ZO'l•iku opadów 
No,tomios.t obowiązkiem MPO jest u- śniegu i wystąpienia gololedizi. No po­
trzymanie porządku na jezdniach, siu- zastałych jezdniach przeprowadzić od­
żących komunikacji miejskiej czyli 13 śnieżenie i zlikwidować gołoledź no,le­
tra~oich tzw . .,A" i 17 trasach „8" o ży w ciqgu 4 god-zin. 

Kobi C 

słowo 
honoru 

(Dokończenie ze str. 3) 

pomnażanie· liczby gospodarstw spe-
cjolistycz:nych, zapewniających lepsze 
efekty gospodarcze i większą opłacal­
ność dla rolników, o czym świadczy 
chociażby wzór Agaty I Bogusławo 
Piernickich. 

Lipcowe decyzje rządowe stworzyły 
niewątpliwie korzystne warunki do na­
silenia hodowli trzody zgodnie z kie­
runkami, nakreślonymi przez IV i V 
Plenum KC PZPR. Urzeczywistnienie te­
go jest w znacznym stopniu zależne 
od możliwości biologicznych przy tzw 
odbudowie pogłowia i od stopnia po· 
mocy ze strony całej gospodarki naro­
dowej. 

Potwierdziło to dyskusjo na staro­
gardzkiej narodzie. Kobiety - dekla­
rując szczery zamiar dostosowania po­
ziomu hodowli do potrzeb rynku, do-. 

• strzegoją występujące no tej drodze 
trudności. To prosi o przydział loszek, 
inna dopytuje o nasiono wydajnych 
roślin pastewnych, tamto - o maszy­
ny, owo - o materiały hodowlane, o 
następna - o zapewnienie ze strony 
Spółdzielni Kółek Rolniczych transpor­
tu węgla, by rolnik nie troci/ no to 
czasu. 

Z zapewnień WZKR' wynika, że sa­
morząd rolniczy jest no tyle silny i o­
brotny, by zdobyć się no większą o­
peratywność w działaniu. Trzeba bę­
dzie, mianowicie, kierować maszyny 
tom, gdzie są najbardziej potrzebne, 
usprawniać gospodarkę nasienną. 
pozyskać dodatkowe miejsca dla trzo­
dy i rozwijać kooperację pod róiny­
mi postaciami. Obok nacisku no spe­
cjo lizocję, właściwy system kooperacyj 
ny, zapewniający większe poczucie sta­
bilizacji małym gospodarstwom, wy­
magającym oparcia o sektor uspołecz­
niony - to kolejny czynnik wielkiej 
wag~ ' 

Snie-g, który zoczo_l padał 24 grud-
nia,. podoi nie'.us.to,nnie przez cole świę 
to. Pługi śn ieine,, pia.s.ko-rk-i i solarki 
p.racowoly bez przerwy. Jednak pierw­
sza tegoroczna powcina potyczka z 
mrozem i śnieżycą nie przynios.la wy­
raźnego zwycięstwo, żadnej ze s.tron. 
Ludziom w odniesieniu sukcesu w wal­
ce z żywiołem przeszkodziła, jak to 
często bywa, zlośl iwość rzeczy mo rt­
wych. Pozo- miastem no terenach nie 
osłoniętych likwidując metrowe zaspy 
uleQI owo,rii jede,, z pługów, potem 
drngi zjechcl do rowu. Trzeci - cięiki 
pluq lemieszowy, qdy przyli-zedl im w 
suku,rs nie zdołał już w'ele zdziałać. 
To~. było no· wielu drogach pozo Trój­
miastem. 

Ludzie z krótkimi chwilami odpo­
czynku procowali po 40 godzin. Nie­
którzy k1erowa11 MPO, a wśród nich 
Roman Kaczmarek, Henryk Kisiel, Sto 
nislow Lotus, Zdzisław Gębc:zyńsk1, Jon 
Piotrowski, Leszek Nowak o wro-z z n i­
mi Fryde1 yk 131aźyński, Hubert Pipka, 
Marian Polak i wielu innych, cole świę 
to spędzili pozo domem. Pozo zało­
gą MPO w akcji brali udział równiecż 
pracownicy z innych gdańskich przed-
siębiorstw. M. in. z „Transbudu" 
,.Hydrobud,owy", 

Zdaniem dyreHo.ro Czesława Wen­
dykiero, ludzie k1erowo,1ego przez nie­
go przeds;ębiorstwa wyw.ązoli się z 
nałożonych na nich zadań no-le-tycie, 
mimo kłopotów l<adrowych i kłopotów 
ze sprzętem . 
Gdańsk ·- twierdzi dyrektor - jo-ko 

jedno z bardzo nielicznych mias-t w 
kroju, zachował czo,rne nawierzchnie 
jezdni, co oznacza, że rec,kcjo na o­
pa-dy było szybka i praw dlowa. 

Co innego gołoledź, co innego ślis­
kość - wyjaśnia dy,rektor komentując 
n'ektóre publikacje prasowe no temat 
procy MPO - ślis.kość jezdni wys.tępu­
je również lotem podczo.s opadów 
deszczu, wie o tym każdy k;erowco. Zi 
mowe zodonio MPO polegają nie no 
likwidacji śliskości, bo jest to rzecz 
niemożliwa do wykona.nic, lecz no li­
kw,dacji gołoledzi. Te dwie rzeczy 
trzeba um:e-c odróżnić. 

4 stycznia br. nadszedł do redakcji 
list od p. Józefa J. mieszkańca Gaońs­
ko. ,.Tylko dwa pytania: Dlocze90 więk 
szość przystanków tramwajowych i au­
tobusowych oraz w·e:e crodiików nie 
j-est uprzątniętych ze śniegu? Czy so­
mcchody muszą m ee lepiej niż rny pie 
si?" 

runkiem, że do walki przystąpi dosta· 
teczn,ie uzbrojono w odpowiedni sp·zęt, 
dostatecznie liczna grupo ludzi. 

Warto równ·ieź pomyśleć czy nie na­
leżałoby w przyszłości sprawy o­
czyszczo,n'a bocznych jezdni, dróg we­
wnę~rznych itp. powie-rzyć ja-ki-ejś jed­
nej instytucji, od której moŻl1o by wymo 
ąoć należyteqo, sumiennego wywiązy­
wania się z obowiązków. 

W tej chwili w Gdońs.ku trwa akcjo· 
wywozu nagromadzonego śniegu z 
tych wszyŚtkich miejsc, gdz-ie przes.zko 
dzo on w ruchu pieszych, sprzed urzę· 
dów, parkingów i przys.toinków komu­
niko-cji miejskiej oraz re Sta,rówki. 

Jednak gdy w m1esc1e prawie wszys. 
cy przyzwyczaili się iuż do nowych zi­
mowych wa.run·ków, gdy temat Limy 
przestoi być tematem dnia, pozo mias­
tem nadoi trwa walko z zimą. Minio­
nej J"l'OCY 30 jednostek gdańskiego 
Miejskiego Przedsiępiorstwa Oczyszczo­
n,a z największym tylko trudem uporało 
się z zaspami i śnieżycą, zopewniojqc 
przejezdność no wszys.tkich drogach, 
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Ok. 80 tys. gospodarstw domo­
wych na terenie-województwa gdań 
skiego korz} sta z płynnego gazu. 
Jeśli dodamy, że w całym kraju 
liczba takich go~podarstw sięga 
1 400 tys. (z gazu sieciowego korzy 
stają 3 mln odbiorcó,,·) okaże się. 
że n:e tylko na Wybrzeżu. ale 1 
w pozostałych rejonach kraju pa­
nuje duże zapotrzebowanie na gaz 
płynny, wytwarzany w dwóch ośrod 
kach: w Zakładach Petrochemicz­
n~·ch w Płocku i w gdańskiej ra­
finerii. 

Jeden kilogram gazu płynnego ma 
taką samą wartość użytkową jak 
blisko 9 kg węgla, więc jego uży­
wanie ma również znaczenie eko­
nomiczne. pomaga oszczędzać wę-
1;\iel. a w• wielu \\'ypadkach \,-szę­
dz:e tam. gdzie może zastąpić róż 
ne;:!o rod?aju kuchenki elektryczne 
zastępuj(' również prąd. 

Do niPda\vna odbiorcy gazu w 

Jeszcze jednym - odpowiadającym 
hasłu: .,Lepiej, wydajniej, lżej" - jest. 
współdziałanie rolników w zespołach 
sąsiedzkich i organizowanie zblokowa­
nych upraw, by np. potężny kombajn 
nie musiał tracić jednej czwartej go­
rącego czasu żniw no jałowe przejaz­
dy, przerzucony no duże odległości w 
poszukiwaniu odpowiednio rozległych 
połaci pól. 

Wśród skrzydlatych przyjaciół 

W sumie wydźwięk terenowego re­
konesansu kobiet napawa optymizmem. 
Zachęca bowiem do śmlolegó decy­
dowania się no pokonywanie przesz­
kód w dążeniu do zapełnienia chlew­
ni bo~dziej obfitym i dorodnym przy­
chówkiem. 

WIESŁAWA REJNSON 
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Komunikat MO 
Kotnisariat. II I\10 w Gct.uisku prowa• 

dzi dorhnrlzenie w Eiprawie o wyluclzanie 
od obywateli znacznych k,,·ot pienięż­
nvch w zamian za rzł'k01ną sr,rzeclaż bo~ 
nów PKO. obirinire udzielenia 11omocy 
w załatwieniu -kupna rlziałt-k i w dosta­
niu si~ do szkól wi·ższych. o,obv poszko 
dowane proszone są o z2łas.zanie ~ie do 
Kon1isariatu lt MO w Gdatii,;ku orzy ul. 
Piwne.I 32/3ó pokó.l 39 lub •kontaktowa­
nie się telefoniczne pod nr. 37·08-S9. 

W Gdańsku odbył się X Zjazd 
Oddziału- l\Iicjskiego Pols­
kiego To,varzys•wa Tt,:ys-

tyczno-Krajoznawczego na którym 
podsumowano~ poczynania w latach 
1974-76. wybrano no·,,·e władze od­
działu oraz 27-. delegatów na Woje­
wódzki Zjazd P'I'TK. 

Delegaci na X Zjazd Oddziału 
Miejskiego PTTK w Gdańsku repre 
zentowali 8600 członków zrzeszo­
nych w 100 kolach zakładowych, 
szkolnych i wojskowych oraz 12 
klubach s,pecjalnościowych. 

Szczególnie wysoko oceniono ~ra­
cę kół działających przy „Promo­
rze", Gdańskiej Stoczni Remonto­
wej, DOKP, Gdańskich Zakładach 
Rafineryjnych, klubie służby zdro­
wia „Relaks" i Polskim Związku 
Głuchych. 
Wśród ogniw szkolnych aktywnoś 

cią wyrótniały się kola przy Zespole 
Szkół Zawodowych GSR, Techni­
kum Gastronomicznym i ZSZ Zakła 
du Energetycznego. W grupie zespo 
łów wojskowych S7.czególną popular 
nością cieszyło się koło przy Ka-

Wśród skrzydlatych mieszkańców Tor gu Węglowego. Fot, Z. Kosycarz 

szubsk e B:ygadl e WOP, kt.,,rego 
czlo1 kO\ <' od w C'lLl J iż li.• ad.\­
,vn €' "'i:zt '1 J • <1 ,v 01 gi.l 1,z~,c"'j -.·oz 
11C'go r'ldWJU i np,e, .. 

l\loż 1a sm1;1lo ~·wierdz c ze ,d" 
cil\";e w ,ażdv d •1en woli'\ act prnt, 

i lans 

torem wdzięl:z1,yc•1 „ Wyciccz€'k dla 
acka 1 Agatki ora~ ich matk ". O­

ba kluby prz) cz., 11 •, 0 c; też de i-po 
pularyzC\\ a11 a wvpi.n,- 111 te Cl' 
:O:c d·"l l skJ(>l!O Parku Kull,,.y • \\ -
p,, _z:·nKu ,.:.Io!€, a'. 

rac 
gdańskich ognisk PTTK 

ogniska 1Iiejsinego Oddziału PTTK 
zapraszały na m111eJ czy w;ęceJ i.l­
dane eskapady turystyczne. z na.­
bardziej interesującymi propozycja­
mi występowały znane w Gda11sku 
kluby m. in. mający wieloletnią tra 
dycję świe~nego organizatora Klub 
,.Bąbelki" i znacznie młodszy sta­
żem Klub , Go~ciniec" z S!\1: ,.Osie­
dle l\HodY.ch". Ten ostatni był inicja 

Pełne wykorzystanie la;ów na za­
pleczu Trójmiasta umożliwi przygo­
towywany przez działaczy turystyki 
„żółty szlak'' - trasa spacerowa 
długości 48 km z Gdańska do Gdyni. 

Osobnym rozdziałem pracy oddzia 
łu było przewodnict,wo. W ub. ro­
ku np. obsłużono ok. 9 tys. wycie­
czek - 380 tys. osób_ 

Zwracano również wiele uwag: na 

O D dwóch tyqodni odleqłość m'1t 
dzy Nowym Portem a Portem 
Północnym zmalało z 20 do 1 

•kilometra, dzieki promowi „w·stou jś-

Tadeun N. Sopot. Może Pon odku­
pić od przedsiebio.rstwa wrak samo· 
chodu „Jeep" - .nie ma w tei spra­
wie iad,nych zarządzeń zakazujących. 
Przy rejestracji samochodu konieczne 
beda odoowiedn;e dokumenty, że sa­
mochód został wyremontowany, jest w 
pełni sprawny i bezoiecz.ny dla ruchu 
ulic!ine<:10. 

. cie", który sp"ąl przeciwlegle brzeqi 
kanału portoweqo. Z opóźnieniem rocz 
nvm zostalv wreszc:e zbudowane no 
obu brzegach przystanie, które umożli­
wiły rozpoczęcie komunikacji promowej, 
Jednorazowo może on zabrać 8 1a­
mochodów cieźorowvch lub 16 samo­
chodów osobowych. Może równ ież orz• 
wozić trajlery z kontenerami pod wa. 
runkiem ie.dnak, że n ie będQ prze­
kra-czaly woqi iednostkowel 40 ton. 

(des) 

Zofia S. Gdynia. lnformuiemy, te kie 
rownictwo OdQziału Urzędu Pocztowo­
-Telekomunika-cyjneqo, w którym Pani 
jest zatrudniona, ma orowo do wvdo­
wonia poleceń dotvczqcych wypłaty 
wvnoarodzeń dla pracowników, bez 
wzaledu no zajmowane przez Panią 
stanowisko. Wvplaty dokonuje Po-ni wy 
lacrn:e na swoją odpowiedzialność i 
nie przys/uouie za to żod-ne dodatko­
we wynagrodzenie. Są przepisy regu­
lujące zabezpieczenie pomieszczenia, 
w którym dokonuje się wypłaty. Pod­
pisan:e umowy o proce no stanowisku 
st. asystenta, ie-st jednoznaczne z po­
dejmowaniem odpowiedzialności ma­
terio l·nej_ 

(des) 

Lucyna A. kzew. Kobiecie, która I 
przebywa no 3-letnim bezpłatnym urlo­
p,e - no wvchowanie dz'ecko - nie 
przvsłuquje 50 proc, zniżka przy prze­
jazdach pociaqomi. 

(des) 

Renato M. Gdańsk. W porozumieniu 
z Woj. Przedsiebiorstwem Gospodarki 
Komunalne i i M eszkaniowei informu­
jemy, że pomieszczenie o wysokości 
2,20 m n:e może być zaliczone iako 
pomieszczenie mieszkalne - o w szcze 
qólności ioko ł kateqorii. Wycżerpuią­
cych odpowiedzi no interesuiace Po­
niq pytania udzieli WPGKiM Gdańsk, 
ul. 3 Mo.jo 9a, (tel. 32-00-24). 

(des) 

Fot. M. Zarxecki 

r po r 
(Dokończenie ze str. 1) żo, będącym w granicach miasto So 

Jok poinformował przewodniczacy potu wydzielono: ~oże naturalne, tj. 
MRN, I sekretarz KM PZPR S, Wysiec- bez zabudowy, plaże zielone - z bo­
ki, dla spełnienia tych warunków i przy iskami i innymi urządzeniami sporto­
jęcio jednolitej koncepcji rozbudowy i wymi, oraz pas terenów dochodzą,ych 
funkcjo,1owonio miasto, opracowywane do ulic: Bitwy pod Płowcami, G,1.m­
są: ogólny plon rozwoju miasto, stu• woldzkiej, Powstańców Warszawy, al. 
dium i plon zabudowy jego centrum, Sępiej, gdzie lokalizuje się stałe obie­
plon i program zabezpieczenia sopoc- kty o przeznaczeniu wczasowo - wy­
kiej skarpy oraz plon odbudowy mola. poczynkowym, turystycznym, a także ltt-

Generolno koncepcjo zogospodar.:i- cznic~ym. . 
wa.ni o terenów rekreacyjnych, a więc • _D_uz<:> kłopotow przyspo rzo władzom 
przede wszystkim pobliskich losów uję- ni1e1sk1m problem_ mol.~ _spocerowago. 
to jest w centralnym planie zogospo- Zachowało ono w1elkosc_ 1_ kształt z ro 
darowania wzgórz morenowych, 0 czym ku 1930 (512,7 m dlugosc1 w głąb mo 
niejednokrotn:e już pisaliśmy. rza plus ostroqo boczno dluqości 

Nadmorska część Sopotu natomiast 130 rn) i właściwie z uwagi no jego 
została zgodnie z funkcją miasto wiek i kosztowność konserwacii rozwo-
przeznoczono no dzielnice o chorok- żo sie obecnie dwie koncepcje: 

(r) lerze uzdrowiskowym. W pasie wybrze Po, pierwsze - rekonstrukcji mo!o, 
przy zachowaniu jego obecnej k.:in-

Wiktor D. Kościerzyno. ZUS obli­
czył należność prawidłowo, O potrą­
cen:u nodołotv został Pan poinformo­
i.vany w piśmie uprzedzojqcym, że kie­
dv okaże sie, że syn przestoi s'e 
uczyć, naddatek będzie potracony. 

M&Pftf w 4A strukcji, kształtu oraz materiałów bu­
dowlanych (drewno). przy cz,m 'nwe­
stycjo to byłoby tańsza i choć o ogra 
niczonej trwałości w rezultacie wymo­
goloby małych no kładów no kon­
serwację; po drugie - budowy zupeł­
nie nowego molo o konstrukcji żel0ę-
towej, oczywiście z zochowan,em po 
dobnych do istniejących obecnie qlów­
nych jego wymiarów, co z kolei po­
zwoliłoby, mimo teqo iż samo inwe-

,stycjo byłoby droższa, na znaczne 
zwi~kszenie trwałości molo oraz obni 
żenie kosztów konserwacyjnych, 

Z uwagi no specyfikę zabudowy mia 
sto istnieją trudności w rozbudowie 
bazy hotelowej i gastronomicznej. Sta­
re budynki, choć w większości odre­
inontowone, nie są jednak w stanie za 

butlach często narzekali na zbyt chw]i jedynym w województwie bezpieczyć bieżących potrzeb miasto. 
długie oczeki.wanie na wymianę but dystrybutorem gazu płynnego. Gestość zabudowy powoduje koniccz 
l' Czasem okres wyczekiwań prze Ta reorganizacja znacznie usp aw nosc ich wyburzenia pod budowę no-

użal się do 4-6 tygodni, w związ nila dostawę gazu do mieszkań. wych hoteli, co narusza piękną, sec.lsyj 
ku z tym, aby lepiej zaspokoić po- gdyż zakłady w Chyloni otrzymu- no_ architekturę miasto. Dlatego też 
trzeb,· spoleczeńsbva nastąpiła re- J•l iaz cysternami kolPjowymi z postanowiono zarówno budynki miesz­
or!(ani7.acja usług gazownicz~·ch. ~dańskicj rafini:-rii. Dzięki temu kolne, jak hotele czy nowo_ bazę go-
Zakłady Gazownicze w C])yloni przestaną dO\\-ozić ciężkimi sa!T'Ocho stronomiczna miasto umiejscawiać po-

przyjęły z dniem 1 stycz!lia od in- darni płynny gaz z odleg yth O za obrębem starego miasto, o przynoj 
n\·ch placówek. które dotychczas 250-300 km m'ejscowości co po mniej nie w jego centrum, 
zaopatrywały w gz.z mieszkańców mogło zmniejszyć konieczny zapas Dotychczasowo bazo hotelowo i go-
gdańskiego województwa. a spro- bulli z 3.'i do JO proc., skroc ć w stronomicrno, któ•a stonow'o obie~ty J 

wadzaly gaz z Rypina i Lomży, \\-ielu \\"ypadkach termin wykona- !(MS-u, Grand Hotelu, zespól obiek­
wsz,,stkie ich funkcje i są w tej 1,;a mlugi i lepiei za 5 pokoić po- tów PTTK oroz Hotel „Almotur" pos,a-

ltiE trzcby społeczeńst\\"a. da łącznie 1059 miejsc noclegowycn. 

Z myślą o lecie 

Ratownil iem 
być .. ~ 

Wojewódzkie Wodne Ochotnicze Po 
aotow;e Ratunkowe w Gdańsku orzvj­
muie zapisy no kursy z zakresu ra­
townictwo: 

e No uorownien'o do p•owodze-n o 
podstawowe i no,uk' pfvwo n:o (obaw oz 
kowo dla oosiadaczy stopn o ro•owni 
ko wodneqo). 

• Na stoon,e młodszych rotowni- , 
ków WOPR - mlodz;eż od lat 14. Ko-,- 1 
dvdoci orzv zaoisie muszo o•zedlożyć · J 

- zaświadczen'e leko•sk•e, 

- rekomendacje z zakładu o•ocv ub 
szkolv, 

- 2 zd iecio, 

- oraz m1ec ze sobq dowód osob1· 
stv lub leqitymację 

Chylonia obsługuje odbiorców Do roku 1980 przewiduje się wzrost 
~azu z całego Trójmiasta i jego miejsc noclegowych poprzez rozbudo­
c»rnlic. oraz z Rumi i zaopatruje w I wę hoteli „Parkowy" i „Wando" oraz 
''"Z pl, nny swoje f:1 e \\' bardziej bud owe w o. kolicy „Bunqalowu" nowe-go 
od eglycr reJJnr_ch \\ ojew_ództwa. hotelu no 600 miejsc. 

Od 15 II br: w c Jym woJ,wódz' J Także ilosć miejsc konsumpcyjnych so­
\\ ie ~dańs\im Cl 2'1i(. ra \\,n-a- pockieJ gastronomii z 8817 w 115 dzic, 
nę butl! z i\c z~r,1 1ędz1e, trwało j łojocych obecnie zakładach wzr.:iś_nie 
mnif'J w•ęc ej jec ną dobę. w 1980 roku do 9587 w 13.3 plocow 

(b) ' koch. 

atretny konsument 
Było aku•at poludn'e 

7 lipca ub •o•U, qdy 
w res otrracj' Kos.zubs 
,o" w Gda·ńsKu ziowił 
~ ę 27 'etn' Zbigniew 
Chyło, zo'11,eszkcly we 
Wrzeszcn,i przy ul. 0-

.eszkowe 6-5. Już po 
odz r.,,ym pobyc e w 

lokalu ws.zeza/ owanh, 
,,,. p·zy bufec.ie. Pozwo 
I sob:e na n ewy-

znalazł s.'ę przypadkowo na zapleczu 
restau,a-11, gdyż ·szukał swe1 teczki„ 

Został pocio_qniety do odpowiedział 
naści kcrnej za kradzież, o także za 
noruszeri · e n i etyko In ości i zniewoże-, e 
kelnerki 

Zbign ew Chyło został skazany no 
łączną kare 2 i pól roku pozbawienia 
wol~ości i 3 tys. zł grzywny. Ponadto 
ma zoploc•Ć no rzecz „Społem" do 
którego należy restauracjo, tytułem Wy 
równa-nic szkody 2 tys. z/ oraz 1 tys.. 
zł na rzecz PCK ze względu no chuli­
qońsk cho,rokter Nynu. No poczet ko 
ry zaliczono oskofżonemu dotychcza­
sowy areszt. 

Wyrak nie jest jes.zcze- p·owomocny 

Prom „Wisłoujście" ma olbrzym!• 
powodzenie i odbiia-iąc co pół qodzi­
nv od przystani w Nowym Porcie lub 
Wi,s/ouiściu, od qodziny 6.15 do 20.45 
niodv jeszcze podobno nie przeply­
woł kanału z pustym pokładem. 

Pocrowszv od 1 marca prom ma 
kursować na okrqąlo przez colą dob~. 
obsłuqiwony przez trzy, na zmiane pro 
cujoce zołoai. Prom należy do Zeciluqi 
Gdańskiej, ale koszty jego eksploo­
ta cii pokrywo miasto. 

b 
Główną atrakcją Sopotu byty zawsze 

i będą nadoi plaże. Plonuje się więc 
uzupełnienie w pasie nadmorskim ca­
lej dzielnicy uzdrowiskowej, w której 
obok istniejących domów sanatoryjno­
wypoczynkowych powstaną nowe obie­
kty, wykorzystywane takie pozo sezo­
nem, przede wszystkim przez kuracju­
szy nowo projektowoneqo zaKlodu bol­
neołogicznego. 

Tu przewidziano m, łn. baseny p ły­
wackie otwarte i kryte, zobowiqzujqe 
do ich budowy duże ośrodki wczas,­
we. otrzymujące lokalizację swych o. 
biektów na tych terenach. 

Wykorzystane przy tym będa niedaw­
no odkryte źródło termicznych wód so 
lonkowo - bromowych o temperoturza 
do 19 st. C. Przy pomocy zaklodów 
pracy miasto, które do tej pory zode· 
klarowały już 42 mln złotych no lPn 
cel, w 1980 roku ruszy pełną porq bu 
dewa noweqo zakładu bolneoloqicz­
no - reumatoloaicznego, który wroz 
z colym zespołem towarzyszących fl'lU 

obiektów zbudowany będzie w colo;ci 
najpóźniej do 1985 roku. 

Downy rnklod w centrum miasta b~ 
dzie stopniowo adoptowany dla po­
trzeb ruchu turystycznego. 

W perspektywicznym planie zagospo 
darowania miasta rozważa siE! także 
możliwość budowy centrum rozrywko­
wego tj. kregielni, dysk~eki, gier zrę­
cznościowych oraz wesołego miostecz 
~o. Wszystko to wiąże się ściśle z u 
trzymanier11 rekreacyjno - uzdrowis~o­
wego charakteru miasto. 

- Sopot nie może być skansenem, 
martwym miastem przeznaczonym tylko 
dla zwiedzających - stwierdził przewod­
niczący MRN, l sekretarz KM PZPR Sto­
nislow Wysiecki - konsekvventnie reali­
zovvać więc będziemy pr~edstowio~e 
plany, o takie ror.vaioć wszel.~ie ses­
sowne, nowe propozycje, tak by prz 
slowiowa „Perla Ba/tyku" zyska/a wre 
szcie wlaściwq jeJ oprawę. 

ANDR ZEJ lUK ASZEWSKI 

la 
Z~.\ LEZIO:'.\O p_\RASOLKĘ 

W dniu 15 •tycznia l>r na ,..ostoju ·ak­
sówek przy ul. Grunwaldzkiej w Gdar<· 
ku-Wrzeszczu znaleziono składaną pa­
rasolki: w siatce \\"iadomosć pod nr tel. 
52-02-<W ( I 

ZGLBIO:'\O nOKC\IE'\TY 

W piątek późnym \\1eczorem na traS:e 
Gdańsk - WislouJście zllubiono zlt''.on~ 
!'łatkę. w które) znajdowały się· pe· 
c,ą:ka firmowa, czek nielimitowany, bł• 
let miesięczny oraz dokumentacJs. Zn•­
la~ce prosimy o zwrot do PPII „S!.arko­
pot•· Gdańsk-Wisłoujście, ul. !\Ir, H. Su· 
ch.ankiego 1,2 - Wydział kol„Jowy. 

(deo) 
KTO Z:'\.\L.\ZL? 

14 bm _,_- koleke elektrvcr.nel. n• ta­
sie Gdańsk - \,;e_1łlerowo zostaw,o~o 
torbe 7. narz(!'dziami elf'ktrycznymi. \\'łe!· 
C'icicl nrosi o zwrot zguby <za wynagro­
dzeniein) w naszej redakcJi 

ZGI'.','..'\I, O\\ CZAREK.M 

7 !!rudnia w Sopocie zaitinął ciemne>-' 
szary. 2-letn; owcz.areK n1em1eck1. wa~ 
biący się .. Czerp!'". Niepocieszeni wł .. ~ci 
cie:e J;oto\vi !l'ią ,vręcz.yć za 1wrot p!-..t 
w:vc.0ką n::lgrorlP nros?łlC o wiado:nl"ISĆ 
pod nr tel. 51-26-57. (q 

DnlA R I. 1977 r zginął P'"'" rs•:< ,p~­
nlel Uczciwego znalazci: wvz;a~roct,,. 
Ry-szard Kozłowski Gdatisk-\\-"rzeszc-z., ul. 
Lendzio,na 4d <'i. 

O No stopn:e rotow~ików wodr.vch 

- młodzież od lat 18. Kondvda~, przy 
zoo s·e muszo przedłożyć 

b,·edne słowo waelec kelne-•ki, a na 
ste'J 1 e ją popchnął. Personel res.tau· 
rac, zmuszo,w więc był skorzystać z 'n 
te,•we,•cji m1 !1c ,,, aby przywołać do po­
zadku kor1suT1ento o chuligań1kich za. 
pędach Zb,gr ew Chyła został usun ę 
ty z res•ouro,:j" ·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·~·­, 

- wożnq leąitymocje mlodszeqo ra­
town ko (z aktuolny'111 badaniom, 
1-e!<a rski'11i). 

Okaza' sę jedrok upo·ty, po po•u 
qoaz v1 , znowu ziew I s.,ę w lokalu. 
bedoc w Slv e n e-trzezwyrr. Wszedł ie ł da 

Zooisv orzyj,11uie 
WOPR Gdańsk orzv 
w kaidy wtorek 
15.00 do 17.00. 

sekreto-ot Woj. 
ul. Akson' tnei 4, 
p;atek od qodz. 

n~ zaplecze i c~cial dostać s'ę do po 
koju kierown•ko, ole było .:zamknięte. 

Został zouwoionv prze-z pro-cowl'lików 
resto-u,rcc,i, którzy zwróc·: mu uwagę j 
aby n·e k•ęcl s,ę w mes.cach prz~- • 
z1c cro,vcr d'o pesonelu. ! 

domowychp 
IT zw:Janie L.lf~ st ,·ki k\\'UlifikowaneJ I Ani s,ę spos.t ze~I jak Zb ,g 1·ew Chy 

- kajakowej, żeg:ar.skiej, motorJ- Io zam cit opus,,, c zaplecze . loko u, 
\\"Cj, górsk;ej i ;)odwodnej którą u- w zedl do too ety ądz1e w_vb,I szybę 
prawiaj,J czlonkc\\ ·e (ida·1- nego w ten sposob wyeostol :;.,ę n~ ko: 
Klubu Plf'lwcivirkow ,Posqcrn", ytorz: skąd_ znowu zo!l'1e-r~ol wto g ,ąc 
obchbdzącc"o w ty„1 rfJkU ;\\ 1 e c'o b,uro k1e•owr-1ko lo~o u. Pon,ewoz 
:!O-lecie. h drzwi nadal były za,inkniete, siło wypch 
Wiadomośc' i umiejc:tności potrze ngl okno prowadzące do wnetrzo po. 

bne do uprawiania turystyki k\vali- KOJU. ~no_lo~I tam o~ 2 tys. zł, zobrol 
fikowanej amatorzy· czynnego wy- ponad,o d':",e p~czk1 kawy._ Tymczose,n 
czyn ku zdobywają na, stanowiących 1ed1ok. w·oc:I k·e,ow1, k I przyłapał 
start do niej, imprezach otwartych z1odz,e·o no gorącvm u_czynku. Zo-tele 
Takich w minionym roku Oddział fonowa 1 do li Korn so,notu MO w 
i\Lejski PTTK w. Gdańsku zorga- ~do_ńs~u prz_ytrzym~jqc sprawcę d~ 
nizował ok. 600. ~n"."·!, _p•zybyc•o ·ad,owozu. Wobec m1 

Na zjeździe dyskutowano td o ic.01tow ~~~yf_:3 tlu~cz_yl__:_ę,_że 
~p-,:awach baz lokalowych, zw:ększa &ii1511f5M 
ni-u 1:czbv kół zakladowvch PTTK 
ora~ u1;1ożliw(aniu t_urysto~ z_innych I Tylko 
regwnow zw1edzame gdansk1ch za-
kładów pracy. 

dla wędkarzy 
:-;owym prezesem zarządu oddzia- Zarzod Okręqu Po!.k1eqo Zw,ozku 

łu wybrano ponawn:e .\ntonil'i:-o Wedkorskieqo w Gdańsku zowiodo­
Ziemiańskiego. Funkcje wicepreze- mia że w związku z obsadzeniem 
sów pow:erzono Emilowi ;\lacir~zko jez. 2ygowice i SkoLmek (gmina 
wł I Józefowi ;\Jarczakowi. a ~ekre Storoqo-rd Gdo1iski) kroczkiem omura 
tarza ponown:e Stanislan·owi - wprowadza s·e całkowity zakaz oo-
Rospontlowl. (Łasz.) łowu ryb oż do odwołania. 

I Dzis oj odpow;emy na pytonie 
• Bosi R. z Gdy,ni-Oblużo· no temat 

czyszczenia teczek i torebek, o tak 
ie Ge,r~rudy F. z Gdo1isko-Nowego 
Portu p•osząceł o sposob no dop10-
wodzE'1 e do porządku wolizk. 

Otóż teczki, torebki i woli zki na­
leży czyścić po ko żdym deszczu, n e 
mówiac o innym źródle zabrudzeri o 
np. w trokc'e podróży. 

·Można przy tym używać pasty do 
obu.wio, lub płynnej zaprawy do 
podłóg. Smaruje się czyszczor;q po­
wie,rzch,1 ię bo,~dzo cieniutko, ole za 
to dwukrotr:e, z 15-minutowq przer 
wą. 

Damsk·e- torebki skórzane czyści­
my, tak, jak obuwie z kolorowej 
skóry. Z'1oczy to, że po oc!ysrczeniu 
z kurzu i bioto, J>)"zecieramy Ćo 2-3 
tygodnie mieszanką, sk/odojącq sie 
z tr-zech łyżeczek qęstej śmietanki 
i łyżeczki oczyszczonej terpentyny. 
Dobrze wymiesza,,iy krem te.go ro­
d,zoju nakładamy no torebkę, po· 
zostawiając ot do wyschn·ęcio. Na­
stępnie nacie-ramy pastq I Po 1 O mi 

nutach polerujemy WEhionym qa/­
qonkiem. 

Torebki z mas plostycz,ych rmy, 
wo my letn q wodą z mydłer'ft. T•ze­
bo je zetrzeć wilgotną sc,ereczkq. 
11 e na leży natom;ost plu}ać wp•osl 
pod kranem. Do mycia tT'as. plas­
tycznych nie wolno używce cieplej 
cri qorącej wody, o,ni sady gdyż 
n ektóre rodzaje mos mogo się 
p:zez to bezpowrotnie zniszczyć. 
Wnętrza walizek trzeba oczyścić 

odkurzacz-cm albo deli.kotnie prze­
trzeć zrroczoną, dobrze wyżętą ście 
reczką lub skórą uważając, by n e 
spowodować szkody. 

Zamki w teukoch, to•ebkach i 
walizkach czyści się przed posło­
waniem. Jeśli chcemy to zrob,ć po 
oczyszczeniu skóry lub plastyku, 
trzeba umiejetnie podlożvć pap'er. 
by nie za-smarować skóry środkiem 
czyszczącym. Do czyszczenia zam­
ków najlepiej użyć fabrycznych ply. 
nów albo papki z kredy i denoturn­
tu 

Odpowiadając, skorzystaliśmy r 
porad p, Janiny Molskiej. H 

-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·~·-·-·-·-·-·-·· 
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K UPI~ kawaler1lt, mme byf 
w 1tary1n bud o wnictwie. Tel. 
ll~- 36. !ł-11!199 

Fina y europ i~k 1 pucl1a• 
d1•uży 

G DYN I.-\ ,ta.re budow nictwo 
- duży pol.ój, kuchn ia . ła­
zienka oraz wspolny prz<!d­
pokój (CO, c;epla w oda) za 
mienie na mle!IZlunie w i~­
~,e. Oferty „11380" tJ?'r 81· 
:iOI Gdynia 1. 

Bł.OSIE (:Ml Iem o.cl Warfta 
wył - M -3, nowe budowl\l· 
ctwo. 1tv.11teru nlto"'e· ,.-a m!e· 
nit na p odobn e w Gdynl. 

NAUKA I PRACA W OHP 

ZAPEWNIĄ Cl SZYBKĄ SAMODZIELNOŚĆ! 
KOMENDA OCHOTNICZEGO HUFCA PRACY , • Tel '.!tl-39-80, S ·!l~3 

r w z ols I .I I NIERUCHOMOSCI I 
przy 

Zakładach Naprawczych Taboru Kolejowego 
,,GDAŃSK" 

W Pa ryżu zokończy! obrady komitet 
włkonawczv m:edzynarodowei federo-
tJi siatkówki oraz zatwierdzi/ ter-
"l1ny nojbli.iszych międzynarodowych 
'I\Orez w tei dvscvplin,e sportu. 
M,edzyno rodowo federacjo powolo­

la kom:sie, k•ó,ei zadaniem będz;e 
p•restudiowo nie wszystkich propozycji 
O(ron'cze~io czasu orv o•·oz pro-ktvcz-

1,e 'eh sprowdzen'e po;>rzez oroonizo­
wane eksoervmen!ulnvc·, turniejów. 
,Pouul.:"wan:e r.1.-tod. które pozwala 
'IO normo lizr:cią c:.:isu orv stolo się 
o:,ec~·e ~o 1ie.-:ff..ościq Rozpatrzymy 
kaida 111o ż!:wc-~ć. w tvm to kże system 
Q(Y ooo:tv na podobnych zasadach 
ok tenisowy tie-break" pow'edziol pre 
res Fivb Pa ul l ibaud (Francia). 

Kom tet wykonawczy pod jął to kże 
decyzję zgłoszenia w M KOI. propozy. 
c• oow'ekszen'o liczbv zespołów, ma-

jqcvch wystartować w mosk'ews"kich - 1. 10. w P;zie, Florencji, 
iorzvskoch z 18 do 20. Livorno i Sienna. W obu 

Mistrzostwa świata juniorów, które wvstop;Q po 24 ekipy. 
zosto,nq rozeqrone po raz pierwszy w 
bieżącym roku, odbedo s,e w Brozyl i 
(Rio de Janeiro, Brosil'o, Sao Paulo 

• 
Belo Horizonte) w terminie 4-18 S:otkarki Wisły Kroków dopiero 

wczesn,o. Puchar $wiato 1977 odbe- dz,ś rozegrajq rewanżowy pojedy-
dz:e sie w Japonii (24 miasta) os·em nek w Pucha ze Zdobywców Pucharów 
zespołów kob ecych walczyć będzie o z Iskro Woroszylowarod, a!e trudno 
to trofeum w dnia-eh 8-15 listopada przypuszczać, że zdoloia awansować 
o 12 zespołów mesk'ch od 17 do 29 do finału po przeqroniu wvroznIe 
1:stopodo. Polscy siatkarze, mi;trzowie pierwszeao rnotkania no swoim bois­
świota i olimpiadv maja iuż zopew- ku. Rewon1. będzie iu1. chvba tvlko for­
n'o·1e prawo wvstep,u w tej imprezie, molnościa. Teaoroczne fnołv europe.j­
wycofal sie natomiast zespól NRD, sk'ch pucharów w siatkówce odbedo 
bro•1iocv pierwszej lokaty w pucharze. się więc bez udziału polskich drużyn. 

Przyszłoroczne mistrzostwo św'oto Siotkorze AZS Olsztyn, po zwvc;e· 
komet odbeda sie w ZSRR (23. 7. - 7 stwie z CSKA Sofio, n:e sorostoli Bul-
8. W Moskw'e, Mińsku, Odessie i Ry- aorom. w rewanżowym sootl<aniu prze. 
dze) o meżczvzn we Włoszech (20. 9. orvwaioc 0:3. N'e wykorzystali tokże 

~zonsv no awans zawodnicy Plom·e'lio, 

Jak już i n!ormowalismy w Warszawie 
zakończyły s ię VII Akadem icki e Mistr zo 
stwa świata w piłce ręcznej. Reprezen­
tacjo Polski zajęła Ili miejsce, 1wycię­
iając w ostatnim spotkaniu ZSRR 21 :18. 
Oto fragment tego meczu : Łakomy i 
Cieśla (nr 5) walczą o piłkę z zawodni ­
kiem rad1ieckim. 

CAF - Matuszewski - Telefoto 

w;;aw *"'' sncza JQJ$Q4UMU. 

DO M EK jednorodzinny, o­
~ród , w' E lblUU - 1i,rz .,.. 
dam O!erty „1 0057" UPT 
81 ·301 Gdynia 1. 

1•(11. willi (tlł m ltw „ tele­
fon, co. ogród), własność 
prywatna, na Przymorzu -
zanuenie na se~ment lub 
micszkamc 4--5-pok ojowe, te 
leton, na truie Gdań1k -
- Gdynia. Nowe budownie 
two wyl.lue1.o n e. O!erty 
.13:l8{" Biuro C>tl 08~eń M-
958 GdallSk. 

I KUPNO I 
ROST P K O kup;,, Tf!l. 41-
8~-89 G-13071 

P ROSZEK brokato wy, i,er­
!owy. zagra nic.:ny nru tiul 
kupi,:. Gabrlela Kowa lew ­
ska. Leazno. Słowiańska 42, 
tel. 71-01. P-17 

w OZ t:K spacero wy, n o w:,,, 

ut. Siennicka 25 

GWARANTUJE Cl W CIĄGU ROKU PRZYUCZENIE DO ZAWODU, 
• ślusar10 
• formierzo-odlewniko 
• kowala 
• murarza 
1 możliwośeiq zdobyc:io u,:,rawi,ień prowadumla pojazd6w samo­
chodowych. Kurs trwać będxie od dnia 3 stycznia 19n roku do 
31 grudnia 1977 _roku. 

WARUNKI PRZYJęCIA 
• ukońc!one 18 lat tycia 
• ukończone minimum 7 klat sll1coły i,odatawcwej 

l\tlłodzi sia·tkarze 
którzy ;odoc do Bukoresztt1, abv wy­
orać dwa sety co zooewn;a!o 'm u­
d1:01 w finale ... przeorali 0,3. 

W fnolo,h ouchorów wystopio dru 
ży,,y z 7 krajów. Najwięcej zespołów 
ma ZSRR - 4 (ieden mecz ieszcze n;e 
zastoi rozeoronv a 1e a•NO"s lskrv W,::,. 

ropybworod jest orowie oe·Nnv): Po 

t•zy drużYnv doprowodz'ly do fnalów 

Bulaorio - i co jest oewno n:espo­

dzia-,ko - Weorv. Trzeba tu jednok 

zaznaczyć, że we<iierskie drużvnv miolv 

w,ele szcrnścio w losowon:u trofioioc · 
no zdecydowanie słabsze zespoły (Po­

nothino'kos Ateny, ASU LYon i OK 

Udany debiut 
mistrzów z Montrealu 
na zawodowym ringu 
w Las Veg.~ odbYh' !tl~ dwa 1nter~­

su iace po,kdynki zawodowych bokse­
ró,v. BY! to debiut na orofesionalnyrh 
rln~ach· m lstrzów olimoi is kich z ::l!on­
tr,-a1:i ni,:ściarzy amervirnńskich Ho· 
,,.·orda Oavl5a i Leona Sninksa. 

zagraniczny, kupię Tel. 29-
01-!9 S-11-1-011 

I MOTORYZACYJNE I 
• stan zdrowia wg oru-ezenia. lekarza • płec męska 

Ka.ndyd&d winni złoi7f nutępuĄte dokumeotrt 
• podani• 
• życiorys 

gdańskiego Stoczniowca 
wygrali turniej w Grudziądzu 

Spinks - zloty medlllista 0Hmp;1s1<• 
w wadze półcieżkiei - ookonal wskut~k 
wyraine1 oru-wagj swego rodaka Boba 
Smitha. Sedzia odesłał Smitha do naro,­
nika na 2(1 sek or1:ed kol'lcem niate i run 
dv. w trzeciei i czwarte1 rundzie Soinl<s 
ooslał na deski swego rywa!a. wilka 
była zakontraktowa n a n• sześć rund. 

Howard Dav;s - zloty medalista ol1m­
pijski w wadze lekkie) - miał sporo 
klonotów z odniesieniem sukcesu w 
oierwsze,i walce zawodowej. Wygrał on 
nleiednoglośole na ounkty, oo 8- rundo­
·wym wvrównanvm boiu ~ Amerykali1· 
nem Jose Rc•to. 

SAMO CJl(ID rr,arkl „Syre­
na" 104 t1przedam. Gdynia· 
Witomino, 'Runztynowa 12. 
żak owski. S -10~58 

VO L V O, Mer~ desa lub in • 
nv !amoehód n owy lub & 
małym przebiegiem kupię . O­
ferty ~11311" UP'?' łl-301 Gdy 
nia 1. 

WOŁGĘ. r ok prod. 19119, s:a n 
dobry, ~torzedam. Gdań•k -
Oliwa, u l. Tysi 11cleeia U b /19 

• odpis aktu urodxe-nia 
• 3 fotografie 

Szczegółowych informacji o warunkach naukł l upn.wrrlenlach udziela 
Komenda Ochotniczego Hufca Pracy. 
Po ukońcreniu nauki absolwentom zapewnia się procę w Zakła­
dach Naprawczych To boru Kolejowego „Gdańsk" w Gdańsku. 
Do hufca rekrutuje się kandydatów z terenu T rójmiosta i okolic 
(hufiec dochodzqcy). 
Zapisy kandydatów pnyjmuje dział kadr i u kolenia zawodowego 
w godz. od 8.00 do 14.00, pokój nr 9, telefon 31-16-31, wewn. 
51 -51. 

W d:i:ach 12-16 bm, \\' G;·udzia­
d :ozg:ywanv był turniej młodyc·h 
1 !a:zy grupy I będący el.minacją 
'Il zo tw Polski juniorów. Spo­
~ 'id sześ::iu zespołów startujących w 
,t; 'mprezic Gdailsk reprez~·ntowa­
n, bvl przez junioi:ów ::-iTOCZ'.'."IOW 
f\. Drużyna ta jak vnadomo ;:do­
b,;a mist:·zostwo ligi okręgvwcj, co 
da ·lo Jej pr:l\\ o startu w grudz ą­
d!~,m tu :n eju. 

) lodzi 5 atkarze Stoczniowca nie 

W Sydney 
wygrywa I. Szewińska 
Pol ~ d ... et lC'k._o„tlC>tyczn~· I.::en„ 

Sz w.n, ,a i Bronisław :\lalinowsk: 
: ~ ąl s~arty w .\u,t ralii za wo­

'' Sydney. Xasza złota me­
da'.'stha igrzysk w i\lontreat'l irena 
t•ewinska zwyciężyła w bit'gu na 

O m. z rezultatem 53.-1 sek. Polka 
li. p:·zrdzila o O.'.'. seK. Australi}..~ę 
\'e· ę Burna rd oraz o 0.8 se<k. jej 
re aczkę Chris Dale. 
\!rcnislaw ::\lalinows,k; startowa! 

~a d:·;t, 5000 m. Zwycięzcą tego 
b ~~u został Xowozelandczyk Dlcl• 
Guax. który po 300-metrowym fi­
n!,rn wyprzedził na mecie o jedną 
!~ku11dę Klau~e Hildenbranda 
li:-r:--1. Bronisław :\1alinowski był 
tr:eci z czasem gorszym od zwy­
cięzcy o 3.2 sek. 

DZIENNIK ROBOT NICZEJ 
SPOtDZIELNI 

WYDAWNICZEJ 
, .PRASA-K SIĄZKA - RUCH" 

\l;yda:wca Gctansl:lie Wvd.i \\ n1ct\.vo 
P:a~owe RSW rarii Dne„ny -
!·'li li() 9~~ Gda nsk 
Reda~uJ< 1<ole11,lum: RedakcJa -
G::s Tara DrL.1!"-'0Y an relełony: 

ll-11-24 - rerJ nacz se1<re·ariat 
31-42-10 - z-ea red n~c,elnel!:o 
31 ·•5· 14 - sek rel.ćirz reda lc:cil 
ll-51-65 - dz 1<Ulturalnv 
3J-~2-~1 - dz e.con mors1<l 
31-50-41 wew Ll2 - dz ~oole<•zny 
31-27-49 - dz m1e1skl 
31-85-05 - dz sportowy 
31-55-42 - dz lacznośc! i Czy. 

\!'ln1kamJ orz:v1rnu1e \nteresan­
tów w 11,odz 10-!2 orawnlk wtork, 
(odi L5'-17. sobot:v 11.odz 12-13 
dyt•1rnv oubllcvsta środy l oi21tki 
(Odz IS-- 1~ 

31-50·41 - centrala - 1aczy ze 
wszvs: 1< :ml działami 

21-51-49 - orzedsta wici el w Gdy­
ni ul 3 !\la ia 27/31 nr 6 
Biuro O~ło~zeri Gdari.~lir.. Tar2 

Dr,ewnv 3/7 telefon ~l-3~-80 
Driewnv .łrl relefon CI -35-80 

Cz\'nne iesl w ~odz 8-15 15. w 
•obole w e,odz S--12 ta 

t:.. 

I:PT - Gdvnia l . Gdynia ul. 
I~ Lute~o IO telefon 21-75- 79 
w e;odz 8- 17 

UPT - Sopot t. Sopot. ul Koś-
c1u , ,L<1 2. telefon ~1 -17-8ł w 
eodz 10-17 sobo1y t0- 15 

LlPT - Gdań~K 6. Wrzes?.CZ, al 
Grunwaldzka 103 tel 41 -56-31 
w e;odz 8-18 

OUPT - Gdańsk I Gdańsk . ul. 
Długa Z2128, telefon 31-80-84 w 
( OdZ S-20 

WUP - Elbl&a. plac Slowiań-
11<i 1/3 . 

21-35-59 - dyrel<c!a l •ekretariat 
Wvdawnlctwa 

ln!ormacH o orenurnerac;e udz!P- • 
la.I• w•zvstl<le placówki i,oczty 
oraz Prz~dsiebiorstwa Uon\\.-·1?PCh­
n:, nia Pra!v l K<i:t:>lci RSW 
„Prasa - Ksl11tka - Ruch" w 
catvm k r a ju 

Prenumerat • roczna - 312 d, 
półrocz na - l~ zł. kwartalna -
78 zł mle~l~czn• - 28 zł 

Nan ~dres oocztowy: Redak-
cja .,Wlec,:ór Wvbrze'-a" 80·9-~S 
Gdańsk 1 •krytt<a toocztowa nr 
lllli Nr lndekrn 35065 • 
Zam. 190 - :!'J-1 

W J . 

zaw;edl', zdohn, ając p'rrw,ze miej Rjeko). W fino lach znalazły sie także 

,ce \\' tcJ ,mp ·ezie. po dwa zesoolv z Rumunii i NRD oroz 
O blil~ze sr.~wgóly \Valki gdań- Po jednym z CSRS i Juooslow:i. 

<;z.czan w Grudz:,\dzu pop!·o,.liśmy 

trenera ze<:,polu mg:·. Zy,:-munta Swi 
<lcrskit·i:-o. 

:'\'.asz:i,-m ,:ló\\'n~·m rywalem b) li 
młodzi i-iatkarzc- z :'\IKS '.\tDK W ar­
~zawa, dn·ukrntni mi.,trzowic Polski 
juniorow. \\' bcz1>0Śr!'tlnil'j kon(ron­
tacji nasz zt•spól okazał si1; lepszy. 
Dzi1;ki t!'mu zaj1;liśmy l)icrwszc 
miC'jsC'c \\" tym turnieju. ,1KS ,10K 
\\'arszawa b~-1 tlrugi a siatkarz~ 
Floty :-.winoujście zajc;li t rzc1·ie mic-j 
SC(', 

Radziecka ekspedycja 
na Mount Everest 

Pozostał!' tlrui~·ny otlbiegai)' zna­
<·zni!' po:i:imnpm od <:zolowcj trójki 
Dotlam, że U\\"ic pierwszl' drui.~·n~ 
t!'go turnieju awansują do półfina­
łu ,1r. ktiiry rozegrany zo,tanil' w 
dnia!'h !l-13 lut!'go. ,1ic-j<,C'e nie jest 
jc,zcz!' ustalone-. 

Zespól Stoczniowca w~·~tc;powal \\' 
nast1;pu.iącym składzie; B ogdan fii­
lii1ski, .Janu,z Bic-sia<h, lr!'nt'usz Su­
pernak, Sławomir lma,ZC'W~lo, Le­
szc-k '\urkic-wicz. Krzy~ztot' Kurza 
wa. Krzysztof Turowski, .\ndn:c-j 
lliltlcbrantl, Roman Kaldonek i .Je­
rzy Kalemb:i. 

notował: .\C'II 

Po raz pierwszy radzieccy alpi­
niści o;gani7.UJą wielką ek.,pedycję 

na naj·,\'yższą górę świata Mount 
EYercst (88481 . En:rest :;tal sic nie­
zwykle populanu1 górą i min:sler­
stwo spraw zagranicwych '.\'epalu 
nostanow:lo przyznawać prawo po­
dejmowaria rtaku na szczvt dwom 
e:,spect.,·cjcm rocz:1 e - jcd:-iej wio­
•11;:i. d:·ug:cj - je, en ą 

Rcidziercy alpi,...:ści otrz,·mali pra­
wo ataku ,,. m;e,:ącach kwietniu, 
maju i czerwcu 1!\80 roku. 

Rekonesans przep:·owadzon~· zo­
~,an:e w:osną lfł78 r. W ramach przy 

gotowań sportowcy ZSRR planuJą 
wyjazd do US/\ i atak na najw>·żqy 
szczyt Ameryki Północnej :\1c. Kin­
ic,· (6193 rn) na Alasce. 
·słynny radzlecki alpinista l\Iicha;1 

Anufrikow podkreśl:!. iż chociaż na 
najwyższej górze świata :;tanęlo 58 
śmiałków. stale jeszcze istnieją nie­
przetarte szlaki o kolosalnej skali 
t,rudności. Radz:ecka ekspedycja za­
m:erza spróbować: nowego wariantu 
tra~:,.. 

Kiero,1, nic two przygotowań powie 
rzono słynnym alp:nistom radz;ec­
kim - '70-letniemu Witali Abalako­
wowi i 60-Jetniemu Kir'lowi Kuzmi­
now; oraz dr. nauk f:zyczno-mate­
matycznych Anatol'jowi Owczynni­
kow·owi. 

Had'zreccy alpiniści mają już spo­
ro osiqgn:ęć w ekspedycjach prze­
prowadzanych w masywach Pamiru 
i Tian Szan. ale dl't,·chcz2s ani ra­
zu n 'e uczestniczyli w W\-prawach 
na 8-tys;ęczniki. 1'iajw,Yższv szczyt 
w Związku Radzieckim - P;k Ko­
munizma ma 7-!9~ m n.)').m. 

G -13768 

S I L S IK VW 1200, 34 KM 
oraz c-ześci do !tilnika ~pr,e­
dam. Gdynia, ul. Gniewska 
30 30. po godz. Hl. S -11388 

SYR ES ~ 105 n a 
sprzedam. Gdynia 
nia, Pontonowa 8. 

g waranc_ji 
Chylo­
S -11405 

Mł:R C!::DESA l!WI D :tl)r,e­
dam. Tel. 52-39-92, g odz. 15-
U. G-13~5 

SAMOC HÓD marki Mosltt.-iea 
402 do remo ntu lub na cz~­
ści. tanio sprzed,m. Wiado· 
mość: tel 52-0!-42, d o 15. 

G - 9312 

!iiAMOCHOD BMW 1800 ,pr~e 
dam. Antoni Pietruczuk, No 
wy Dwór Gdań•kl, ul Dny 
mały li, po godz. 15. 

G-1:!MS 

WARSZAWĘ M·20 p o wy. 
padku, mozna prterobić na 
,amochód Zuk. sprzedam 
Rvta Sm!gielsk"-, Gdańslt. 
ul. Le~nic:l<a l 13 m 18. 

G•lWN 

WOŁGĘ now~. odbiór P ol­
mozbyt, rpr~e da m. Oferty z 
cen11 ,.ll4i2" UPT 111·301 
Gdynia I. 

I SPRZEDAŻ 

,JAMNIKI - . s u ~ kl. 
dam. T ~l. :n-69- 55. 

I 
SKORY nutrii ltolorow'.\·ch 
na czapki, murki i kołnier1e 
sprzedam. ,Jan DE:bski, ul. 
żuławska 28 a, 80-039 Gdańsk 
tel. 31-97·?8. G-13'137 

WILCZt:RA awumied,:c-zne,i:o 
sprzedam. Tel. 31-~·61. 

G -137ell 

Dojazd do zakłod6w tramwajami nr 1, 9, 11 I 13 w stronę dziel­
nicy Stogi. 

K-381 

DYREKCJA ZESPOlU SZKOt ZAWODOWYCH Nr 5 

z A w A D A M A, 

ie z dniem 1 stycznia t9n r. 
ZMIENIA SIĘ NAZWĘ ZESPOŁU SZKOl ZAWODOWYCH Nr 5 

w GDYNI-CISOWEJ 
no Zespół S1kół Chemicznych w Gdyni-Cisowej, ul. Pszeniczna 13 

telef. 23-10-53, 23-10-54. 

W SKŁAD ZESPOŁU WCHODZĄ NASTĘPUJĄCE SZKOŁY: 

e Technikum Tworzyw Situcznyeh lm taleqee w specjalności tech 
nologia tworzyw sztucznych. 

• 

liceum Zawodowe nr 6 ksrtałcqce w specjalności mechan lłc 
przetwórstwa tworzyw sztucznych. 

Zasadnicza Szkoła Zawodowa nr 4 ksrtolcqca w zawodach 1 
aparatowy procesów chemicznych 
prretwórstwo tworzyw sztucznych 
kaletnik (tylko dla dziewcząt) 

Zasadniczo Szkoła Zawodowa Pnedsiębiorstwa Robót Malar­
skich i Izolacyjnych „MALMOR" ksrtołcqca w zawodach: 
- aparatowy procesów chemicznych 

Zaoczne Technikum Prretwórstwa Tworzyw Srtucznych na pod­
budowie Zasadniczej Szkoły Zawodowej kształcące w specjal-

- ZiłA!Lh!QOA4;as,:> $ :w.ws 

KOŻt:CH damski (wzrost 1110 
cm). 1.agra niczny. sprzedam. 

· Gdańsk . Oiiwa, Bzowa t/4~ . 
ności 

przetwórstwo tworzyw sztucznych 
- kaletnik Grad kar 

dla biathlonistów 
\\/ Zakooanem odb'.','ło !i;te wy_iazdo\vp 

posiedzenie z-1.rządu Polskiego zv.:iazku 
Pieciobo.iu '.\l'o\voczesnego i Riath!onu 
oośwję~oiv~ snrawom rlyscypHnarnym. 

Tem;:ttem oosiedzenia hYł:V wykrocz:e. 
n:~ celno „ de,1.·izowt 1akich danu!i:ri· 
ła sie ekin~ hiathlonistnw udił ·ac~ ~ię 

na trrnini! do F'i:1lr.n<iii 
Po szc-zeJ,?;ólowym 1.b'actaniu sorc1w:v. no­

stanowiono usunać z kr.rlry nrtro<lo,vej i 
olimp! i~kiei na okrt'S :? lat zrt"·o•łnH< 
Stanishn~..-a Trehunit::, a nfl okre5 1 roku: 

G-13786 

SZCZENIĘTA Wel.sh tenery 
po championach 1przeda:n . 
Tel S3-2ł-26. S -11375 

T(H(JRZOFRETKI ~rte• 
nam. Gdynia • Kolibki. Spół 
dzielcza 14. S-11::.90 

t.ODż żaglowo1 kabino w•. 4-
osobową. typu „ciupet·• -
~przedam Oferty „Zyeie Ra 
domskie". nr ~18ł>te, Radom. 
Żeromskiego 51. K-:.n 

KASK motocyklowy (typu 
lotniczego) spn„dam. 
Wrzeszc-z. ul. Wy•piańsl<i!!· 
~o. os 8. pokój 915. teol. 
41-()9 -88. S-Ua64 

WOZEK spr,<!dAm. 
Elarszcz, Gdańsk. 
skiP.gO H/4. 

Gra :tyna 
Wi~niaw­

G -138:l.8 . 

Absolwenci Technikum Tworr,w Sztucrnych o specjalności - tech­
nołogii twonyw sztucznych oraz absolwenci Za sadniczej Szkoły 
Zawodowej specjałizacfa al)aratowy procesów chemicznych zosta 
riq ratrudnieni w „POUFARB-OLIVA" Zakłady Farb w Gdyni w · 

EKSPEDI :EN T.K:A oru lcob!e­
ta do s prz~tanu w i,iell:arni 
- cukierni •. Oaza tt Pt>tt.tet,. 
n~. Sopot, ul. Ko?ernika fa . 

G -13111 

F.K8PEDIE~T.K:A (naichęt. 

nowo budujqcej si11 fabryce. 

DZI'l!:111:ANA'l' Wyd!iah1 Na­
Wi1aeyjnego Wyż!l'leJ Szkoły 
Morskiej w C'.dyni unieważ­
nia le,:itymację studenck11 
nr 1405/N, na nazwiwko Ja. 
ee.li: Cha chulski, S-11385 

K-370 

MATEMATYKA - kor~ty 
cJe. Tel. 51-20·91. G-9190 

LBCARSKIE 

W Mielcu odbyła się ogólnopolska inauguracjo O limpijskiego Alertu Mło­
dzieży Moskwo 1980. Niz,: pokazy spor towe podczas inauguracyjne j imprezy w 

Andr;i;~ia Ranac-za J,ud,vik:;, Ziehę, w·...,; 
decha Truchana. Leooolda Latawca 
Stanisława obrocht<: .. 107.efa Michniak~. 
Ryszarda Ponikwie. Jó1.efa Ned7.~ i Kr,.y. 
!--7.'tofa Muranke. 

Ponadto \Vsz:vstkim wymienionym za­
wodnikom \'-"Yd ano roc7..ny zakaz \vy jaz­
d ów 1.a!(ranicznych w cela<'h soortov,ych 

M.\ GSETO F OS „Grnndfg", 
rzeźb,: .. makond~" oraz ma­
slti afrykański~ okuyjnie 
sprzedam. Gdańsk. ul. Glf!­
boka 1417, godz. 11-1~ 

'nif!J ~ !.c,potu) do cukierni 
pctn„bna. Sopot, Koeciusr,kl 
Jl a. G-t38i2 

1. I. ton r, ,., Starogardde 
Odań1kim z,:ub!ono <1utą, 
męlik'I, zlot11 obrączki, - tra 
s.a od rynku do Kruczkow­
rki~o. Zwrot u wysokim 
'IA<-ynagrodzen!,.m. Starogatd 
Gdańllki, Kruczko"'uiego 8. 

DR habil. Józet Bielu!, le­
kari - 8tomatolog, specjall• 
,ta protetyk, pnyjmuje 
Gdan5k • Wl'URCZ, al. Zwy 
c!ęstwa aa, tel. 32-37-9'1. 

mieleckiej hali. CAF - Lokaj - Telefoto 

I MATRYMONIALNEI 

WDOWA lat 58, bezdziet!"la, 
dobrc~o charakter u. mila, 
pozn:, inteli~entncgo. sym­
patycznego - pana. również 
bezdzietnego. Roz\vied!eni 
wyklucz:ent. Cel matryn~o-
nia lny . Oferty „S:\11- 114:!o 
UPT 81-301 Gdynia J. 

I LOKALE I 
no WY"IA.JĘ<" IA we Wrze­
szczu 4 pokoje z tele fonan1i 
i !-'.anitariami. na pomicsz-

. czenia bi ur owe. Tel. 41 -~6- >13 
G - 13H3 

---------·--- -
M-5 \.vła,nościow@, z F.!o:ira-
żPm, na Przymorzu, ~prJ:e­
dam. Oferty ,,13253., Biuro 
O~łoszeń 80- 9Ja Gcla1isk. 

Rll:J .S"O - Bi .\Ł/\ - ~J-3 
zamienic nc1. mieszkanie v.; 
Tró.lmieście . •Wiadon1ość : -
Gdańsk - Wrzeszcz, ul. Ko­
C'hanowskiego 68/2, G-13701 

l'>UESZKA:--.TF­
iptażow~. starł! 

rlwupoko,iowe. 
budownic':wr,, 

zamieni,: na dwa oddzielne. 
Wrzeszcz, Chopina 27/3. 

ZAll-[IJ;XIĘ pól willi (WlRS· 
ność prywatna. CO mieisó<ie. 
telefon, ogród) i ~l-1 wy­
kupione - ob:~ na Przymo­
rzu na domek .iednorodzin­
ny lub mieszkanie 4-5-p.,ko 
io\ve. telefon, w Tró,imieS­
cie. Oferty •. 1:n10 Hiuro 
Qis!oszeń 80- 958 Gdańsk. 

M · l na Przymorzu (wy1<u 
pione) sprzedam. o~~rty 
13711" Biuro Ogło,.,eń B0· ·158 
'Gdań•k. 

z ,ll-fll::--IIĘ Rpóldz!elc,e 1'! ·'1 
dwupokojo\vc \\' Brzeżnie -
na \•.rit::k.sze w Tro.i '1ie~cif:" 
Oferty „13727" Biuro Ogło­
szeń R0-958 Gdańsk . 

n W A mtcszkania spóldzt~I­
c.-ze ~1-2, atrakcyjna lokali-
7.;tCja, mogc: rtać w roz.licn· 
niu za mic,~zkania 3-pokn.l0· 
we. Oferty „13762'' Biuro 
O~łoszeń R0-958 Gdańsk. 

J\1-4 na Przymorzu zam1emę 
n~ dwa mni@,j~ze. n~ jch_~t­
nle_f w Oliwie Oferty „n7S9" 
Biuro Oi(łoszeń 80- 958 Gdansk 

Z.\.'\llEl'óIĘ inieszksnie nwu­
pokojowe (20 i Jl ml. WS7Y· 
stkie \vygody, w cent.rurn 
Gdyni - na mieszkanie 3· 
pokoiowe, n1oże być z ffi'}Ż­
liwością wykupu na ·.,·!as­
ność.- tylko w Gdyni Of,~~ty 
.,11378" UPT 81 -301 Gdynia I. 

Z.-Hll EXIĘ l\1-S Obłu ie Leś­
ne - n.a d\va oddzlelne rnie 
szkania w Gdyni. .okolicach. 
Tel. 21 -8~-5I, prosić .!rP!lfl. 

S-JJ427 

WLOC.ŁA \'1,'EK - mieszk.anii, 
trzy]'.)okojowe z kuchnią i 
łazienką t.amieni<: na mie­
~zkanie ró,vnorzedne lub 
mniejsze w Trólmie~ciP 
Oferty „11422'' t;PT 111 - :,01 
Gdynia l 

z \MIF:1-JĘ mtl'<'!•kan1@ ~-po 
ko,iowe o pow 5~ m kw„ na 
Obłużu LP,nym, na podobne 
na tras:it'! Oliwa \\.'rzesrrz 
Tel. 52-04-80. G-1 H59 

r!L~IE po•t.\lku.ie M-3. M-2 
I'· umcblowanel(o na okre, 2 
-,, lat. Oferty z ceną .. l'l8:!3" 
Biuro Oitlo•zeń 80-D58 C'..dań~k 

G-1389S PROFESJOSALNA ;trupa 
wokalna przyjmie wokalistę. 

KAFF.1,Ki !P">edam, T„J_ 12- Wymag,me średnie wyll:ntał-
4.pOKO.JOWE lul:l J-poKojo- 32-B3. S -11128 cenie. ure!lu lowany atosunek 
we, wlasnościow~ rniesz'<a· do &!użby wojsl<ov:eJ. 7,gi.,. 

I I ,:unia l informa cje: telefon 
nie w Trójmieście , chęt,n!r: z PRACA 
11:arazem. t-::upi(!. , Oferty ~ łl·il!-17, "' ,:.odz. 15- 18. 
,.13835'' Biuro Ogłoszeń l!0-958 ___________ _. G-13NO 

Gdańsk. 

0-1Wl7 

WP.Il O!G dynt. u niewat­
nla za11ubiony bilet wolnej 
jazdy .,P" nr 4181, na naz­
wiska Pietr Reela!. 8·1141H 

G-ta77ft 

I ROŻNE I 
CYKLINOWAN II!: - lakiero­
wanie parkietów, .,~Jn-
preu" tel. 52·ł4-94. 0-13129 

WYN A,JMĘ pokój bez<iz1et­
nemu n1ałżeństwu na rok. 
Józe(" Polek, 80-410 Gd;ińsk-

M \SZ\"NOPI SA?o.! E przy.im,:. 1 Ili 
Tel. 51·20-91. G - 919_3 _____ z_G_u_e_v _ ___ '·----------· NAPRAWA maszyn do ny-- NAUKA ei.a - naprawa u klienta. 
POMOC domowa na około~ _ tf!l. &1'-87-53. . O·Hl31 

\\'rzeszcz, ul Raczyri~kie~o 
12 d/1. G · 13325 

POK(J,J wynaJm~ pani pra­
cu.illCej. Tel. 52-11-99. 

j!odzin dziennie potrz~bn~ 
do osób dorosłych. Warunki 
bardzo dobre . Gdynia - Wi­
tomino, ul. Bohat~rów Get­
ta Waruaw8ki~o nr 37. 

G-134~ 

__________ G_-_1_3_H8 KF.I.Nr-:RK.,; .od l. O?. ?7 r, 
na w~·jazd to drugi mi~UłC 
utrudnie. Wuunkl bardzo 
,tobre. Tel. 52-27-78. G-1371? 

K l"P I Ę mieszkanie dwupoko­
io\VP n~ terenie Sopotu -.­
Gdyni . O(er1y z ceną „ll413'' 
t:PT 81-301 Gdynia l. 

M~4 spółd1ielc1e, Przyn1orze, 
~znienic n.1 dwa M- 2. inn~ 
propo,ycje. Oferty „l I 40n" 
t:PT 81- 301 Gdynia I 

7.AMtf:NIĘ komfortowe mi~­
s>.kanie dwupokojowe (.,lto­
kM,k:"l n• 3 pokoje • co. 
Wiaciomo~ć : Wrr.es,cz • z.,. 
•Pll, Pllot6w :IO H-7. 

('lJKIERNI K oru uczeń DO• 
trzebni. Cukiernia „snrlot•. 
ka", Tczew •. Jedn03ći N~ro­
du. r"ll: Gdafukiei . G -13729 

l';TOLARZA rneblOWPfO OU1. 
uc.'.nia przyjmę. Oliwa. Grun 
wa ld~ka SU. G-137:lO 

MALARZY 1 uor.oiów ta­
trudn;e. Zakład Malar•1<i, 
tel. :ł2-l!tl·11, po IOdE . ID. 

8-11:Jea° 1 - 11~!19 

u:-;1wERSYTET Gdań~ki u­
nieważrua 1„gitymacjt służ­

bowa nr !35e/75, na n.u.wł• 
sok Bol(usl::iwa }.falankow-
ska. G-12317 

DZIEKASAT Wydlllalu Ad­
mlniatracyjneJto WSM w 
Gdyni unieważnia leqitym a­
c,lf) studenc.1<11 nr 1113/A, na 
n~zwisko Jerzy ól!IU\\'eki. 

g.11sK 

USlF.WAŻNIAM piecUtk~ o 
treśct „doc. dr )la bil. ,Tórl'f 
Bi„lakt, Gd -WTZNZC!, at. 
z-,.·yci,mwa 53, nr rej. 1034 ' . 

G-13718 

DZIEKANAT Wyd:,;lalu Ad­
rnlnistrac:vjne«o WS".\ł w Gdy 
ni uniewatni11 le.gitymacjf! 
1t ud~n ck'.11 l'l!' 112/ A, na naz­
wl•ko Ry9Zard Orlowski. 

S- 11W'ft 

.'ISYSTF,ST PU:Y!lOtowuje do 
maiury 1 egzaminów w,itf!p· 
nych t matematyki i fizyki. 
Tel. 53-12-!7, po 1ft. G -1?517 

ANGIELS KI P<)e2!ltkującym 
i uawaMowanym, 'l'el. 41-
lJ-SS. G-13459 

,,OSWIATA" prowadzi fAPi 
'!l'lf n.a kuny kreśleii teen­
nlezn:vch ora~ kroju I uy­
m dla potru•b wlunyel'!. 
Zapisy - Wrzenct, waryń­
ll"kiego 4, tel. 41-:11-82. K·ł43 

FIZYKA uczy as:,.-1tent. 
Tel. 31-:n-H, 1octz. lli-17. 

G·l38tl' 

STUDl",N T PG Udldeui kore­
petycji - mat~matyka I fi­
zyka oru wykon\lJe priic~ 
kreślarskie . Tel. 41·88-06. 
j(od-e. IS- U . 0 -13898 

ZE!iPOŁ lnatrumentalno-wo• 
kalny - Imprezy, wesela, 
tel. 5148-25. 0 -13792 

POSZUKun; garatu w ok,,_ 
llcy Szkoły Monikiej - Ko­
synierów, tel. al-9e-M. 

S-11400 

GAZOBETON pustaki 1500 
sztuk zamienię na inne ma­
teriały budowlane. O!erty 
,.11411" UPT 81-301 Gdy­
nia 1.· 

POSZUKUIP; taruego ,:ardu 
Oferty „13837" Biuro OClo­
azeń 80-958 Gdań1k. 

tł. XII ~ln,v plea - lrun­
del. duty, czarny, podpala­
ny, brązowa dub morda, 
uszy duże zwisające. Wabi 
,tę Dżek. tel. n -0'7-29. 

CJ-1l8!14 

TKANINY 
O_DZIEŻ DZIEWIARSTWO 

. OBUWIE 

Sklepy. branżowe 
Wojewódzkiego Przedsiębiorstwa 

Handlu Wewnętrznego 

zapraszają 

G LANTERIA 
tani • I 

, 
~r • IO o 50 roc. 
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ojak na czele demonstracji Rozmawiamy z Z. Mrożewskim 
Bez specjalnego entuzjazmu przy­

jęli polscy telewidzowie pierwsze 
odcinki serialu amerykańskiego 
,.Kojak", którego bohaterem jest po­
rucznik policji o tym właśnie naz­
wisku, zwalczający nowojorskich 
gangsterów. Tymczasem na Zacho-

dzie me słabnie ogromna popular­
ność tej postaci, a ostatnio popular­
ność ta doprowadziła do dość ory­
ginalnego incydentu.1 

Oto nowojorscy policjanci posta­
nowili zorganizować demonstrację 
na ulicach swego miasta, pod ha-

Reżyser Jerzy Kowalerow'cz rozpo. Wypływało to - jak sądzę z j~o 
czat nakręcanie zdjęć do filmu ufności do ludz,. 
„Smierć prezydenta", ukozuiaceao dra 
matvczny epizod w dz;ejoch no~zeqo 
narodu, iakim bvło zabóistwo Gabrie­
la Narutowicza. Postać tytułowa aro 
Zdzisław Mrożewski, z którym rozma­
wia dz'ennikorz PAP. 

- Podobno występuje pan w tei roli 
bez charakteryzacji? 

- Poza wąsikiem, który w tym czosie 
był modny, o któreao n·e no;zę. Po­
noć 1estem oodobny do prezydenta. Z 
domu przed woino zaoomietołem zdic 

cie dwóch bro-ci - moieqo oico i stry­
jo, Na tej fotoQrofii oiciec wvalada 
tok. iokby był bliinioczym bratem 
Narutowicza, Rysy tworzy wprost ide,1-
tl"czne, Pon,-0-woi oodob'eństwo moje 
do ojca ,est duże, chvbo w ee troche 
przypom;ncm Narutowicza. 

Plebiscyt „ TK" i TWP 
, 

na naJlepszv 
spektakl Teatru TV 

„Tygodnik Kulturalny" I Towarzystwo 
Wiedzy Powszechnej ogloszojq dorocz­
ny plebiscyt no najlepszy - zdaniem 
telewidzów - spektakl Teatl'\J TV. T& ~­
widzowie wvbiorą najbardziej wartoś­
ciowe pod względem ideowym i ortv­
stycrnym przedstawienia spośród pre­
zentowanych w 1976 roku premier po­
niedziałkowych i piątkowych w TVP. 

Udział w plebiscycie mogq wziąć za­
równo osoby indywiduolne, jak i Klu­
by Miłośników Teatru TV, dziolojące 
przy szkołach, domach kultury, biblio­
tekach, świetlicach, klubach „Ruchu" i 
,.Rolnika", uniwersytetach powszech­
nych oraz innych placówkach kultural­
nych i orqonizacyjnych. 

Twórcom spektaklu, który %Ostanie u­
znony przez telewidzów za nojlepszy, 
wreczony zostanie - no ręce rei:ysero 
- pamiątkowy medal wedłuą projektu 
artysty plastyka Stanisławo Si,kory. Pio 
kietki z minioturą me<łolu oraz dyplo­
my uznania otrzymają wszyscy wsp6ł­
twórcy I realizatorzy nagrodzonego spek 
taklu. 

Odpowiedzi w plebiscycle noleżv 
nadsyłać no kuponach zamieszczonych 
w bieżących numerach „TK" lub no 
kartkach oocztowvch do 5 lutego pod 
adresem: ,.,Tyqodnik Kulturalny", 00-
131 Warszawo, ul, Grzybowska 4. 

NA SRODĘ - 19 stycznia 

BARAN (21. Ili. - 20, IV.) 
Joko-ś jedno, ważna sprawo 
qo,ć bedz'e zostonowienio, 
zie odmowy - nie nole<ioJ. 

BYK (21, IV. - 20. V.) 

wvmo­
W ro-

Dzień zapowiada , s:e bardzo cie­
kow;e i to w qro,nie miłeqo towo­
rzvstwa. 

Bll:!NIĘTA (21. V, - 21. VI.) 
Twoie sprowv osobiste nobiero!ą 
obecnie włościweqo tempo I wkrót 
ce s-ie wvio-śniq. 

RAK (22. VI. - 22, VII.) 
Otrzymasz korzystną ofe,rt11, o e­
nerą io z iako sie do nie, zobie- ~ 
rz,esz bardzo sie opłoci. 

LEW (23. VII. - 23. VIII.) l 
Próby protestów na nic sie obec­
t'fie nie zdadzą. Mooa Cie tylko 
wprowodzić w zły no,stról. l 

PANNA (24. VIII, - 23. IX.) 
Możesz spokoinie m:i,l'zowoć swo-
je zom'e-rzen,io. Nie zwracaj u-
wooi na docink' z.noiomych. ~ 

WAGA (24, IX. - 23. X.) ~ 
Twoje scrawv u-kł,.,daio sie obecnie \ 
zupeln 'e nieźle. Wkr6tce nastąp ! 
finał. 

SKORPION (24. X. - 22, XI.) 
Warto zachować pewien dysto:· 
wobec swoich rnoj01mych. Uważa 
aby nie popeJ,iić ja,kieqoś błędu 
w ich qronie. 

STRZELEC (23. XI. - 21. XII.) 
Tv:ko c,erpl:wośc:a możesz osia 
nać to, no czym Ci tak bardzo zc 
leiy. 

KOZIOROŻEC (22. XII. - 20, I.) 
Unikasz ostatnio ko,n,to kłów towo­
rzvskich, ale nowo mojomość bę­
dzie o~rakcyj,no. 

WODNIK (21.1. - 18.11.) 
Jeśli nie masz przekona,nio do ko­
qoś, kto Cie interernwol, nie r(J­
szoi soro'WY z mieis-co. • 

RVIY (19. li, - 20. Ili,) 
Nie możesz okazywać ni~zodowo- !\ 
lenia t-,,m, którzy chce Ci oo-móc. 
Zresrt11 wvmV'ŚI coś lepszeqo. ----~ 

słami wyższego uposażenia •i lepsze­
gol wyposażenia zawodowego w wal­
ce o bezpieczeństwo nowojorskich 
ulic. Władze zgodziły się na tę dość 
oryginalną manife~tację, prawdopo­
dobnie licząc, że wywrze ona presję 

na oszczędny budżet miasta, właś­

nie w dziedzinie polepszenia bezpie 
czeństwa publicznego. Warunkiem 
byjo jednak, aby manifestujący by­

li ubrani po cywilnemu, 

Do demonstracji takiej rzeczywi­
ście doszło i podobno w dość weso-

łym nastroju, a na czele pochodu. 
pod flagą Stanów Zjednoczonych. 

znalazł się, niesiony na ramionach. 
aktor Arystoteles Sava las, oopular. 
nie nazywany „Telly", kreator dziel 
nego nowojorskiego 

rucznika Kojaka. 
Policjanta, po-

.Aktor postanowił bowiem pomóc 

swoim „kolegom" i: serialu, w ich 
walce o to, aby ulice Nov,:ego Jor­
ku były bezpieczniejsze. 

Pyto się pon jo,k czuję się w roli 
prezydenta Norutowiczo? Chyba tro­
che tak iok Narutowicz po wyborze 
no prezydenta ... Przede mną ogrom 
procy i oqrom odpowiedziolno~ci, zwiq 
zonej z w:ernvm przedstowien-iem tej 
postaci. Trudno coś wiecei powiedzieć, 
iestem dopiero po dwóch dniach 
zdięć i, jak no raz e, te p'erwsze sce­
ny - przejażdżko konno po Łazien· 
kach - nie były szczeqóJn:e męczoce. 

- Kulminacja nostqpj no sto?nioch 
.,Zachęty", kiedy sfanatyzowany ! 
endek Eligiusz Niewiadomski, 
odda śmiertelne strzały? 

- Będzie to kulminacyjna sceno fil­
mu, jednok chyba nie najtrudniejsza 
sceno dla mnie. Z pewnościa w ecej 
nopie~io i trudu kosztować bedo ta­
k'e sceny, iak choćby .rozmowo ze $ta 
nisławem Thuquttem - prezesem Klu­
bu Poselskie.ąo PSL „Wyzwolenie", w 
której waiv sie decyzjo ka,ndydowanio 
przez Narutowicza no stanowisko pre· 
zydento. Trzeba dobrze wvorać wszy­
stk;e niepewności i wahania w zwiazku 
z tą decyzją. Niełatwo też będzie za­
orać scenę po wyborze, w której No-
rutowrcz otrzvmuje poqróżki l!sty 
pełne oszczerstw i pozostaje w Bel­
wederze samotny, skazany sam no s;e. 
b'e, 

- Czy przvpomina pan sobie wyda· 
nenio z tamtych lat? 

- W 1922 roku, a wiec 54 lota temu, 
byłem jeszcze małym chłopcem, tok że 
samych wydarzeń nie pom·etam, ale 
ponieważ mói stryj - Leonard Mro-
iewsk.i - byt posłem do Seimu Z U· 

aruoowan 1o Leopoldo Skulskieqo, w 
domu czesto rozmawiało sie no tema­
ty pol'tyczne Pom'etom iedvn:e smut­
no i c'eżko otmosfere tamtych d'li. 

- Jak toznojomiol sie pon z posta­
ciq prezydenta? 

- Głównym źródłem były udostęp· 
nione ek,pie realizocv:nei pamietnik; 
Tadeusza Hołówki, które zowie-raja 
szczeoółowv życlorys prezydenta. Czy 
tom też „Ksieoe pomiotkowq'' ze 
wspomn,eoiami ludzi, którzy styi<o'i s ę 

n·m, 

- Jakie cechy po~toci, która pon 

. Rozmawiał: MAREK GAJEWSKI 

IMWS 1 WMM#EiEFWMPM414P. §? ww+ łf&MIS&i 

„Cim i Tinis" w Moskwie 

Węgierska śpiewająco grupa „Cini i 
Tinis" prowadzona przez znaną pi-osen­
karkę Saroltę Zalatnay, przebywa obe­
cnie na sześciotyqodniowym tournee w 
Związku Radzieckim. Następnym miei· 
scem pobytu popularnego trio będzie 
Londyn i występy w brytyjskiej TV. 

CAF - MTI 

Obie inają 
włosy blond ... 

Kojak odtwarza, najbardziej panu odpc,wio· 
doją? 

J 

Na zdjęciu: SavaJas vel 
20 lat 

niesiony przez demonstrujących po-

licjantów przez ulice Nowego Jor-
ku. (sicr) 

- To, że potraf;/ potrzeć ze zrozu­
m'en iem nawet no swoich wroqów, 

;;w;we ł!fMM 

arino znów w modzie 
r 

Przez wiele popołudni młodych 
widzów w Polsce fascyno,vały przy 
gody pięknego konia Karino. Te­
lewizja emitowała ten program 
dwukrotnie: od lutego 1975 r. i od 
maja 1976 r. - w trzynastu odcin­
kach. Dzieje konia Karino. a rów­
nocześnie wszystkie konflikty, jakie 
powstały między ludźmi. którzy o­

'piekowali się koniem - ooznali tak­
że widzowie CSRS. NRD, RFN', Fir 
landii. Portugalii. Danii. Norwegii, 
Szwecji. Jugosławii I Bułgarii. 

Na ek·o•w naszych kin wchodz' k'J. 
ko nowych flmow polskich. Bez wqt. 
p1en ·o ·ed.1ym z c ekowszych ies' 
eo eka opow esc „Czerwone ciernie", 
przenoszoca nos w pierwsze lota XX 
w'eku, Fil'll Heol,zowo/ Julian Dzie­

Serial filmowy „Karino" nie był dzino, który razem ze Sta.,·sławem 
arcydziełem, oparty został na pro- Grochowiak em iest równ ei autorem 

scenariusza, oporteqo no powieści 

stych schematach dramaturg1cz- Wlodvslowo Rymkiewicza - .. Czas po-
nych, ale ważnym elementem była I iedno, trawo porośnie'·. 
tu przyg-oda i. .. C{) tu wiele ukrywa, Jest to opowieść o wydarzeniach w 
relaksowy charakter filmu. Reżyse- Łodzi w roku 1905, o w·elkim powsto-

. 'państwa 
Matysiaków 

Kiedy orzed dwudzies:u loty 
roz pie:wszv przemówili z anteny ra­
d:owei sen:orzv rodu - Helena i Jó. 
zet Matysiakowie, o,utorzv oow·esc1' n'e 
przypuszczali. że stworzone przez n,ch I 

pos_!a6e s(ono , s;c przedmiotem roz-1· 
wazon soc'oloq:cznych oraz o·oc no ­
u!rnwych, nie mów·oc o niemal no­
tvchm'ostowei oopulornosc, Poczawszv 
od tomteao qrudn·oweqo w eczoru 
1965 roku, sympatycy Matys'oków zło­
żyli im jui po,,ad 1 OOO wizyt, spędzając 
z nimi po,1od 500 qodz11, co - przy 
iednorozowvm spotkon·u - wypetn;/o­
bv ok. 3 tvaodni, 
Utożsom:on'e PP. Matys oków i ich 

przvjc,iól z aute,tycrnymi oostociomi 
wpłyncło również na powodze~;e zo:-ni 
cio•varwch w mieszkon't; no Dobrei 
okcii społecznych Tu bowiem podlv 
oierwsze słowo o potrzeb'e wznies·e­
nio domu renc:stów, dz'eki czemu pa- Obie sq oktorko:ni i obie mojq wlo­
svoolv sie dary od słu=haczy na bu- sy blond, ole no tym kończy się podo­
dowe domu, który otrzymał im e „Ro- I bieństwo. Amcrykonka Julie Christie re­
dzi'1y Motysioków". W podobny spo- prezentuje typ romantyczny w przeci­
só::,, _z;och'ło sie i u~1eczywistnilo 'deo I v.;ieństwi_e do swej anąie!skie_i koleżon­
zb.01k, złomu metol, koloro'Nvch no k1 Gold1e Hawn, preferuiqceJ role ko· 
pomnik Bolesławo Prusa w Worszo- mediowe. Razem wystepowaly w 1974 r. 
w;e, no który to zaromadzono 8 to-n w tilmie „Shampoo" u boku Warrena 
cenneao tworzywo I Beetty. CAF - Camero - Press 

,,Czerwone ciernie" 
ni u pc,lskieqo pcoleto otu, o p € .v 
szym tak potężnym wystąp1e 1-1u re­
wolucyjnym w całym ówczesnym im 
perium co rsk1m, Wkrótce h'stor a od no 
towala nostęp11e wys ta p,en,a - w Pe 
tersburqu, Moskwie i innych ,iostac~ 
- centrach pczemys owych no obszo 
rze cale-i mono rchi; Romorowych 

Na ul:coch Łodzi doszło wówcrn 

rował Jan Batory, który by! także r---------------.,,,,.-------------------

do budowo n- a bary kod, które szarżo­
woli kozacy W wołkach w m eśc,e 
zq. seto 300 osób, a O Kolo tysioca od­
oios!o ro'1y, W innych miastach Polski 
c':JSzło wówczas również do masowych 
wy, ac e'i, robo r ków i mlodz'eży 

nkolre Wydorze-,'o 1905 roku - tak 
wysoko oceniane przez Lenino - mały 
10 z,e-nioch polskich zaboru rosy -
,k,eqo cha,akter walki o wvzwoler e 
0 połecrne narodowe, Woi'ko to w 
peln poparto została prze-z rewolucyj­
·e uąrupowanio rosyjsk:e, o nowe! 
•endencje sol dornośc1owe l wolczqcq 
polska klasa robotnk:zq dały o sob,e 
11oć w woisku carskim, użytym do stłu 

mienia p0wsta~ia. 
autorem tego niezbyt skomplikowa­
nego scenariusza, razem z Janen 

Dobracz;,ńskim i 1Iarkiem T. :\'o­
·.vakowskim. 

Pomysł - aby trzynastoodclnko­
wy serial zaadaptować na duży ekrati 

- Jest dość ryzykowny, tym bar­
dziej, że wersję filmowa przygoto­
wa,no w dwóch seriach. Ano. zoba­

czymy co na ta powie młodzieżowa 
widownia, z myślą o której przecież 

film zrealizowano. 

Przypomnijmy Jesz.cze. że w głów­
nych rolach filmu występuJa 

Claudia Rieschel (jako Grażyna Bar 

ska - tej austriackiej aktorce swo­
jego głosu użyczyła Janina Boroń­

ska), Tadeusz Schmidt, Karol Stra,­

burgcr. Zdzisław Maklakiewicz I in-
ni. (Sier.l Robotnicy Łodzi wyszli na ulicę ... Scena i filmu „Czerwone ciernie", 

Tok'e jest tło fdmu, którego główny 
,vqtek dotyczy- uwiklane,io w niełat­

we sprawy zwiarków osobistych Ste­
ono Wo;n·cza - z pochodzenia szloch 

c1ca, człowieka wvksztalconeąo, któ·y 
ednok ostatecznie staie po stronie 
robotników. 

Postać Wo i!l czo prezentu e Jon N<>· 
wicki, a ob;e jeqo ukochane z dNóch 
odrebnych środow:sk - Emilia Kra­
kowska i Barbara Wrzesińska. Role o­
ficera rosyjskieqo, zwiazoneao z pol­
skim ruchem rewolucyjnym, kreuje 
zu1any rodz:ecki aktor Władimir lwa· 
szow. 

Proco no,d filmem trwało ll!"rv lało, 
je-Qo premiero odbędzie sie w roku 
obchodów 60-lec (I wybuchu zwycies­
~'ei spocjalistvcrne-1 Rewolucil Poź­
drierrikowe-i. 

cs:ei-.> 

DZIŚ 

Piotra, Małgorzaty 

JUTRO 
Henryko, Mariusza 

GDA:qSK Tl::Al'R „W'l'BRZEZE" 
- Białe malżeń•two, g 19 

GDASSK-WRZESZCZ TEATR 
,.M[SIATl'RA" - Kramik :\liko­
łaja Gwiazdora. g. 14 i 17 (przed­
stawienia zamknięte) 

SOPOT TEATR K.\MERAL:-.Y 
- Okapi, g. 19 

GDYSIA TEATR MlJZYCZ:-iY 
- Promise~. oromises. ~. 19.15 
ELBLĄG TEATR DRAMATYCZ 

SY - Okolicznosć lai:-odząca 
gościnny występ Teatru Drama­
tycznego w Gdyni. g, 19 

IMPREZY 
GDASSK, KAW!.\R:-.1A D0:\<11-

!\lb.ASSKA. Targ Rybny 9 - ;,,;ight 
Club nad Motława - w g. 21-

3'.00 
GDASSK K'.\l:PiK, Długa 35 -

KLUB FIL•tOWY ,.E:11" :\fi. 
strzowie kina - film Zawod re­
porter, reż, M Antonioni. g. 18 

GDASSK KLt;B MUZYCZXY, 
ni. Ogarna 27 - Wtorek jazzowy, 
koncert grupy Warsztat z Pozna­
nia g. 18 

STAWY 
GDARSK KMPiK „PRZYJAZS°". 

Dlu1a 35 - wyst. plakatu spo­
łeczno-politycznego - w 11.. 10-21 

GDASSK KMPiK, Długi Targ 30 
- wyst. fotograficzna wars,aw­
skiego Towarzystwa Fotograficz. 
nego - w g 10-21 

GDYNIA S.\LO:-; SZTUKI BW.\, 
Oerdowskiego li - wyst malar­
stwa Teofila Ociepki - w g, 12-18 

GDY:,,ilA K:\ll'iK, Sniętojanska 
SS - wyst m„Iarstwa Janusza 
Oslcldego PWSSP Gdańsk prac. 
prof, Sramkiewicza (kawiarnia 
'klubu); wyst, prac nauczyciel, pia 
styków ZNP dla uczczenia 50-le 
cia m. Gdyni (malarstwo. <(rafl­
ka. tl<anina) - w g 0--2! 

GDYNIA SAi.OS WYS'fH\'0\'l'Y 
przy Skw~r2e Kościuszki (teren 
Targów Rybnych) - wysi. Janu­
sza UkleJewskiego - Gdynia w 
o'>iektywie - w g, l2-18 

MUZEA 
~l'ZEUM HISTORII ML\STA 

GDASSKA - Ratusz Głównego 
~li.ista - w g. 10-16 

•1uzEt::-.t ARCHEOLOGICL:-;E 
- wyst, stała: Pradzieje Pomorza 
Gdańskiego; czasowa: Zabytki 
kultury na znaczkach oocltowych 
- wg. ll-18 

OLIW.'I. PALAC OPAl'O\V ~ 
wyst, stała: Sztuka tujowa Po­
morza Gdańskiego XV!ll-XX w.: 
czaso,"'·a: malarska r\'la.k~vm'iliana 
Kasprowicza - w g l!-16 

GD'l'SI!\ Mt:ZEt·:-.1 OCE.\:,.O. 
GR\FICZ"IIE I ,\hW.\RJl):\I '.\!OR­
SKIE MIR. •l. Zjednoczen!a I -
w g ll-,8 

'IHJZF:t:lł MAR\':'1.ARKI WO-
,IE:-iSE.I bulwar Nadmorski 
F~k-spozycJa uzbrojenia broni 
morskiej _ w g. 10- 7 

KINA 
GDAS'SK SR0D'.'IUE5.Clr: LF-

s1:,. GR.\D - Plonacy wieżowiec 
(USA) od l. 15 g. 10 13. 18. !9,30 
KAMERALXE - Przygoda z pio 
senką (pot) bez ogr. g. !5.30 
Heroina (NRD) od l. 15. g 1,.JQ, 
20. PIAST - Xi• ma dymu bex 
o,:nia (fr) od L 18, g 19. sn·oy.1 
'.\'E Ż . .\K - Chinatown (USA) 
panor. od I. 18. g 1530 !9, GE­
D.·\ SI A - Tom<io Paluch (fr) be, 
ogr . . g. 16. l ' cierzka i;an,;ster'.l 
(USA) od l. 18. g 17.30 19.30. 
ORt:SI .\ KOSMOS - Złoto dla 
zucl1"'ałych 1jug) bez ogr g l~. 
Stroi: plaży w ~ezonie z:ilnowym 
(jug) od l. 12. g 19 

WRZESZCZ BAJKA - Kabar~t 
(l'SAI od I 15. g IO 1 2.30. ,5. 
1,.30, 20. z;,,;1cz - \.-anti (ufAl 
od t 15, g. 15 17.30. 20. 7. \\\IS/.\ 
- Blizna !pel) od I. 15 g 1•, 
'irch hestia zdycha <'rJ od l 18. 
,. 18. 20 

OLIWA DE.LFI:-. - Wesołe hi­
•torie (radz) bez o~r., g i5 •5, 
Taka la<lna dziewczyna (fr J od l. 
18, g, 1, 45, 19 45 

..-owy PORT I Jl.\,J \ - Wr,o• 
(pel) od t. 12, g 16, 18 2(\ 

SOPOT B .\LTYK - Ronunl}CZ· 
na \ n::i•I ka iangt od ł t R g, 15, 
17.30, ,lilo~na eduJ<;acja \\ a1~n1y. 
n;1, (tr) - film w wersJi oryg'nal­
nej. list~· dialo~o\ve c,:ytal'lP (t 20 
ro1.o..-1 \ - Tr~dowata (po') o I 
L 12. g. 1~. 18 20 

GDl''-IA SROIHIIESC'IE • W \R• 
SZ \W\ - Alicja ju:! lu nie mi<'­
'lka (USAJ od 1 15. g 11 1.115, 
15.30, 17,45, 20, GOPL\'-A - Pło­
nąc~· wif'żowiec IUSA l od 1. 15, 
I(. 10. 13. I~. !9. STI'!)YJ-.;1-; \. 
TL.\:-,iTJC - 'foma<z (fr) od I 15, 
~- 15.JO. 17 JO. 19 30, 'lil'lsna ectu­
kacja. Walentyna (fr) l •s•y dia 
lo,;ow" czyl~n" - g 20 

OKSYWIF' ,1r:n \ - Raśrl o .Ja­
•rtrm Snknle (radz) od l. 18 ,; 19 
OHLC:ŻF. :\I.\RY:S.\RZ _ :\lał­

łonkowie roku nru,:iP,:o (fr) od 1 
15. ,:. 17, 19 

oni.owo :--.EPTI':',' - rreru,a 
(ra<lz) od t. 12 I(. l 5. Rzpu ew!> 
od l. 18. ,;. 17, 19.:io 

GRABOWF:K F.\I.A - SPkr,ia 
oprejalna (fr) od 1. 15. ,; I~ :w 
T7.4?i, nzi,.,\.l"'Tyna do rtzirrka c,v•l 
od I. 18 ,:. W 

c11,·1.o:,.1A rRO:\TIE:"\ - 1·1za­
na wótlz .\ parzów (NRD) bez ogr .. 
g 15, 17. fłialy ha.szl\'k rra,J ) o-:! 
I. 12, ,;. 19 . 

Rl.111·\ ,\l'ROR\ Ostatni 
•kok can,:u Olsena (dun) bez 
oer .. (. Hi, lR. Lotta w \\"rilnarzf' 
(:-,iRD) or! I. 15 I( 20 

l'IH'SZCZ liR \lil.'S - ZdOll\'W• 
er nieha cra<lz) bn. ogr g. 17 io 

TCZF\\' \\'!Sł \ - Skarh n~ 
wy„pip (run1) hez o~ . ~ tri. Tr,: 
dowata (poi) <Fl l 12 I( lR 20 

\\'E.JIIEROWO :C;w1T - rodrńf 
~inrth~rfa ,to 7łotrj Krainy '~r~1 
hP-7. n•r .. a: l" Lut11if" eoc!ni s1a­
runk11 (Wł) od 1 18, ( 18, 20 

OPRP" Zft„tT7.~~ll 1ohiP r,rawo rłrt 
,mian ,,.. rf"pt-rtuar7.f" kln 

UDłO 
WTO!tl"K - 18 ,tv~nfĄ 

P'ROGRA:'11 J,OKAI -.;y 

1 ~.4D - . Pruo:lad Aktualna~,, 
",.,:hr7~1:a. 1~_;}5 Komenta,..z 
AtctuaJn~t. 17.00 - 'Pr7v ,,,17'\'C~ 
- aud. s Grażvńskk1 17 1.'i -
'T"n.·buna \\"'vbr?.eża. 17.3'~ - Kor. 
ce-rt ~\.·mfon 1c-znv - ~ ~reo 
a•1<l. A Zeł\\ 1•skie0 ·o. 

PROGRA'.\l IV 

15.,lO ::\Iat.vs1akow1e. :6.00 -
w,ad<)mośd, 16.05 - R. Schuma m 
ns.ikowa ooowieść. 16.20 - WszH 1 

nica rodzinna, 18.25 - Rozmov. v 
o snrawach rolnictwa. 18.40 
W tro1ce o SIOWD I t. ~ść. 19.00 -
K.ar.f11:łcenie uzdoilnień 1t<"'7.'!'1i6,-.·. 
19.15 .- 1e !ekc1a lenka an1t,el­
skil!J1:0. 19,JO - R~cital fortepiano 
wv K Zimermana. 29.26 
Poe.z.la wieków, 20 45 - D. c. kor­
cf!rtu. 2-I.3.'I - Andr7l'1 Hlolski 
Ar>i~wa oieA ~I. ~ 15 RoT.mnwv 
o k1lażkach, 22.33 I'nor.-, e 
Jur,qw~. 

PROGR,\:\f I 

!5,05 LLSt ~ Pol6ki, 15.10 -
Z oolskiei fonoteki. 15.35 - Zo!­
n:erski koncert życzeń. 16.05 -
In!ormacie dla kiero,vców, 16,06 
- U przv1aciół. 16.11 - ~agran:a 
nlvto·we wvt\\-·drni „Tonoress· 1 • 

16.30 - Aktualności kulturalne, 
16.35 - Interscrwis. 17.00 - Radio 
kurier, 17.20 - Problemv kultu,rv 
fizyczne.i 17,20 Parada ools~iei 
oiosenki. 18.00 - ~luzvka i Ak· 
tualnosci. 18.30 - Przeboje sorzed 
lat 19.15 - Orkiestra PRiTV w 
Lodzi, 19.40 - $olewali w ,.Pras­
kim Semaforze" 20.05 - ~t:RT 
20.25 Wieczorny koncert ży­
czeń 21.05 - Kronika soortowa, 
21.IB Muzvcznv kale.idoskoo. 
22.2.0 - '.ltuzvka. 22.30 - Biuro 
Listów odpowiada, 22.40 Mini re· 
c:tal zesoolu Bem.bek. 23.15 -
Jam session. 

PROGRA.\I li 

15.00 - zawsze o 15,00 oroitrarn 
dla dziewcząt I chłopców. 15.40 -
Studio S!oneczn:k. 16,00 - ljpie­
u·a.ia \\'rocła\vskie Skowronki Ra 
dlowe 16.20 - Katalog wvdaw-
niczv 17.00 Scht1bert - I 
kwartet S!TIVCZkowv. 17.20 - Po­
wi€ŚĆ m:es1aca, 17 40 - Z m:kro, 
fonem przez trzv zmlanv. 17,55 -
Na każ.de pvtanie odoowiedż, 
18.40 - Siadem inwestowanych 
miliardów. 19 00 - ,l'odróże mu-
7,yczne oo kraiu, flł.30 - Zbli­
żenia nr 43. 20.20 - Wieczorne 
ro<laków rozmowv, 21.00 - Ze 
świata onerv, 2L45 - W:adomosc1 
soortowe 21.50 - Co o:sza o 
muzvce, 22.10 - Radlowv tv2od­
nik kultural,nv. 22.50 - z nat­
cpnnie ~s1.vch kart muzvki oo:s. 
kiei. 23.40 - i.11uzyka. 

PROGR.\:\I Ili 

15,00 - Eksoresem nrzez śwta•, 
15.05 - P•o1tram <Inia 1s.;o -
przeboje w rvtm:e ro,1;<(ae. 15.10 
- 1:1 - o ,narcie rozmawiają 

Rohr!an Tomaszewski i Stefan 
Wvsockl. - 15.45 - Suita życia -
,rra Stanlev Clarke. 16.00 - Raz 
s,vfrowuiemv nlo,;enkt, l6.21l -
Ont:anv ,v muzvcc rockowe.i. 18.4~ 

Nasz rok 77. 17.00 
Ekspresem orzez Swiat. 17,0j -
Muzyczna poczta UKF, 17.40 -
Salo,i ra<liowv. 18.00 - :O.!uzvko 
branie, '8.3-0 Po!itvka dla 
wszystkich, 18.45 - !:Hue• wczoraj 
t dziś 19.15 - Ksiazka tygodnia. 
19,20 - EksPr<'sem nrzez świat. 
!9.J5 - Ooera tvo:odnla. !9,50 -
L'oio:-nv soadek - li odc. no­
wleści. 20.00 - !ltlni-max - cŻvli 
m.r lmum słó,1,.•. mak~tm11m muiv­
ki 20.40 - :\foraJność wszechcza­
sOw. 21.05 - W1tiki oian1s·a -
Władimir Horowitz. ~2? - Fak­
tv dnia . 22.08 - G-,.'iazda sie<lmiu 
wieczorów - A!lbabki. 22.15 -
Co \\'iec1.Ó"" ornvieść ~· wvd;:aniu 
dż,vłekov.·,·m. 2'2.4,1 - Brv.,·~ ana 
cannonballa Add<>rtav. 23.00 -
\\'iersze o ,~.tars1:a,,·ie czvta K~ta. 
rz\'na Łaniewska. ~3.05 - Czas 
relaks\J. 23.45 - Prol(ram na śco­
cle 23.50 - Na <lohr;,noc śniewa 
Tacteu,z ,voźPiak. 24.00 - Koniec 
orogramu I l'vmn 

TELEWILJA 
TT'TOREK - H •tvcznla 

PROGR.U1 I 

l~,25 - Program dnia 
16.JO - Dz,ennlk (kolor) 
16.40 - Ob1ektvw - "' ogram w~• 

s;,;czeclński<'J:o. kOS'Z!alińskl~go, 
słupskiego 

17 00 - Studio Telewlzl! Ml0dyc'1 
'7 50 - Swiat l Polska (kolo•) 
18.2ó - Kale1doskop " Sarlta Za-

latnay - pr0gram muzyczny (ko 
lor) 

18.50 - R«dzln'V rolnikom 
.9 oo wte-zór z dziennikiem 

!kolor) 
~0,~0 - Kobletv \\'.ardlnów - od• 

I filmu fab oroc'. NRD (kolor) 
24>_(15 - Ksieżv ... w ruina.eh - ",.;;_ 

do" tsko no~tvckle - r„ż. \!>· 
riusza Dmoct owsk!Pi!O (kolor) 

2:.?.45 Dzienn!'-t (kolor) 

PROGR\:\I rI 

1,.:.-0 .Tezvk a"!ie1clskl - l•u , 
13 - k•1r• no, t:i ,iwy 

15.~0 - Proi!rlM dr-
IS.55 rratr V. u•r,e Corne1 e 
Cycł 1 0n\\' t 

17 1~ nv eKtC"r,;,• TII nt 
'S....,ad ... ca ('\\"i '"Zrl ~ "1 rn !ari 
orod te e\\lz I p:,Jsk e 1 <kolo l 

'8.40 PA 'il'OR,\,,\.I.\ ma~ mf 
'q oo - Dot rano~ rll 1 n jmłod­

~7.." cli i nrogralT' rtl, "'lłt'dzt~,v 
19 10 \\ ·e„zor z dz1~ nik1em 

(k'll )r, 

,,O :lO \\ łnreK TT' loman::· w ~ o· 
J! ,1r.,1e. n "'!d O strach i Pac.,;_! 
B ... Jura - 5ikod.a e.,1" .. ,-. Tc-zarta 

~, 4j - 24 J:"dzlriv (kc-lor> 
2 > 00 . - '\ 01 R f 1 n f b !' od 

hnł,zarsA.lE (P$\--Cłi010j!JC'Zl"!O•Ol-
C'Za ;O'\\·y). rn G,..1sza O tIV\ tik. 
\\ y < ~ no oteo T o'1cZe\\ a ~ :kf"I· 
la 'T odow lo<ol0• 

2~ 2, Jęzvk rl niecki - le~c • 
,> - k 11 s oodsta\\:ou ·y 

~mOD \ 

l'H oc:R \ ,1 1 

:~ 25 - PMgra'n d"!,a 
i -5 lO - DZH: 1T 1k ( O )r\ 
,'3 40 Ob1Pkty\\' "lro,;.ram 'l:t01 

\\Oj "'1drs .. ,-.sk f'go 
!7.00 D!a 1zie~ Zgad\- ,a"'k 

ob~ :ł :l KC '-\ f> 

17 !iO - ~ kty c 1ri e. t pot•zy -
Nic.sp >1<.c na .:,1 nP•'3. 

18.25 lf'<.;łcł.,.._ l \.\l~C lC 

prog'"a n r nr 
!lOO I>cbranor ,J'a na'mlod 

s z ych 1 p lJ "T 2rn tPa lllłl', 1 t-ż 

1 ł .:iJ - \\'1r-t"zo- 1 rt n JK Pm 

.,O O • F rr o k r v z f' ł I , 
Olvt J · l _ f I n fa'> prr 
nle .syk r ~ń lf t, rPt, .. oul B 
r' e, 

2'2 110 - Progra1 1 rctrv\, xo\\y 
2 łO - Dz <'n'11k ko1or) 

PROr.H \~I\' O(;\\l.\JO\\'F, 

9 oo r> a „kó c >irmla kl v·1 
Orkry\\"81 lV \ at a+-OffiO 

(k >lor) 
1 .05 - r>la , 1. 1 ńł F' ,, ka k: \'! r 

<;1~n r'1 '.\Ta,",el A 

12 lO - P,a s,kt- Wvc~o" an!• 
,, c,ne kl v• vr11 - za., 

r1•17yr1nv 
12 45 - Jlar to\\< -TP Pwł1:,ołr,11 ~~Jrt­

•a C\r l'l a _ , atc;-ia \ka 
lrk,Jd po\\t 

1:l "'5 - RPłło~ Telł"\'vtz,.'ina 51:k 
lll "\re<! 1 G Fiz} ka - :ekc 
JlO\Vt • 

11.00 - W r!rod•• do now~~o 
organ1zacj!I Kl•106w Technik 
I Racjonallza"Jl 

15.'0 - Nl'RT . - '\!11Pmo•vk• -
Aktvv..·nc:-<, J:(lr 'T't"trvczn11 -r11ł'"<" 
ka, \\ykl cloc rtr <;tP!an Turna•, 

V.ŻURY 
O•tre dyt.urv pełnia, Odd•'•· 

l"'ht l r~1C•"1V ~Z'">It l.:1 MaT\fl&rk 
\\ OJC'nne \\ c„<1 r~ku C" 1, • :a 1il 
Pol ,n,o z I sty• , en Cho Ob w, 
" 1ę>rznvch A \t " G lar,•k~. ul 
ne ,inK 7. 

~tatr rłyiurv nocne pełni~ 
Gdańsk, .J4'-kó, 1.a 6: Gd -Wrze,2c 
al Zwyciest\11,,: 35, Grunwaldzk" 
J0/32; Otlw.'.1, B1twv Oliwskie• :t-1 
Gclańsk-Przvmorz~. Obrońców W 
br,eża 2; Sopot. Grunwaldzka M: 
Gdyn a. Sląska 42. 

Trlrfon Zaufania - Anonlmo .. ·y 
przy Jacie I - tel. 31-00 00 w itodz. 
Jf!..-.6. 

:-.umerv telefonów alarmowvrh 
komrnd •tużv pot„rnyeh: Griańs!c 
Sopot, Gdynia, Pruszcz Gdań,k!, 
Staro.e:ard 998, 
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